w 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 
z wyjątkiem dni poświątecznych. 
Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu ł0 hal., 
pocztą I6 hal. — Biura Redakcyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego 1. 10. — Ekspedycya miejscowa 


po południu 


w binrze dzienników St. Sokołowskiego, Pasaż Haus- | 


manna |. 9. — Listy należy frankować. 
Reklunacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakeyi Nr. 88. 


Prenumerata 
l 


zamicjseowa: 
.32 K, | ćwierórocznie 8 K — h, 
16 K, | miesięcznie 2470 h, 


rocznia 
półrocznie . . 


W Niemczech 3 K 20 b miesięcznie. We wszystkich innych państwach 3 K 86 h wiesięcznie, 
; „Przewodnik naukowy i literacki“, dodatek miesięczny do Gusciy Zacowskiej, otrzymują cato- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca 
lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą: pierwsi | K 50 h, drudzy 66 h. 


„Przewodnik“ preunmerowany osobno kosztuje 8 K. 


Sobota, 8 Października 1910. 


= SIA MERER ELERA, K TAF GC TC 
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| 
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= DOM ZSZYT A ARR AET BAI 


Miejscowa: 
24 k, | ćwierórocznie 
(2 K, | miesięcznie . 


rocznie 
półrocznie . 


9 


6 k 
2K 


Ceny ogłoszeń: 
miejsce 20 hał. 

Tabelaryczne i liczbowe po 30 hal., nade- 
słaae po 66 kal, za wiersz Inb jego miejsce miary 
pełitowej. 
g Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wydącznie: Biuro dzienników Sekołowskiego 
we Lwawia Pasaż Hausmanna i. 9. W Paryżu wy- 
łącznie Agencya: 0. Adam (V. de Raczkowski) 38 
Rus de Vsrennue. 


Wiersz petitowy lub jego 


CZĘŚĆ URZĘDOWA. |CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 1 
października b. r. nadać najmiłościwiej zwy- 
czajnemu profesorowi historyi kościelnej na 
wydziale teologicznym Uniwersytetu w Kra- 
kowie, ks. dr. Władysławowi Chotkow- 
skiemu, przy sposobności przeniesienia go 
na własną jego prośbę w stały stan spo- 
czynku, krzyż komandorski orderu Franci- 
szka Józefa. 


P. Namiestnik przeniósł: starszych in- 
Żynierów: Juliusza Paara ze Stryja do Sta- 
nisławowa, Mieczysława Rybczyńskiego 
z Kałusza do Stryja; inżynierów: Mieczysła- 
wa Langiera z Dębicy do Kałusza, Wi- 
ktora Pirgę z Nowego Sącza do Przemyśla, 
Juwenala Ignacego Niewiadomskiego 
ze Stanisławowa do Stryja, Włodzimierza J a- 
nowskiego ze Lwowa do Krakowa, Kazi- 
mierzą Mieczysława Fedorskiego z Kra- 
kowa do Nowego Sącza; adjunktów budo- 
wnictwa: Józefa Vogelmanna z Nowego 
Sącza do Zaleszczyk i Władysława Wiktora 
Kęekiego z Zaleszczyk do Lwowa; wresz- 
cie praktykanta budownictwa Wincentego 
Maryana Tarnawskiego ze Lwowa do 
Dębicy. 


Bi 7 października. 
Rada Ministrów. 


Dnia 5 b. m. rozpoczęły się w Wiedniu 
konferencye PP. Ministrów, poświęcone spra- 
wom wspólnym, względnie takim, które wy- 
magają wspólnego porozumienia obu polów 
Monarchii. 

W konferencyi, która obradowała wy- 
mienionego dnia w Ministerstwie wojny, brali 
udział: obaj PP. Prezydenci Ministrów bar. 
Bienerth i hr. Khnuen-lledervary, P. 
Minister wojny gen. Schónaieh, P. Mini- 
ster obrony krajowej gen. Georgi, P. Mi- 
nister sprawiedliwości Hochenburger, 
jako też węgierscy ministrowie obrony kra- 
jowej i sprawiedliwości dr. Szekely i gen. 
Hazai. 

Obrady trwały z przerwą obiadową do 
godziny 6 wieczorem. Wedle informacyj N. 
Fr. Presse, punkt ich ciężkości spoczywał 
w wymianie zdań obu Ministrów sprawiedli- 
wości co do procedury karnej wojskowej. 
Okazała się ta dyskusya bardzo korzystną 
dla sprawy. Nie osiągnięto wprawdzie zu- 
pełnego porozumienia, jednakowoż wiele ró- 
żnie w zapatrywaniach ustąpiło. Zwłaszcza 
co do języka urzędowego sądów wojskowych 
stanowiska obu PP. Ministrów obron krajo- 
wych znacznie się zbliżyły. Wywody P. Mi- 
nistra wojny dowiodły, Że w Zarządzie ar- 
mii panuje usilna dążność do osiągnięcia zu- 
pełnego porozumienia w sprawie procedury 
karnej, aby istniejącą dotad, a ogólnem zda- 
niem przestarzałą, można było usunąć, a 
wprowadzić w jej miejsce nową zgodną z du- 
chem czasu. 


Tegoż dnia naradzał się P. Minister j 
skarbu dr. Biliński z węg. ministrem skar- 
bu dr. Lnkacsem w sprawach wspólnego 


budżetu. Dzisiejsze położenie zarówno Au- 
stryj, jak Węgier nie zachęca do zwiększa- 
nia wydatków, obaj więc wymienieni PP. 
Ministrowie wyrazili życzenie, iżby Zarząd 
armii przy zestawianiu budżetu trzymał się 
w ramach najniezbędniejszych potrzeb. Pra- 
wdopodobnie więc PP. Ministrowie skarbu 
nie zgodzą się na pierwotne żądania kiero- 
wnictwa armii, lecz przyzwolą na pokrycie 
pewnej tylko części zapotrzebowań r. 1911. 
(zy to będzie jedna trzecia sum zażądanych 
przez wspólne Ministerstwo wojny, czy też 
nieco więcej, o tem dopiero rozstrzygnełaby 
wspólna Rada Ministrów. W każdym razie 
sumy zażądane na cele armii uledz mają 
znacznemu obniżeniu, a idzie obecnie o to, 
w jaki sposób i na jaki okres czasu nowe 
żądania mają być rozdzielone. 


O wczorajszej wspólnej Radzie Mini- 
strów wydano na razie lakoniezny komuni- 
kat następującej osnowy: Jako dalszy ciąg 
konferencyi, rozpoczętej d. 22 września, obra- 
dowała wczoraj w Ministerstwie spraw za- 
granicznych wspólna Rada Ministrów, która 
zajęła się wspólnym budżetem na r. 1911 i 
innemi w związku z tem pozostającemi spra- 
wami. Celem osiągnięcia porozumienia odbę- 
dzie się w ciągu bież. miesiąca ponowna kon- 
ferencya. 


| 


Sprawy sejmowe, 

(Współdziałanie kraju przy eksploatacyi po- 
kładów węglowych). 

[] W r. 1908 polecił Sejm Wydziało- 

wi krajowemu, aby w drodze ankiety, zło- 

żonej z interesentów kopalń węglowych, oraz 

techników górniczych, przy współudziale sfer 


poselskich, w najbliższym czasie zastanowił 
się nad możliwością współdziałania kraju, 
zwłaszcza w kierunku nabywania, względnie 
zgłaszania na rzecz kraju wyłączności górni- 
czycli na węgiel, oraz nad sposobami zmie- 
rzającymi do rozpoczęcia przez kraj robót po- 
szukiwawczych za węglem. O ile by zaś wy- 
nik ankiety stwierdził potrzebę czynnej ak- 
cyi kraju, miał Wydział krajowy wstawić do 
budżetu krajowego odpowiedni na ten cel 
kredyt. 

Zalecona przez Sejm ankieta odbyła się 
w Krakowie i na podstawie wyniku jej obrad 
Wydział krajowy stwierdza w przedłożeniu, 
które wniósł obecnie do Sejmu, iż mimo do- 
kładności kwestyonaryusza przedłożonego an- 
kiecie i najlepszej woli wszystkich uczestni- 
kow ankiety, zarówno znawców, jak intere- 
sowanych, nie przedstawiono wyraźnych i 
pozytywnych wskazówek, co wobec grożące- 
go krajowi niebezpieczeństwa przechodzenia 
zasobów węgla w ręce obcokrajowców czynić 
należy, czem to niebezpieczeństwo uchylić. 

Powodem tego jest — zdaniem Wy- 
działu krajowego — że ta sprawa zależy li 
od stanowiska Rządu, jego intencyj i za- 
rządzeń. Obowiązująca od r. 1854 ustawa 
górnicza oddaje wyłącznie władzom górni- 
czym prawo nadawania własności górniczej, 
oceniania, o ile poszukiwania górnicze do 
nadawania tej własności uprawniają i dozo- 
rowania pracy przedsiębiorców górniczych 
we wszystkich jej fazach. 

Ministerstwo dawniej rolnietwa, dziś 
robót publicznych, wydaje instrnkcye, jak 
ten dozór ma być wykonywany, jakim wy- 
maganiom ma przedsiębiorca uczynić zadość, 
One też uznały niebezpieczenstwo dzisiejsze- 
go stanu rzeczy i konieczność zapobieżenia 
jego złym skutkom i w ciągu r. 1909 wnio- 
sły dwa przedłożenia do Rady państwa, ma- 
jące położyć tamę monopolizowaniu przez 
wielkie przedsiębiorstwa zasobów węglowych 
całych prowineyj, zajmowaniu fikcyjnemi u- 
prawnieniami przestrzeni o dziesiątkach iset- 


MACIEJ WIERZBIŃSKI. 


LALKA PANA KOMENDANTA 


— U dyabła, eóż to za figura?! — wy- 
bucha każdy, tknięty zdziwieniem, kto ujrzy 
po raz pierwszy: na ulicach Tulonu wpośród 
ciamnawych strojów spółczesnych i mary- 
narskich granatów, na tle zszablonowanego 
tłumu, stonowanego w jeden akord kolory- 
styczny — krzycząco czerwone. rokokowe 
zjawisko, poruszające się na wzór baletnika, 
czy linoskoczka. 

Może w czasie karnawałowej arlekina- 
dy wzrok spłynąłby po niem chyżo, pogonił 
za pierrotami, dominami i różnemi farsowe- 
mi kreacyami trawestacyjnemi, lecz w biały 
i trzeźwy dzień amarantowy kawaler z XVIIL 
wieku z szpadą przy boku, rzuca się w oczy, 
krzyczy tulipanową czerwienią kostyumu, za- 
dziwia, śmieszy i wywołuje nieodzownie ta- 
kie: „cóż to u dyabła...* 

Gdy maryonetkowa figurka około siód- 
mej wieczorem sunie dość szybko pod pla- 
tanami tulońskiege bulwaru, ludzie lustrują 
ciekawie trójgraniasty kapelusz z kokardą, 
wyjpudrowaną perukę z warkoczykiem, atła- 
sowy surdut i kamizelę, lamowane złotem, 
piękny żabot z szpilką brylantową, pantalo- 
ny z koronką, opadającą na cienkie nożęta, 
srebrzystą powleczone pończochą i wreszcie 
lśniące pantofle z klamrą i czerwonymi ob- 
casami. 

„ A on nie widzi nikogo. Lewą rękę trzy- 
mając przy szpadzie, prawą gładząc niekiedy 
bieluteńką napoleonkę i wąs, zadziera nos 
dumnie, chcąc bodaj wyrość po nad głowy 
przechodniów, zaznaczyć swą absolutną wyż- 
szość nad motłochem. Stąpa z elegancyą pa- 
zia, siódmy krzyżyk nosząc z zdumiewającą 
ełastycznością gumowego pajaca i sprawia- 
jąc wrażenie filigranowego cacka, przystro- 
jonego fantastycznie. Zda się, przespał coś 


dwa wieki na powiędłych liliach Burbonów 
i zbudził się, wyłonił na świat, by urągać 
grą barw wesołych szarocie burżuazyjnych ko- 
stiumów, tak wiernie malującej epokę zupeł- 
nej bezbarwności dusz i czasów. 

Urąga stalowym połyskiem siwych oczu, 
marsowym wyrazem pargaminowej twarzy, 
siatką delikatnych zmarszczek powleczonej, 
i mija ludzi obojętnie, jakby drzewa, prze- 
chodzi obok kawiarni, wylewających się na 
chodniki, aż wreszcie znika w wnętrzu „Ta- 
werny Alzackiej*, gdzie o tej godzinie czeka 
nań kilku znajomych i partyjka „manille“ i 
„écarté“. 

Zasiadając do marmurowego stolika, za- 
rzuea rolę dworzanina, zatraca cechy owej 
pozy i oh, nie różni się od przeciętnego pen- 
syonowanego oficera. 

Pan komendant Dufour wysłużył niemal 
trzydzieści lat w pułku piechoty kolonialnej. 
do której zawiodła go wojacka żyłka, głód 
awanturniezych wrażeń i chęć poznania egzo- 
tycznych ziem. Dosłużywszy się stopnia ma- 
jora, wystąpił z pensyą dożywotnią i czer- 
woną wstążeczką legii honorowej, a z kolonij 
przywiózł sobie skłonność do paladyzmu, nie- 
żytu kiszek i, jak twierdzą, bzika. 

Jako żołnierz był to' wielki rygorysta, 
oficer chwacki, paradny. Lubo wyniósł z ro- 
dzinnego Chantilly tendencye i upodobania 
rojalistyczne, „la France“ wymawiał przez 
trzy „r“ z odcieniem gaskońskiej fanfarona- 
dy i panachem Ćyrana de Bergerac. Jako 
porucznik kierował przez długi czas gimna- 
styką w pułku, uchodził bowiem za eksperta 
i autorytet na tem polu. A swą znajomość 
rzeczy unaoczniał nieraz w sposób arcyory- 
ginalny. Zamiast chodzić po świecie, jak zwy- 
kły śmiertelnik, nieraz przed koszarami wy- 
wracał się na ręce i tak na dłoniach prze- 
chodził przez bramę obok żołnierza na od- 
wachu, prezentującego broń przed nogami 
cyrkowca, i wstępował na piętro do izby ofi- 
cerskiej, gdzie kapitanowie i pułkownik nie 
wiedzieli, czy pękać ze śmiechu, czy brać się 
za głowy nad jego wybrykiem. 


Bywało, że w służbie obdarzał najlepiej 
gimnastykującego piechura paczką papiero- 
sów, lecz odbierał mu ją, jeśli prześcignął 
go kto inny, i wręczał papierosy zwycięskie- 
mu rywalowi. Ile razy „le lieutenant Dufour“ 
pełnił służbę, sierżanci i szeregowcy byli przy- 
gotowani na jakąś niespodziankę, czy to na 
raptowny koziołek. czy na śmieszne przemó- 
wienie. Gdy pułkownik lub generał miał 
przyjrzeć się gimnastyce, Dufour kończył swe 
upomnienią zawsze w te słowa: 

— Niech mi się nikt nie poszkapi! Zre- 
sztą niema się czego bać, pan generał nie 
ożeni się przecież z wami! 

Nie mógł wystawić sobie okropniejsze- 
go dopustu niebios, nad ożenek. Jakoż nie- 
tylko nie okazał matrymonialnych zamia- 
rów, lecz unikał białoskórnych niewiast, jak 
ognia. W koloniach, zwłaszcza na odległych 
posterunkach w głębi kraju, nabywał murzyń- 
ską niewolnieę, którą traktował łaskawie, lecz 
jak psa, do wszelakich posłóg, uważając, że 
tylko tak żołnierz, nasiąkły tradycyami na- 
poleońskiemi, winien obchodzić się z bialo- 
głową. Wszelakie umizgi, gruchania, konkury 
i romanse kładł sumarycznie pod rubrykę: 
bétises. 

Zamiłowanie do gimnistyki nie opu- 
ścilo go dotąd. Jeszcze obecnie rozpoczyna 
dzień od „chorągiewki“, t. j, wspariszy się 
rękoma na krześle i wcisnąwszy lokcie pod 
klatkę piersiową, zadziera nogi do góry, po- 
czem ostrożnie zstępuje na podłogę ! prze- 
chadza się na dłoniach po pokoju. W ten 
sposób napędza prąd krwi do mózgu, budzi 
się. Następnie odbywa przez pół godziny 
szwedzką gimnastykę i dopiero potem za- 
siada do śniadania, przy którem stara pro- 
wensalka, imieniem Pierrine, zastaje go w 
dobrym humorze. 

Zajmuje on dwa pokoje z kuchenką w 
odległej części Bulońskiego przedmieścia 
Mourillon, gdzie z okien ma rozległy widok 
na domki i wille tonące w ogrodach, spada- 
jących na brzeg morski, na górzysty przy- 
lądek i półwysep oskrzydlający od zachodu 


półksiężycem rozległe wody portowe i na 
modre fale Sródziemnego Morza, poznaczone 
śnieżnemi plamkami piany, białymi żaglami 
i dymnemi wstęgami okrętów pancernych. 
Po śniadaniu komendant wychodzi do ogródka, 
w którym hoduje kwiaty i jarzyny, z naj- 
wyższą skrupulatnością pielęgnując każdą ro- 
ślinę. Zaczem odbywa konferencyę z kucharką 
w sprawie zakupów i obiadu, a narady te 
kończą się niemal zawsze swarami, niezbę- 
dnymi panu komendantowi zarówno jak jego 
słudze do podniecenia tętna i urozmaicenia 
jednostajnego dnia. 

'Towarzyszką jego życia i najukochańszą 
istotą na ziemi jest „Madame“. Spędza ona 
dni na sofie, jak przystoi na wielką damę, 
w pozycyi leżącej, zalotnej, z głową usłaną 
na karmazynowej, tunetańskiej poduszce, na 
której bujne złote jej kędziory i błekitny, 
koronkami obszyty negliź odznaczają się 
wspaniale. Do śniadania siada „madame* 
ubrana w elegancki „tea- gawn“, a do obiadu 
w dekoltowaną suknię tej barwy, co świetny 
kostium pana komendanta. Sam jak najwy- 
tworniej odziany usadza on dostojną damę 
na wysokiem krzeselku naprzeciwko siebie 
i bawi rozmową. 

„Madame* ma pół metra wysokości i ko- 
sztuje całe jedenaście franków. W sklepie 
Żądano za nią piętnaście franków, rachun- 
kowy komendant zaś ofiarowywał za nią 
tylko ośm. Długo nie mógł dobić targu, od- 
szedł nawet, poprzysięgając, że nie da więcej 
nad dziesięć. Lecz postać ślicznej „Ninon“ 
stała mu jak żywa przed oczyma, powrócił 
zatem nazajutrz i ostatecznie postąpił o franka. 

Niebaweim przyszedł do przekonania, że 
„madame* jest zgoła nie do opłacenia, po- 
prostu warta miliony. Nie dlatego, że ma 
duże, ruchome niebieskie oczy, które zamyka 
do snu powłóczyście, lica pucołowate, ru- 
miane jak jabłuszka, łapki pulelne, piersi 
wywatowane i grube nogi, ale dlatego, że 
kocha ją — kocha nad życie. 

(Dokończenie nastąpi), 


kach kilometrów kwadratowych i przeszkadza- 
niu produktywnej pracy. 

Ministerstwo robót publicznych zgło- 
siło też na rzecz swoją w r. b. około 3000 
wyłączności górniczych w Galicyi i zarzą- 
dziło w Rzeszotarach pod Wieliezką rozpozna- 
wcze wiercenia. 

Statut krajowy nie uprawnia Wydziału 
krajowego do udzialu w tych wszystkich 
czynnościach, a nabywanie na rzecz kraju 
czy to kopalń, czy pól górniczych, czy nawet 
wyłączności w takiej ilości, by one zabezpie- 
czały nas na przyszłość, przekracza zupełnie 
finansowe zasoby kraju. 

Wyłączności 20.000, które zgłoszono w 
okręgu górniczym krakowskim, przedstawia- 
ją, wedle cen uzyskiwanych w ostatnich la- 
tach, wartość 20 milionów kor. Trzebaby ich 
nabyć przynajmniej trzecią lub czwartą część, 
a podrożałyby one znacznie, gdyby je isto- 
tnie wykupywać zaczęto. Założenie kopalń 
węgla średniej wielkości wymaga 6 do 8 mi- 
lionów koron, kupno większej już w ruchu 
będącej co najmniej drugie tyle. Są tò kwo- 
ty, któremi kraj rozporządzać nie może, a to 
tem bardziej, że wydanie ich, czy to na za- 
kupno wyłączności i roboty poszukiwawcze, 
czy nawet na zakupno istniejącej kopalni, nie 
wyłącza ryzyka każdego przedsiębiorstwa gór- 
niczego i możliwości bardzo małej jego ren- 
towności. 

Przedłoeżnie swe kończy Wydział kra- 
jowy wnioskiem, aby Sejm polecił mu wdro- 
żenie rokowań z Rządem i przedstawienia 
mu konieczności, aby w dozorze władz gór- 
niczych nad wykonywaniem przez przedsię- 
biorców w Galicyi robót uprawniających w 
myśl obowiązującej dziś ustawy do nadawa- 
nia im kopalń, nie zadowalano się fikcyjne- 
mi sprawozdaniami interesentów, lecz żąda- 
no ścisłego wykonania potrzebnych robót, a 
w szczególności, aby obcokrajowcom nie czy- 
niono żadnych ułatwień. Następnie, aby przy 
uchwaleniu noweli do ustawy górniczej z r. 
1854, lub ewentualnej jej zmianie, posiada- 
nie i rozporządzanie znajdujących się w kra- 
ju zasobów węgla były w pierwszej linii kra- 
jowi zapewnione. 

Sejm ma w końcu polecić Wydziałowi 
krajowemu, aby wziął pod rozwagę kwestyę 
zaleconych przez ankietę dwu głębokich wier- 
ceń na wschód od południka tenczyńskiego 
i jeśli uzna, iż interes kraju wymaga, aby 
wiercenia prowadzone były, przystąpił przy 
współudziale Rządu do ich wykonania. 

Wydział krajowy przypomina wkońcu 
potrzebę utworzenia wyższego zakładu na- 
ukowego dla górnictwa w kraju, lub przy- 
najmniej o kreowanie wydziału górniczego 
na Politechnice lwowskiej. 

> 


Z komisyj i klubów sejmowych. 


(x) W ciągu dnia wczorajszego odbyły 
posiedzenia kluby: lewicy demokratycznej, 
posłów polskiego stronnictwa ludowego i pra- 
wicy, oraz komisye: budżetowa gospodarstwa 
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krajowego, prawnicza, przemysłowa i admi- 
nistracyjna. 

Na posiedzeniu klubu lewicy de- 
mokratycznej rozważano sprawę droży- 
zny i wyboru specyalnej komisyi dla bada- 
nia przyczyn drożyzny. Wniosek w tym kie- 
runka postawi lewica demokratyczna na so- 
botniem posiedzeniu Sejmu. Następnie zasta- 
nawiano się nad sprawą deficytu przeszło 8 
milionów koron w budżecie krajowym na r. 
1911. Dziś rano dalszy ciąg posiedzenia. 
Wczoraj obradował klub posłów pol- 
skiego stronnietwa ludowego nad 
sprawami bieżącemi, wieczorem odbył posie- 
dzenie klub prawicy. 

Na posiedzeniu komisyi budżeto- 
wej p. dr. Starzyński referował z rubry- 
ki X. „Rolnictwo“ następujący dział: „Kra- 
jowe zakłady naukowe rolnicze, stypendya i 
zasiłki na naukę rolnictwa*. Niektóre pozy- 
cye przyjęła komisya w myśl propozycyi Wy- 
działa kraj., inne podwyższono. Między in- 
nemi na wniosek p. dr. Leo, poparty przez 
pp. dr. Milewskiego i dr. Stefczyka podwyż- 
szono Tow. rybackiemu w Krakowie zasiłek 
1200 kor. na 2400 kor., a nadto przyznano 
nadzwyczajny w kwocie 2000 kor. na urzą- 
dzanie stawów rybnych. Następnie p. Krze- 
czunowicz referował z tej samej rubryki 
dział: „Wydatki na ogólne cele rolnictwa i 
na podniesienie hodowli i gospodarstwa na- 
białowego*. Przeprowadzono nad referatem 
dyskusyę, którą odroczono do dzisiejszego po- 
siedzenia. 

Komisya budżetowa zakończy swoje o- 
brady w przyszłym tygodniu. Rozprawa bu- 
dżetowa w pełnej Izbie rozpocznie się pra- 
wdopodobnie 14. b. m. 

Komisya gospodarstwa krajo- 
wego przeprowadziła dalszą dyskusyę nad 
referatem p. Wasunga w sprawie Akademii 
rolniczej w Dublanach. Dziś dalszy ciąg dy- 
skusyi w tej sprawie. 

Komisya prawnicza załatwiła 
wczoraj z referatu p. dra Hanczakowskiego 
sprawę sądu powiat. w Uściu zielonem, a na- 
stępnie przyjęła referat p. dra Maissa o spra- 
wozdaniu Wydziału kraj. z czynności depar- 
tamentu VI. 

Komisya przemyslowa wysłu- 
chała referatu p. dra Battaglii o sprawozda- 
niu Wydziału kraj. w przedmiocia patronatu 
spółek rękodzielniczych. W dyskusyi zabie- 
rali głos: JE. P.Marszałek kraj., członek Wy- 
działu kraj. dr. Jahl i p. Ciuchciński. 
Rezolucyi referenta jeszcze nie przy- 
jeto, nastąpi to na pomiedziałkowem posie- 
dzeniu. 

Komisya administracyjna zala- 
twiła przychylnie na wniosek referenta p. 
dra Maissa petycyę gminy Wadowice 0 ze- 
zwolenie na zaciągnięcie pożyczki, a na wnio- 
sek ref. p. Henryka Stanisława hr. Badenie- 
go potycye gmin Limanowy i Buczacza w tej 
samej sprawie. Następnie przyjęto referat o 
sprawozdaniu Wydziału kraj. w sprawie zmia- 
ny $ 28 ustawy o reprezentacyi powiatowej. 


—"— Z ZN 


Dziś w południe o godz. 12 odbyło | żące przyrzeczenie, 


iż Francya uzna Re- 


się posiedzenie komisyi bankowej, po poła- | publikę portugalską. Wówczas zwrócono się 
dniu o godz. 4 zaś odbędzie się posiedzenie | do Anglii, utrzymującą z Portugalią bardzo 


komisyi szkolnej. 


Deputacya burmistrzów, złożona 
z posłów dr. Dolińskiego, dr. Maissa, Ma- 
ryewskiego, Kleskiego, dr. Rittla i dr. Schi- 
tzla była na posłuchaniu u JE. P. Marszał- 
ka kraj. i prosiła go o życzliwe poparcie 
wniosków o powiększenie funduszu pożycz- 
kowego na budowę koszar i o utworzenie 
funduszu pożyczkowego -na budowę szkół w 
miastach. Następnie była deputacya u JE. 
P. Namiestnika w sprawie zatwierdzenia 
podwyższenia opłat gminnych od napojów 
spirytusowych, tudzież poruszyła sprawę roz- 
dawnictwa koncesyj szynkarskich, 


Przewrót w Portugalii. 


Republika zatem została proklamowana 
i prawdopodobnie utrzyma się. Powtarzamy : 
prawdopodobnie — na razie bowiem ciągle 
tylko słyszy się o Lizbonie, ale prawie nie 
nie wiadomo, jakie wrażenie wywołały stołe- 
czne zdarzenia na prowincyi, a wiadomo na- 
tomiast, że część armii rozrzucona po kraju 
dochowała wierności królowi i maszeruje na 
Lizbonę. 

Tajemnica pozostaje nadal, co właści- 
wie stało się z królem, a dlaczego tajemnicy 
tej nie wyjaśnili dotąd przywódcy sprzysię- 
żenia, choć i rząd prowizoryczny został już 
przez nich wyznaczony i państwa obce za- 
wiadomiono o ustanowieniu Republiki — zro- 
zumieć trudno. Najsprzeczniejsze co do losu 
Dom Manuela krążą wieści; wedle jednych 
pozostaje on dotąd w pałacu, inni twierdzą, 
że schronił się do ambasady angielskiej, je- 
szcze inni, że płynie z matką do Anglii, że 
widziano go w pociagu ekspresowym, gdy 
przejeżdżał przez Hiszpanię i t. d., it. d. 
Ostatecznie nie pewnego powiedzieć się nie 
da o miejscu pobytu Dom Manuela, a dzi- 
siejsi wielkorządcy lizbońscy nie kwapią się 
z ogłoszeniem, w jaki sposób załatwili swoje 
z monarchą porachunki. 


Geneza rewolucyi w oświetleniu dyplo- 
matycznych kół londyńskieh. 


W kołach tych twierdzą, że już w maju 
r. b. kierownictwo portugalskiej partyi re- 
publikańskiej (Directorio do partido republi- 
cano) pewne było swego zwycięstwa. Sprzy- 
jało im niezadowolenie ludu z powodu złej 
gospodarki finansowej, brak powagi mlodego 
króla, przedewszystkiem zaś wrzenie w armii 
i marynarce. Republikanie chcieli jednakże 
zapewnić sobie z góry neutralność zagrani- 
cy — zwłaszcza Francyi i Anglii, aby w da- 
nyin razie interwencya Hiszpanii została przez 
te mocarstwa powstrzymana. 

W czerwcu udało się uzyskać wią- 


ścisłe stosunki. Angielsko-portugalski alians 
zawiera także tajne postanowienia, a między 
innemi nakłada na sojuszników wzajemny 
obowiązek interwencyi ku ochronie zagrożo- 
nych interesów jednej, czy drugiej strony. 
Aby wybadać opinię angielskich mężów sta- 
nu co do tego, jak zachowa się W. Brytania 
w razie ogłoszenia Portugalii republiką, przy- 
byli pod koniec czerwca do Londynu wielki 
mistrz portugalskich wolnomularzy Maga l- 
haes Lima; milioner Jose Relyas, jako 
przedstawiciele republikańskiego dyrektoryatu. 
D. 29 czerwca przyjęci zostali przez pewną 
dostojną osobę, którą jednakowoż nie był ani 
sir Edward Grey, ani lord Charles Hardin- 
go, ci bowiem z góry odmówili oficyalnego 
przyjęcia portugalskich delegatów. W prywa- 
tnej tylko rozmowie przedstawili delegaci. że 
w Portugalii upadek monarchii stał się nie- 
unikniony. Inteligencya — wywodzili — pra- 
gnie republiki, jako jedynego sposobu wyj- 
ścia z rozpaczliwego położenia. Wprowadze- 
nie republiki nie napotka na żadne trudno- 
ści; nawet klerykalne żywioły nie zaważą na 
szali, straciły bowiem władzę nad ludem. 
Nieliczny zastęp arystokracyi i bogatej bur- 
żoazyi nic zdziałać nie zdoła. Rząd republi- 
kański, zapewniali delegaci dalej, obstawać 
będzie przy ścisłym związku z Anglią i zwią- 
zek ten będzie tem trwalszy, jeśli nabierze 
cech przymierza narodów, a nie dynastyi. 
Przytem rząd republikański, acz wolnego han- 
dlu nie wprowadzi, zgodzi się jednakowoż na 
znaczne zniżenie ceł. 

Osoba, do której zwrócili się delegaci, 
przyjęła te informacye do wiadomości, za- 
strzegając sobie jednak, że cała rozmowa 
ma tylko prywatny charakter. 

Portugalczycy złożyli także wizytę w 
redakcyi Timesa, gdzie ich zapewniano, że 
Anglia w każdym razie interweniować nie 
będzie. 

„ W kilka dni później sir Edward Grey, 
przyjmując pewną angielską deputacyę, użył 
zwrotu, który w Portugalii wywołał silne 
wrażenie — oświadczył mianowicie, że uni- 
kać chce wszystkiego, eo wytłumaczyć mo- 
żnaby jako uszczuplenie zwierzchniczych praw 
narodu portugalskiego. Nawet ze względów 
humanitarnych — mówił kierownik zagrani- 
cznej polityki angielskiej — nie godziłoby 
się interweniować w domowych sprawach 
portugalskich — Słowa Greya, podane do 
wiadomości przez lizboński Diario de noti- 
cias — nie zostały sprostowane, choć angiel- 
skiemu mężowi stanu przesłano numer, w któ- 
rym wydrukowany został odnośny artykuł. 

To zachęciło republikanów portugal- 
skich do tem gorliwszej pracy. Sierpniowe 
wybory nie przyniosły im wprawdzie wię- 
kszości, dały jednakowoż przewagę w Lizbo- 
nie. Korona ujrzała się zupełnie odosobnio- 
na. Królowi, który zresztą osobiście nigdy 


CIOTKA NINI 


(Réné Grougé: Contes au Vent: Tante Nin). 


— Ach! ciociu Nini, jakaż jesteś nie 
dobra! 

— Ba!.. bat... Twój kuzyn Jakób nie 
jest stosowną partyą dla ciebie... 

— Ależ my się kochamy! 

— Dzieciństwo |... Miłość nie jest trwa- 
łem uczuciem; to tylko szał chwilowy... 
Chcesz więc, abyśmy umarli ze 
zmartwienia oboje? 

— Młody człowiek nie umiera ze zmar- 
twienia w dwudziestym piątym roku, tak sa- 
mo jak panienka mająca lat szesnaście... 

A więc to ma być koniec?... 

-— Tak trzeba, drogie dziecko... 

Przez czas tej rozmowy Lina stała przed 
ciotką Nini trzymając ręce jej z wyrazem 
błagalnym, a teraz usunęła się na obok sto- 
jący taburet i ładna jej główka ukryła się 
na kolanach ciotki. 

Można było myśleć, że omdlała. 

Wkrótce, szczupła jej postać, w białej 
sukni zaciśniętej w stanie wstążką tej samej 
barwy, zaczęła drżeć konwulsyjnie. 

Lina szlochała. 

Ciotka Nini, oschła, niedostępna, ze 
szpakowatymi włosami zaczesanymi gładko 
na skroniach, zdjęła z długiego nosa okula- 
ry, które czyniły ją starszą, niż była w istocie. 

Ciotka Nini nazywała się właściwie 
Wirginią. Wyglądała na czterdzieści pięć lat, 
choć miała zaledwie trzydzieści ośm. 

starsza siostra nieboszczyka Szymona 
Lafoureade, znanego przemysłowca z Blois, 
była bolejącym świadkiem katastrofy, która 
zakończyła jego szczęście małżeńskie: tyfo- 
idalna gorączka porwała nagle najprzód Szy- 
mona, następnie śliczną Janinę, jego żonę i 
groziła nawet ostatniej i jedynej latorośli, 
będącej jeszeze w kołysce, 


Nad tą kołyską ciotka Wirginia czuwała 
pochylona przez dwadzieścia dni i nocy bez 
przerwy, nie śpiąc, zaledwie jedząc, wydzie- 
rając śmierci wątłą jasnowłosą dziewczynkę, 
którą biedne jej serce, zrażone w bardzo mło- 
dym wieku zawodem w miłości, uważało za 
jedyną racyę bytu własnego życia, które nie 
miało już innego celu. 

W ten sposób stała się matką urato- 
wanej sieroty. Znając swoje niedoświadczenie 
w kierowaniu wychowaniem dziecka, oddała 
Linę do znanego zaszczytnie klasztoru, zkąd 
młoda dziewczyna wyszła niedawno, w sze- 
snastu latach, już rozmilowana w kuzynie 
swoim Jakóbie, który także dopiero co skoń- 
czył szkołę centralną i czułemi oczami wpa- 
trywał się w kuzynkę, gdy usta jego wyrażały 
ognistą miłość. 

Otóż, ciotka Nini zdjęła okulary, poło- 
żyła je w koszyku z robotą i biorąc w obie 
ręce jasną główkę spoczywającą z łkaniem 
na jej kolanach, uniosła ją w górę i rzekła: 
— Spojrzyj na mnie, pieszczoszko ! 
Nawet wśród płaczu twarzyczka Liny 
nie mogła wyglądać brzydko, ale litość brała 
widzieć te błękitne, jak skrawek nieba, oczy, 
zapłynięte potokiem łez rzęsistych. 

— Mężczyźni, widzisz pieszczoszko, nie 
warci są ani setnej części tego, co młode 
dziewczęta cierpią z ich przyczyny... 

Ależ Jakób.... 

— Znam Jakóba, bardzo dobry chłopak 
i ma piękną przyszłość przed sobą... Ale jest 
przedewszystkiem mężczyzną... Nie wierzę 
mężczyznom, a właściwie przestałam im wie- 
rzyć... Ach! moja mała Lino, masz dopiero 
lat szesnaście... Czekaj, aż nauczysz się roz- 
ważać, 

— (zemu nie wierzysz już mężczyznom, 
ciociu Nini?... Nigdy więc nie kochałaś?... 

Ciocia Nini nałożyła znowu okulary z 
wyrazem zakłopotania i usuwając Linę, za- 
głębiła się w sobie. 

— A więc nie zgadzasz się, na prawdę ? — 
powtórzyła jeszcze dziewczynka. 

— Powiedziałam już, że nie! — odrze- 


kła stara panna twardym głosem — nie na- 
legaj !... 

Lina wyszła z pokoju w rozpaczy. 

P * 

W trzy dni później ciocia Nini, oto- 
ezona wielką liczbą pakunków, wsiadła do 
pociągu udając się do Angers, gdzie ją po- 
woływały interesy rodzinne. 

Nie lubiąc przedziałów „dla pań“, gdzie 
utrzymywała, że towarzystwo bywa nadto 
mięszane, umieściła się w zwykłym prze- 
dziale drugiej klasy. 

Było to w początkach stycznia, w porze 
najmniej stosownej do podróży. To też sie- 
działa sama jedna więcej niż całą godzinę. 

Nagle, gdy pociąg miał już opuścić 
Tours, drzwiezki otworzyły się z trzaskiem 
i wpadł raczej, niż wszedł jakiś mężczyzna, 
a potem usiadł zdyszany naprzeciw starej 
panny. 

Ciocia Nini zaledwie spojrzała na in- 
truza. Zauważyła tylko, że był słusznego 
wzrostu, szezupły, z krótko przystrzyżoną 
szpakowatą brodą, że wyglądał smutny i miał 
łagodne spojrzenie. 

Coś, jak iskra drzemiąca w popiele obu- 
dziło się w umyśle podróżującej. Rysy tego 
pana nie jej nie przypominały, ale pieszczota 
jego spojrzenia niewątpliwie obcą jej nie 
była. 

? On ze swej strony przyglądał się jej 
ukradkiem, jak człowiek dobrze wychowany, 
który obawia się pomyłki i bada teren zanim 
coś przedsięweźmie. 

Ale nagle, gdy ciotka Nini zdjęła oku- 
lary, mężczyzna szepnął wzruszony : 

-— Wirginia! A 

A stara panna, przypominając sobie 
nagle, odpowiedziała drugim okrzykiem : 

— Edmund! 

Potem, zarumieniwszy się jak przystało 
na dziewicę, opuściła głowę. 

On drżał. 

Nareszcie, po 
milezenia: 

— Więc to ty? — wyrzekł, 
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chwili 


A ona, z oczami już podniesionemi na 
pytającego, powtórzyła: 

— To ty? 

— Po dwudziestu latach l... 

— Tylko dziewiętnaście... 

— Dziewiętnaście! Jakże to czas szybko 
upływa! 

„, — Pan zapewne nie potrzebuje na to 
się uskarżać ? 

Powiedziała „pan* tonem żalu. 

Edmund przesunął dłonią po czole, na 
którem chmury się zebrały. I zaczął mówić 
tonem poważnym, przysuwając się do ciotki 
Nini bardzo blisko: 

— Nie bądź okrutną, Wirginio.... Wiesz 
jak bardzo cierpiałem z powodu naszego roz- 
łączenia... Jak ja cię kochałem!.. A ty, ze 
swojej strony, z jakąż serdecznością słucha- 
łaś moich wyznań młodzieńczych |... Miałaś 
lat ośmnaście, ja dwadzieścia dziewięć. By- 
liśmy zaręczeni, zamieniliśmy z sobą obie- 
tniee na przyszłość... Mój ojciec i matka, 
których czciłem, marzyli jednakże o innym 
związku dla mnie, od dawna już ułożonym.... 
Niestety! nie umiałem oprzeć się ich prośbom, 
nie mogłem patrzeć na ich zmartwienie l... 

. Pewnego wieczoru. gdy znajdowaliśmy 
się sami na wsi, gdzie nasze ukradkowe prze- 
chadzki prawie codziennie nas wiodły, mia- 
łem okrutoą odwagę dać ci do zrozumienia, 
że skończyło się z naszem szezęściein.... Nie 


ców... Było to siedm lat wegetacyi.... Moja 
żona i ja zmuszaliśmy się do eeremonialnej 
uprzejmości, dzieliła nas jednak przepaść, ja- 
ką tworzy różnica upodobań, charakterów, 
uczuć.... A przytem, byliśmy bezdzietni... Po- 
zostawała mi tylko praca, w którą pogrąży- 
łem się z zapamiętaniem... Następnie, owdo- 
wiałem... Stałem się biednym samotnikiem, 
który ciągnie za sobą swoją nieużyteczność 


dramatycznego | i próźniactwo.... Ach, droga Wirginio, jestem 


bardzo nieszczęśliwy ! 
Wirginia to zdejmowała okulary, to na- 


nie był atakowany, zarzucano, iż popadł w 
sieci klerykałów i zgoła nie ma własnej woli. 
Kraj staczał się coraz gwałtowniej ku 
przepaści ruiny finansowej. Duch republi- 
kański coraz śmielej wskazywał nawet w 
prasie, zupełnie jawnie, na konieczność oba- 
lenia monarchii. Armia i marynarka nie 
szczędziły objawów sympatyi z tym ruchem. 
Wybuch stał się tylko kwestyą czasu. 

Jest zamiarem przywódeów rewolucyi — 
kończy informacya londyńska — przekształ- 
cić stosunki Portugalii wedle modły brazy- 
lijskiej. 
. Dr. Bombarda. 

Dr. Bombarda (nie Bonpard, jak myl- 
nie podały wczorajsze depesze) psychiatra 
lizboński, którego śmierć z ręki szaleńca 
użyli rewolucyoniści za iskre do wzniecenia 
wybuchu, był jednym z przywódców portu- 
galskiego republikanizmu. Obłąkany oficer, 
który podczas godziny ordynacyjnej przyby- 
wszy do Bombardy jako pacyent, zastrzelił 
go trzema kulami wymierzonemi w brzuch, 
nazywa się Rebello Santos. 

Wiadomość o wypadku w jednej chwili 
zelektryzowała całe miasto. Przed domem 
umierającego Bombardy zebrały się niezli- 
czone tłumy, wznosząc okrzyki: „Smierć kle- 
rykałom! Smierć mordercom!* 


Bombarda uchodził w swym zawodzie 
za siłę niepospolitą. Do republikanów przy- 
stał niedawno i odrazu wyniósł się na ich 
czoło. Właśnie przed rokiem, w październiku 
1909, opowiada pewien lekarz niemiecki w 
Berl. Tageblacie, odwiedziłem go był w jego 
zakładzie przy rua Folles. Gdy wynurzał się 
przedemną z republikańskiemi swemi przeko- 
naniami, zapytałem go, jak je może pogodzić 
z tytułem „królewskiego“ dyrektora. Bom- 
barda wyjaśnił tę sprzeczność w sposób, który 
po za Portugalią nazwać wypadałoby już naj- 
łagodniej — cyniecznym. (o ma do rzeczy 
tytuł, mówił. W kraju brak drugiego takie- 
go zakładu, nie miałbym więc pola pożyte- 
cznego działania. Co do dynastyi, to jej po- 
lityczne i moralne wykroczenia doszły do 
tego stopnia, że najlepiej uczyniłaby, gdyby 
znikła niepostrzeżenie. 

Tego samego dnia wygłosił Bombarda 
w klubie republikańskim płomienną mowę o 
konieczności obalenia monarchii. Entuzyazm 
zebrania przeniósł się na ulicę, która za- 
brzmiała na poczekaniu najdzikszemi obelga- 
mi i złorzeczeniami przeciw królewskiemu 
domowi, wykrzykiwanemi przez tłumy. 


Republikanie obstają przy tem, że mor- 
derea został na Bombardę nasadzony, że nie 
był to czyn waryata, jeno dobrze obmyślony 

akt polityczny, a mianowicie Santosa użyto, 

aby pozbyć się najwpływowszego z przywód- 
ców republikańskich. Twierdzeniu temu prze- 
czą wszakże własne słowa Bombardy, który 
acz śmiertelnie ranny, zasłaniał mordercę 
przed razami, mówiąc: „Dajcie mu pokój, to 
szalony !* 


Członkowie rządu prowizorycznego. 

Na czele prowizorycznego rzadu Portu- 
galii, którego skład ogłoszony został wczo- 
raj, stanął Joachim Teofil Braga, jeden z 
szefów republikańskich, popularny w Portu- 
galii pisarz i uczony. 

Braga liczy obecnie lat 68. Urodził się 
na Azorach, w r. 1867 uzyskał dyplom do- 
ktora praw; już w 16 r. ż. wydał tom po- 
ezyj lirycznych, a w 29 uzyskał katedrę w 
Curso Superior de Lettras w Lizbonie. Z je- 
go dzieł naukowych zasługuje na wymienie- 
nie przedewszystkiem Historya literatury por- 
tugalskiej w 52 tomach. Wielkie zasługi po- 
łożył Braga także przez swe studya nad lite- 
raturą ludową i folklorystyką. Co do prze- 
konań filozoficznych należy Braga do zdecy- 
dowanych pozytywistów w duchu Augusta 
Comte. 

Alfonso Costa, który w rządzie pro- 


wizorycznym objął tekę sprawiedliwości, dał: 


się poznać jedynie tem, źe gorliwie propa- 
gował idee republikańskie. 

Bernadino Machado, zdobył sobie 
powszechną w Portugalii popularność, po- 
święciwszy się głównie idei krzewienia po- 
koju powszechnego. Machado otrzymał obec- 
nie tekę spraw zagranicznych. 

Pułkownik Barreto, któremu powie- 
rzono portfel wojny, mało znany jest szer- 
szemu ogółowi. Sama okoliczność, że znalazł 
się pułkownik, który bez wahania zajął miej- 
sce w prowizorycznym rządzie, świadczy, jak 
silnie podminowana była armia portugalska 
przez republikanów. 


(Zelegramy). 


Lizbona. (4g. Havasa). Rząd prowi- 
zoryczny wydaje dalej zarządzenia odpowie- 
dnio do stanu rzeczy. Część wojska, które 
w tej chwili znajduje się w Lizbonie, oraz 
oddziały wojska, które zajęły ufortyfikowane 
pozycye, nie stanęły w całości po stronie no- 
wego rządu. Z prowincyi brak informacyj. 

Lizbona (przez Paryż). Agencya Ha- 
vasa donosi, że rząd prowizoryczny zamiano- 
wał już wszystkich gubernatorów cywilnych 
dla prowineyj. Jedno z pism donosi, że kilku 
księży zostało przez powstańców zaatakowa- 
nych. Prezydent Brazylii, Fonseca jechał z 
ministrem rządu prow., Bragą automobilem 
przez miasto. Krążownik „Minerwa* przyłą- 
czył się do krążownika angielskiego. Rząd 
notyfikował już mocarstwom proklamacyę re- 
publiki. Poseł angielski prosił ministra spraw 
zagranicznych, Machadę, o konferencyę. 

Oporto. Przyszło tu do starć z repu- 
blikanami. 20 osób rannych. 

Paryż. Na wczorajszej radzie ministe- 
ryalnej minister spraw zagranicznych Pichon 
podał do wiadomości informacye otrzymane 
z różnych źródeł o wypadkach w Portugalii, 
oraz przedstawił zarządzenia dla ewentualnej 
ochrony Francuzów w Portugalii. 

Paryż. (Ag. Havasa). Depesza z Opor- 
to z dnia 4 b. m., w której była wiadomość 
o wybuchu rewolucji, została wstrzymana. 


kładała napowrót, stukając ciągle o podłogę | ginia swego towarzysza, widząc, że nie go- 


wagonu małą swoją nóżką, 

— (o do mnie — wyrzekła wkońcu — 
postarzałam się przez ten czas... 

Ośmielił się ująć dwa palce jej malej 
i zawsze ładnej rączki, złożonej w zamyśle- 
niu na kolanach. 

— Postarzałaś się? Nie, nie mów tego! 
(zy wiesz, że przeciwnie, odnajduję w tobie 
cały urok i wdzięk mojej dawnej Wirginii? 
Słodycz twoich rysów prawie się nie zmie- 
niła... Oczy mają zawsze ową przejrzystość, 
oznaczającą piękność duszy... Przypatrz się 
w tem lusterku... 

Z podróżnej torebki wyjął lusterko, w 
które Wirginia mimowoli spojrzała. 

Po raz pierwszy uderzyła ją dziwaczność 
jej stroju. Zawstydziła się. Bez cienia zalo- 
tności, znowu mimowolnie, szybkim ruchem 
ręki rozwichrzyła trochę gładko dotąd przy- 
czesane włosy. 

Pan Edmund, człowiek porządny i prze- 
zorny, wyjął ze swojej szacownej walizki ma- 
łutkie pudełeczko z pudrem ryżowym. 

— Trochę pudru? — zaproponował po- 
dając puszek Wirginii. 

Uśmiechnęła się i przyjęła. 

W jednej chwili odmłodniała o lat 
dziesięć. 

Edmund ujał ją wtedy odważnie za obie 
ropo i bezczelnie zachwycał się swojem dzie- 
em. 

— Ach! gdybyś chciała! — błagał — 
rozpoczęlibyśmy oboje tak piękne życie! 

— Jakto ?... Edmundzie ?... 

Powiedz tak,... 
Ja twoją żoną ?... 
Powiedz tak... 

Wybąknęła w zmięszanin: „tak“. Ujął 
ja serdecznie w ramiona. 

— Angers! — zawołano u drzwiczek 
wagonu. 

Dopiero teraz spostrzegli, że pociag się 
zatrzymał i że kończyła się ich podróż we 
dwoje. 

— (zy jedziesz dalej? — spytała Wir- 
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tował się do wysiadania. 

— Aż do Nantes... Ale tylko na dzień 
jeden. Kiedy wracasz do Blois ? 

— Pojutrze. 

— Będę tam jednocześnie z tobą. 

Wirginia zebrała swoje drobne pakun- 
ki, które podawał jej Edmund, zamienili o- 
statni uścisk ręki i ona wysiadła z wagonu. 

Jednakże, już na peronie, Wirginia do- 
znała niejasnego poczucia, że czegoś jej bra- 
kuje. 

— Moje okulary! zawołała, przypomi- 
nając sobie nagle. 

— Czyż tak bardzo ciich potrzeba ? 

Wybuchnęła serdecznym śmiechem, po- 
trząsnęła głową, że nie i pożegnała go ski- 
nieniem ręki... 

+ * 
sk 

Nieopisane było zdumienie Liny, gdy 
ujrzała na trzeci dzień ciotkę Nini wysia- 
dającą z powozu, ufryzowaną, ustrojoną, świe- 
żą io cudo! bez okularów ! 

— Malutka, wyglądasz jakoś bardzo 
smutna! 

— Niestety! ciociu, Jakób ma przyjść 
dziś wieczorem... Będę musiała mu powie- 
dzieć.... biedny chłopak! 

— Hm... Awięc tak bardzo ci chodzi 
o to małżeństwo ? 

— Czy mi chodzi ! A cóż dopiero jemu? 

— Kochasz go? 

— Czy go kocham? 

— A więc, wyjdziesz za niego pie- 
szezotko |... 

Lina otwarła olśnione oczy. I z niepo- 
hamowanym wybuchem rzuciła się ciotce w 
objęcia. 

— Moja dobra ciotuchno ! Moja najlep- 
sza stara ciociu Nini! 

— Twoja stara ciocia? — podskoczyła 
poczeiwa panna w oburzeniu. — Zabraniam 
ci tak mówić... Jestem młoda, moja ty ko- 
chana; czuję, że mam lat dwadzieścia ! 


października 1910. 


3 


Liczba zabitych i rannych znaczna. W Oporto 
zebrały się wielkie masy ludności na ulicach 
na wiadomość o zajściach w Lizbonie. Przed 
redakcyą republikańskiej Patrie urządzono 
manifestacyę. Policya chciała temu przeszko- 
dzić, przyczem wiele osób raniono. 

Paryż. Z Londynu donoszą do Echo 
de Paris, że tamtejszy poseł portugalski o- 
trzymał w poniedziałek rano niepokojącą de- 
peszę od króla Manuela i prosił rząd angiel- 
ski, by natychmiast wysłał okręty wojenne 
do Lizbony, aby w razie potrzeby chroniły 
bezpieczeństwo rodziny królewskiej. 

Paryż. Francuski poseł w Lizbonie 
wystosował do swego rządu telegram bez 
drutu, w którym stwierdza, że w Lizbonie 
proklamowano republikę, oraz, że król i obie 
królowe wdowy znajdują się w Marsa. 

Depesza z londyńskiego półurzędowego 
Źródła donosi, że wiadomość otrzymana wcezo- 
raj, jakoby królowa znajdowała się w Carcas, 
a król w Mafra, nie jest prawdziwa. Miejsce 
pobytu króla nie jest znane. Krążownik „Mo- 
narcha*, który otrzymał polecenie towarzy- 
szenia okrętowi „Amelia“, nie mógł go od- 
należć. 

W końcu półurzędowa depesza madry- 
cka donosi, że król Manuel znajduje się na 
pokładzie swego yachtu. Wojska twierdzy 
Eivas po krótkim oporze przyłączyły się do 
rządu prowizorycznego. 

Paryż. Poseł hiszpański oświadczył 
jednemu z dziennikarzy, że nie mu oficyalnie 
nie wiadomo, jakoby poseł hiszpański w 
Lizbonie złożył wizytę rządowi prowizory- 
cznemu. Prawdopodobnie szło o ochronę pod- 
danych hiszpańskich. Hiszpania zachowa 
wobec Portugalii podobne stanowisko, jak 
Francya i Anglia, przyjazne stosunki Hiszpa- 
nii z Portugalią umocnia się z nastaniem 
republiki. 

Paryż. Petit Parisien donosi, że one- 
gdaj przybyły automobilem z Lizbony do 
Bordeaux 3 osoby, należące do dworu por- 
tugalskiego. 

Paryż. Agencya Havasa donosi z Biar- 
ritz: Podróżni, którzy schronili się tu z Li- 
zbony, zapewniają, że idzie tam o pronun- 
ciamento (rokosz wojskowy). Ludność po- 
czątkowo nie brała udziału w ruchu rewolu- 
cyjnym. Na ulicach rozgrywały się krwawe 
walki. Wiele jest zabitych i rannych. 

Paryż. Poseł hiszpański w Lizbonie 
mógł kołeją wysłać wiadomości do granicy. 
Donosi on, że na czele ruchu rewolucyjnego 
stoi admirał Damtas. Ponieważ wojsko, sta- 
cyonowane w koszarach położonych w po- 
bliżu pałacu królewskiego, przyłączyło się do 
rewolucyonistów, było niemożliwe w pałacu 
nadal pozostać. Król gotował się za radą 
ministrów do opuszczenia pałacu. 

Paryż. Prasa radykalna i socyalisty- 
czna wita z radością proklamowanie w Por- 
tugalii republiki. Natomiast prasa konserwa- 
tywa wyraża oburzenie i rozgoryczenie z te- 
go powodu. 

Paryż. Wiadomości z Rzymu donoszą, 
że w Watykanie panuje wielkie zaniepokoje- 
nie z powodu zajść portugalskich, ponieważ 
ich antiklerykalny kierunek może oddziałać 
na Hiszpanię. 

Paryż. Z Sewilli donoszą, że tamtej- 
szy garnizon gotów jest do wymarszu nad 
granicę. 

Londyn. Ze względu na przypuszcze- 
nia dzienników zagranicznych, że rząd an- 
gielski wiedział z góry o przygotowujących 
się wypadkach w Portugalii i, że o wybuchu 
rewolucyi wcześnie otrzymał wiadomości, Biu- 
ro Reutera dowiaduje się, że pierwsze donie- 
sienie nadeszło do urzędu spraw zagrani- 
cznych we wtorek rano od „Kesteru Tele- 
graph Company* i opiewało: „Lizbona od- 
cięta. Przypuszczają, że wybuchła rewolucya*. 
Po za tem urząd spraw zagranicznych nie 


otrzymał innych wiadomości. Dopiero we śro- 


dẹ wieczorem nadszedł od angielskiego posła 
w Lizbonie telegram, który ogłoszono we 
czwartek rano. Od tego czasu urząd spraw 
zagranicznych nie otrzymał wiadomości z Liz- 
bony. O miejscu pobytu rodziny królewskiej 
nie nie wiadomo, ale nie podzielają doinysłu, 
że znajdowała się ona na pokładzie okrętu 
wojennego „New Castle*. Poseł portugalski, 
który nie ma zgoła wiadomości o zajściach 
w Lizbonie, odbył konferencyę z podsekre- 
tarzem stanu urzędu spraw zagranicznych sir 
Micholsonem. Po południu także poseł hisz- 
pański zjawił się w urzędzie spraw zagrani- 
cznych. a. 
Londyn. Rząd angielski jest zdania, 
że nie zachodzi potrzeba wysłania dalszych 
okrętów wojennych, gdyż życie i wolność 
Anglików w Portugalii jest dostatecznie 
strzeżona przez wysłane już dwa okręty. R e- 
publikę przyjmuje rząd jako fakt 
dokonany. 

Londyn. Według doniesień z Vigo, 
powrócił tam parowiec „Capo Blanco“, któ- 
ry nie mógł podróżnych wysadzić na ląd w 
Lizbonie. Zawinął tam we wtorek o godz. 10 
rano. W tym czasie dwa okręty wojenne roz- 
poczęły bombardować miasto. Trzeci okręt 
miał jeszcze flagę królewską, rewolucyoniści 
jednakże zmusili go ogniem do usunięcia tej 
chorągwi. 


Nocy poprzedniej odbył się bankiet na 
cześć prezydenta Brazylii, gen. Fonseki. O go- 
dzinie 2 w nocy po ukończeniu bankietu roz- 
poczęła się rewolucya. Z pokładu parowca 
„Capo Blaneo* widziano dwa ataki konnicy 
na tłum. 


Ks. Oporto stanął do walki na czele 
artyleryi górskiej. Artyleryę tę pobili po- 
wstańcy, poczem zajęli palac królewski. 

Londyn. We wtorek o godzinie 6-tej 
rano ostatni pociąg wyjechał z Lizbony, Po- 
dróżni, którzy w nim przybyli do Hendaye, 
opowiadali jednemu ze sprawozdawców dzien- 
nikarskich, że chodzi tu o pronunciamento; 
na czele jego stoi naczelny komendant eska- 
dry. Artylerya, która obsadziła ważne pun- 
kty, rozpoczęła silny ogień na gwardyę mu- 
nicypalną i jeden batalion piechoty. W no- 
cy pewna część powstaliców zebrała się w 
niżej położonej części miasta koło dworca i 
ztamtąd nad ranem wtargnęli do miasta. O 
godzinie 5-tej rano z okrętów poczęto rzucać 
pociski na pałac królewski i na te koszary, 
które nie poddały się powstańcom. Kiedy 
podróżni opuszczali miasto, z pałacu królew- 
skiego i większej części domów powiewały 
chorągwie rewolucyjne. Pałac królewski i 
hotel Tow. wagonów sypialnych są w czę- 
ści zniszczone. W kilka minut po odejściu 
pociągu powstańcy zniszczyli dynamitem tor 
kolejowy. 

Madryt. Rada ministeryalna pod prze- 
wodniectwem króla zajmowala się wezoraj 
wyłącznie zajściami w Portugalii. Canalejas 
oświadczył, że niema żadnych pewnych wia- 
domości o pobycie króla i królowej. Wie. że 
w Lizbonie i Elvas proklamowano republikę, 
co się dzieje w innych miastach, niewiado- 
mo. Wogóle jest dziwne, że połączenia nie 
przywrócono. lnny moment, który również 
zwraca uwagę, to fakt, że wszystkich podró- 
żnych, nie wyłączając sprawozdawców, zatrzy- 
mano w Santarem, nie pozwalając im jechać 
do Lizbony. Rząd hiszpański — oświadczył 
Canalejas — zachowuje wobec zajść takie 
samo stanowisko, jak inne mocarstwa. 

Madryt. Dziennik Manana ogłasza 
następującą depesze: Król Manuel uciekł do 
ambasady angielskiej, gdzie się dotychczas 
znajduje. Republikę proklamowano w Oporto, 
Coimbra, Braga, Estrenoz. Te tylko wojska 
mają wstęp do Lizbony, które cheą się przy- 
łączyć do rewolucyonistów. 

Madryt. Prezydent Canalejas otrzy- 
mał wiadomość, że królowa matka Amelia 
z księciem Alfonsem znajdują się jeszcze 
na pokładzie okrętu „Amelia“. Rząd hi- 
szpański niema wiadomosci o losie króla, 
przypuszcza, że znajduje się on z matką. 

San Sebastian. Król i królowa 
matka portugalsecy mieli tędy przejechać po- 
ciągiem pospiesznym. Według innej wersyi 
mają oni dopiero tędy przejechać. 

Madryt. Urzędnik linii kolejowej 
Madryt-Badajoz donosi, że z Lizbony nie do- 
chodzą żadne pociągi, wstrzymywane bowiem 
są w Villafranca. Porządek w Lizbonie bę- 
dzie do 2, 8 dni przywrócony. 

Madryt. Wczoraj przybył tu pociąg 
pocztowy z Portugalii, jednakże bez podróż- 
nych i bez listów. p" 

Madryt. Klub radykalny urządził ilu- 
minacyę z okazyi zajść w Portugalii. Przed 
klubem grano marsyliankę. 

Madryt. Na posiedzeniu kortezów de- 
putowani republikańscy zamierzają sprowo- 
kować zajście. 

Prasa republikańska cieszy się z zajść 
lizbońskich. 

Vigo. (Hav.) Podróżni, którzy tu przy- 
byli z Lizbony, opowiadają, że onegdaj o 11 
rano pułk pod dowództwem ks. Oporto strze- 
lał do ludu. Republikanie zmusili ten pułk 
do poddania się. Ogień karabinowy i dzia- 
łowy był straszliwy. Rannych i zabitych li- 
czą na tysiące. Proklamacya republiki wy- 
wołała wśród ludu nieopisaną radość. 

Według wiadomości dzienników znak 
do buntu dał 16 pułk piechoty, poparty przez 
artyleryę i marynarkę, oraz 5000 uzbrojo- 
nych obywateli. 

Policya i gwardya obywatelska zostały 
po kilku starciach odparte. Liczą 50 zabi- 
tych, 100 rannych. 

Parowiec „Cap Blanco“, przybyły tu z 
Lizbony donosi, że dwa okręty wojenne, ko- 
szary marynarki i forty są w rękach rewo- 
lucyonistów. W ulicach wre walka. Król u- 
więziony. Jeden krążownik pozostał wierny 
królowi, nie mógł sie jednak oprzeć prze- 
wadze rewolucyonistów. Prezes gabinetu znaj- 
duje się na pokładzie okrętu „Lao Paolo“. 
Rewolucyoniści zajęli pałac królewski. Gdy 
„Cap Blanco“ opuszczał port lizboński, przy- 
były tam 2 okręty wojenne angielskie. 

Barcelona. Onegdaj liczne grupy ra- 
dykałów przeciągały ulicami miasta spiewa- 
jąc pieśni rewolucyjne. Policyi udało się ich 
rozproszyć. 

Berlin. Biuro Wolfa donosi, że we- 
dług depeszy otrzymanej od krewnych dwo- 
ru portugalskiogo z Mantelberg koło Insbru- 
ku, król Manuel z matką znajduje się jeszeze 
w porcie lizbońskim na pokładzie okrętu 
angielskiego. 


Frankfurt. Minister spraw zagrani- 
cznych rządu prowizorycznego w Portugalii 
Bernardino Machado zapewnił imieniem rzą- 
du korespondenta Frankf. Ztg., że wszystkie 
zagraniczne traktaty będą uznane. W mieście 
panuje spokój. 

Berlin. Do Berl. Tageblattu donoszą 
z Madrytu, że podczas walki o pałac króle- 
wski przyszło do tragicznej sceny. Kiedy re- 
wolucyoniści zajmowali pałac, generał Go- 
rias, kierujący obroną pałacu, popełnił sa- 
mobójstwo. l 

Generał Gorias, umieściwszy rodzinę 
królewską w bezpiecznem miejscu, bronił pa- 
łacu póty, póki wierzył w wierność żoł- 
nierzy, kiedy jednakże spostrzegł, że część 
załogi sympatyzuje z powstaniem, napisał na 
kartce pożegnanie pod adresem króla, dobył 
rewolweru i strzelił sobie w głowę. 

Rewolucyoniści, wtargnąwszy do pała- 
cu, znaleźli już tylko trupa, a na stole obok 
leżała kartka, pisana przez prefekta policyi 
w Lizbonie z doniesieniem, że nie można 
liczyć na wojsko. Zdaje się, że ten szczegół 
spowodował poddanie się pałacu. 

Coruna. Stojący tu parowiec „Ypiran- 
ga“ otrzymał za pomocą telegrafu bez drutu 
wiadomość z okrętu „Cap Blanco“, że one- 
gdaj (środa) o 4 po południu trwały jeszcze 
walki w Lizbonie. Pałac leży w gruzach. Ka- 
ble słażące do oświetlenia miasta zniszezo- 
ne. Ruch telegraficzny i kolejowy uniemo- 
żliwiony. 

Brest. Krążownik pancerny „Amiral 
Aube“ bezzwłocznie uda się do Lizbony. 

Almeria. Pancerniki „Princessed Astu- 
ria“ i „Carlos V.“ wyruszyły wezoraj do Li- 
zbony. , 

Rio de Janeiro. Wiadomosci o zaj- 
sciach w Portugalii dały tu powóđ do rado- 
snych demonstracyj ulieznych. 


KRONIKA. 


Lwów. © października. 


— Kalendarz. 

Sobota (8 października). 

Brygidy. — Wojsława. — Jewvosyi, 

Wschód słońca o godzinie 5'36 rano, za- 
chód słońca o godzinie 4:49 po południu. 


— Posąg Najj. Pana w Liberen. Kor- 
pus strzelecki w Libercu uchwalił z powodu 
80-tej rocznicy Urodzin Najj. Pana wystawić 
posąg Monarchy w tym mieście. Protektorat 
nad tem przedsięwzięciem objął hr. Fr. Clam- 
Gallas. 

— JE. ks. Areybiskup dr. Józef Bil- 
czewski bawił przez dwa dni ubiegłe w Ru- 
dawie pod Krakowem i brał udział w zjeździe 
koleżeńskim. 

— Ks. prałat dr. Adam Sapieha w 
drodze z Rzymu do Lwowa bawi w Krakowie. 

— (2) Z kolei państwowych. Na pod- 
stawie Najwyższego upoważnienia, a w uzna- 
niu długoletniej i wybornej działalności służbo- 
wej, otrzymał starszy inspektor Ludwik Hubl, 
naczelnik oddziału ruchu w dyrekcyi w Kra- 
kowie, tytuł centralnego inspektora austryackich 
kolei państwowych. 

P. Minister kolei żelaznych zamianował 
sekretarza kolejowego, dr. Władysława Warzesz- 
kiewicza w Krakowie, naczelnikiem oddziału 
prawniczego i administracyjnego w dyrekcyi w 
Stanisławowie. 

Lekarzani kolejowemi dla mającej się 
niebawein otworzyć kojei lokalnej Łwów-Stoja- 
nów, zamianowani zostali: dr. Markstein w Ka- 
mionce Strumiłowej i dr. Prebendowski w Ra- 
dziechowie. 

— Q) Kolej Lwów-Stojanów. Dnia 15 
b. m., nastąpić ma otwarcie nowo wybudowanej 
przez biuro kolejowe Wydziału krajowego kolei 
lokalnej Lwów-Stojanów. Długość tego szlaku 
kolejowego wynosi od dworca głównego we 
Lwowie 92 kilometrów, a od dworca Lwów- 
Podzamcze, 85 kilometrów. Stacye i przystanki 
rozmieszczone są jak następuje: Po istniejących 
stacyaeh Lwów i Lwów-Podzamcze następują 
stacye: Dublany-Laszki, Zapytów, Rudańce, Kło- 
dno-Żółtańce, przystanek osobny Czestynie, sta- 
cya Kamionka Strumiłowa, przystanek osobowy 
Jazienica, Stacye Sielec-Bieńków, Wola Choło- 
jowska, Chołojów, przystanek osobowy Pawłów, 
stacya Radziechów, przystanek osobowy i ła- 
downia Suszno i nakoniec stacya Stojanów. 

Stacya Rudańce oddana będzie do pu- 
blicznego użytku dopiero po wybudowaniu drogi 
dojazdowej. 

Ruch na tej nowej kolei prowadzić bę- 
dzie dyrekcya kolei państwowej we Lwowie na 
rachunek Wydziału krajowego, jako zastępcy 
koncesyonaryuszów. 

— Z Rady miasta Lwowa. Na wczo- 
rajszem posiedzeniu, które prezydent miasta p. 
Ciuchciński otworzył o godzinie 6 wie- 
czorem, zabrał głos, przed przystąpieniem do 
porządku dziennego, r. Bieniecki i zwrócił 
się do prezydyum miasta z zapytaniem, w ja- 
kiem stadynm znajduje się sprawa założenia 
we Lwowie miejskiej Kasy oszezędności ? 
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W odpowiedzi na tę interpelacyę oświad- 
czył prezydent Ciuchciński, iż posel dr. 
Loewenstein zobowiązał się wobee mowey wy- 
jednać koncesyę na tę Kasę do końca grudnia. 

R. dr. Lilien postawił z kolei wnio- 
sek nagły, aby Rada m. Lwowa na „tydzień 
awiatyczny *, który rozpocznie się w poniedzia- 
tek, duia 10 b. m., wyznaczyła nagrodę 1000 
koron dla polskiego awiatora, który bez wyla- 
dowania przeleci przestrzeń Błonia janowskie- 
Wysoki Zamek i z powrotem. 

Nagłość i san wniosek uchwalono bez 
dyskusyi. 

R. dr. Lisiewiexz postawił następnie 
wniosek o podziękowanie posłom miejskim za 
ich obronę interesów miast w Sejmie podczas 
wczorajszej dyskusyi nad sprawą sprowadzenia 
mięsa argentyńskiego. 

Po dłuższej dysknsyi, w której zabierali 
głos radni: Laskownicki, Feldstein, 
Blumenfeld, Czarnecki, dr. Stesło- 
wiez i dr. Roszkowski, wniosek ten t- 
chwalono % wezwaniem posłów, by nie spu- 
szczalitej sprawy z oka. 

Wiceprezydent E pler zabrawszy z kolei 
głos, postawił po krótkiem umotywowaniu na- 
stępujący wniosek: 

Rada król. stoł, miasta Lwowa, uznając 
budowę dróg wodnych w myśl ustawy z Il 
czerwca 1901 ur. 66 dz. p. p. za jeden x naj- 
ważniejszych warunków ekonomicznego rozwoju 
kraju, oraz będąc tego przekonania, że zanic- 
chanie lub wstrzymanie budowy tychże dróg 
wodnych naraziłoby kraj na nieobliczalne i nie- 
powetowane straty, którym nie przeeiwważy 
żadne wynagrodzenie ze strony Rządu, uchwa- 
la: odnieść się do Sejmu krajowego i Koła 
polskiego w Wiedniu, aby od Rządu domaga- 
ły się bczwarunkowego wykonania powyższej 
budowy już w najbliższym czasie i od tego 
postulatu, stanowiącego o całej przyszłości 
kraju, pod żadnym warunkiem i za żadną cenę 
nie odstępowały. 

Po przemówieniach radnych dr. Stesł o- 
wieza, Feldsteina i Pawlewskieso, 
wniosek ten jednogłośnie uehwalono. — Nadto 
przyjęto postawiona w tokn dyskusyi rezolncyę 
dodatkową r. dr. Stesłowicza, że Rada miasta 
Lwowa nważa, iż połączenie Wisły z Dnie- 
strem jest obecnie najbardziej pożądane, naj- 
potrzebniejsze i czyni ono zadość interesom ca- 
łego kraju. 

R. Czarnecki zawiadomił następnie 
prezydyum miasta, że w suterenach dawnej 
Szkoły przemysłowej przy ul. Teatralnej po- 
mieszczono biura dyrekcyi skarbowej, żądał więc 
wkroczenia komisyi sanitarnej, 

Prezydent p. Ciucheiński odpowie- 
dział, że mógłby wkroczyć w tej sprawie tyl- 
ko w razie, gdyby na jego ręce wpłynęła 
skarga któregoś z urzędników krajowej dyre- 
keri skarbu. 

R. Feldstein referował wkońcu spra- 
wę zaciągnięcia 6-milionowej pożyczki na inwe- 
stycye elektryczne. 

Wedle wniosków referenta kwota propo- 
nowanej pożyczki rozkłada się jak następuje: 

Na rok 1910: Sprawienie nowego moto- 
ru turbinowego z generatorem 820.000 kor.,— 
stacya przetwornie 200:000 kor., kable 
800.000 kor, — 15 wozów motorowych i 
20 do przyczepiania 560.000 koron — ax do- 
liczeniem kosztów sfinansowania razem 2,640.000 
koron. 

Na rok 1911: Warstat reperacyjny 400.000 
kor., — kable 200.000 kor., — 15 wozów mo- 
torowych 345.000 kor., — zbiornik na ropę 
500.000 kor., małe motory do wypożyczania 
rzemieślnikom 20.000 kor., — 3 nowe po- 
czekalnie 30.000 kor., wodociąg do elektrowni 
200.000 kor., — połączenia z domami 580.000 
koron, — razem z kosztami sfinansowania 
1,400.000 kor. 

budowa nowych linij 5 i pół kilome- 
trowych 900.000 kor. Zwrot gminie zaliczonych 
kwot razem na | milion koron. Razem 6 mi- 
lionów koron. 

Nadto żądał referent polecenia komisyi 
elektrycznej, aby wzięła pod rozwagę budowę 
domu mieszkalnego dla personalu . zakładów 
elektrycznych, a nadto, aby termin bezpłatnego 
łączenia kamienie z siecią kablową, celem ele- 
ktrycznego oświetlenia, przedłużono do Í paź- 
dziernika 1911 r. 

Nad sprawą tą rozwinęła się obszerna 
dyskusya, w której zabierało głos kilkunastu 
mowców, uchwały jednak nie powzięto żadnej, 
gdyż prezydent z powodu braku kompletu za- 
mknał posiedzenie o godzinie 10:30 w nocy. 

— Rada miasta Lwowa odbędzie po- 
siedzenie jutro, w sobotę, o godzinie 6 wie- 
GZOTEM 

— Państwo Paderewscy przyjeżdżają 
na uroczystości jubileuszowe ku czej Chopina 
w towarzystwie red. Gil-Blas p, Nousanne, 
korespondentki pism angielskich p. Almy Ta- 
dema i b. prezesa Romana Dmowskiego. — 
W celu zastanowienia się nad sposobem uczeze- 
nia znakomitych gości, zwołują na niedzielę 
na godzinę 11 przed południem do ratusza 
szczuplejsze grono osób prezydent miasta Ciu- 
chciński, wiceprezydent Epler i radny dyr. Bo- 
lesław Lewieki. 

Dla nczczenia pp. Paderewskich odbędzie 
się w Kole literacko - artystycznem 27 b. m. 
rant, którego urządzeniem zajmują się z ra- 


mienia wydziału Koła literackiego redaktoro- 
wie: Wasilewski i Fryling, dalej dr. Jaworski 
i Neuhauser wraz z prof. Pietrzyckim, kiero- 
wnikiem wieczorów artystycznych w Kole lite- 
racko-artystycznem. 

— Krajowy zjazd przemysłowo-kal- 
neologiezny urządzony staraniem  Komisyi 
przemysłowo-lekarskiej Towarzystwa lekarskie- 
go lwowskiego odbędzie się w dniach 29, 30 
i 81 października br. z programem obejmują- 
cym 23 referatów, wyczerpujących całość naj- 
ważniejszych zagadnień i spruw zdrojownictwa 
z ogólnego stanowiska i to tak w kierunku 
naukowo-leczniczym, jak i ekonomiezno-gospo- 
darczym pojętych. 

W długim szeregu referentów znajdują 
się same dobrze zasłużone w tej dziedzinie na- 
zwiska balneologów. lekarzy, chemików i eko- 
nomistów, jak prof. dr. Korczyński, prof. dr. 
Marchlewski, doc. dr. Piasecki, doe. dr. Szu- 
inowski, dyrektor Ciompa, poseł dr. Battaglia, 
wiceprezes polskiego "Towarzystwa balneologi- 
cznego dr. Oercha, sekretarz tegoż Towarzystwa 
dr. Zanietowski, wicekretarz lwowskiej Izby 
handlowej i przemysłowej dr. Łobaczewski, dr. 
Kopt, radca ces. dr. Ebers, dr. Kader, dr. 
Kmietowiez, dr. Praschil, dr. Pelczar, dr. Mayer, 
dr. Zakrzewski, dr. Zychoń, adw. dr. Westreich, 
dr. 5wiaątkowski, Limanowski, Łazarski, dr. 
Aronsohn i dr. Bandrowski. Wśród celów za- 
dań zjazdu pierwszorzędnej wagi jest sprawa 
organizacyi „Krajowego Związku zdrojowisk i 
uzdrowisk“ o zadaniach ekonomiczno - przemy- 
słowych, dla których spełnienia wybrany bę- 
dzie stały zarząd, mający reprezentować Zwią- 
zek wobec wladz państwowych, krajowych i 
finansowych. 

Program Zjazdu rozłożony na 5 dni jest 
następujący : 

l. w piątek, 28 października o godz. 8 
wieczorem ogólne zapoznanie się w hotelu 
George'a. 

2. w sobotę, 29 października o godz. 10 
rano otwarcie Zjazdu i pierwsze posiedzenie, 
od godz. 2—3 zwiedzenie sanatoryum dr. So- 
leckiego; od godz. 4—7 drugie posiedzenie 
Zjazdu; o godz. 7 przedstawienie w Teatrze 
miejskim, poczem komers w restauracyi hotelu 
George'a. 

3. w niedzielę 30 października od godz. 
8—9!/, rano zwiedzenie elektrowni miejskiej; 
od godz. 10—1l trzecie posiedzenie Zjazdu; od 
godz. 2—3 zwiedzenie sanatoryum Kisielki; 
od godz. 4—7 czwarte posiedzenie Zjazdu. 

4. w poniedziałek, 31 października od 
godz. 10 piąte posiedzenie Zjazdu; wybór za- 
rządu Związku, wnioski komisyi petycyjnej i 
zamknięcie Zjazdu. ; 

Obrady Zjazdu odbywać się będą w salach 
„Instytutu technologicznego“ Izby handlowej 
i przemysłowej przy ul. Bourlarda (boczna Ba- 
torego) 1. 5, gdzie również mieścić się będzie 
konkursowa wystawa fotograficzna zdrojowisk, 
zakładów leczniczych i letnisk polskich urzą- 


'dzona przez redakcyę Naszych Zdrojów. 


Zjazd zapowiada się świetnie, jak świad- 
cza niezwykle licznie napływające zgłoszenia. 

Członkom Zjazdu przysługiwać będą zniżki 
kolejowe, co uwidocznione będzie na zjazdo- 
wych kartach legitymacyjnych. 

Wszelkich informaeyj i objaśnień dostar- 
cza prezes komisyi przemysłowo-lekarskiej To- 
warzystwa lekarskiego lwowskiego dr. Kalikst 
Krzyżanowski, Lwów, Nanmiestnictwo. 

— (iągnienie fantowej loteryi losów 
na budowę Sanatoryum nauczycielskiego nie 
odbyło się, ponieważ komitet wniósł prośbę do 
Ministerstwa skarbu, o odroczenie terminu do 
końca grudnia 1911. 


— Okropna nędza. Zima za pasem, 
znowu więc przypominamy naszym czytelnikom 
i polecamy najgoręcej ich sercom i ofiarności 
ośmdziesięciodwuletnią staruszkę, wdowę po 
bardzo wybitnym przed laty publicyście i dzia- 
łaczu społecznym. 

Bezwład w nogach, następstwo ceałoro- 
cznego zamknięcia w wilgotnej celi warszaw- 
skiej cytadeli, i zupełne wyczerpanie sił rzu- 
ciły nieszczęśliwą staruszkę na barłog boleści 
w kąciku wynajmowanym w suierenach. 

Przed śmiercią głodową w najrealniejszem 
słowa znaczeniu wybawi ją tylko ofiarność pu- 
bliezna; do sere więc naszych czytelników pu- 
kamy, pewni pomyślnego oddźwięku. 

Wszelkie datki, bodaj najskromniejsze, 
przyjmuje dla Zofii G. Administracya Guzety 
Lwowskiej. 

— Ofiary. Dla Zofii G., ośmdziesięciodwu- 
letniej wdowy po wybitnym publicyście i dzia- 
łaczu społecznym, nadesłali w dalszym ciągu 
do Administraeyi Gazety Lwowskiej: p. Z. 
Sędzimir z Krakowa 5 kor., p. Roman Zurow- 
ski z Bóbrki 10 kor. ; 

"X Tajny lichwiarski dom zastawni- 
czy wykryła wczoraj policya w szynku Griin- 
feldowej przy ul. Kazimierzowskiej l. 20. Stwier- 
dzono mianowicie, iż małżonek szynkarki, Abra- 
ham Schorr, pobiera za wypożyczone pieniądze 
na zastawy nieraz 360 proc. 

A Zeubiono: w westybulu gmachu po- 
cztowego 90 kor. banknotami; na Wałach 
Hetmańskich złoty ewikier, wartości 40 kor. 

A Nieszczęśliwy wypadek. Majster 
kowalski Leopold Wieser wyskoczył wczoraj 
tak nieszczęśliwie z wozu miejskiej kolei ele- 


ktrycznej, iż upadlszy na ziemię odniósł zła- 
manie prawcj nogi. Pierwszej pomocy udzieliło 
mu pogotowie Towarzystwa ratunkowego. 

A Kronika polieyjna. Z cerkwi św. 
Jerzego skradziono w tych dniach dwa mo- 
mosiężne lichtarze z napisem „Kułakowski“. 

Do mieszkania Rozalii Arbterowej przy 
nl. Chocimskiej | 7 włamał się złodziej i skradł 
pulares z pieniędzmi, złoty zegarek damski o 
jednej kopercie i srebrny zegarek męski, po- 
dwójnie kryty, z czarną emalią. 

(^) Z Izby sądowej. Wczorajsza roz 
prawa przed tutejszym trybunałem sądu przy- 
sięgłych przeciw p. Franciszkowi Moszkowiczo- 
wi, właścicielowi „Casino de Paris“, którego 
wydawca Gazety codziennej p. Feliks Thumen 
oskarżył o obrazę czci, została odroczona na 
czas nieograniczony. Trybunał zgodził się na 
dopuszczenie całego szeregu świadków. propo- 
nowanych ze strony oskarżonego dla prowadze- 
nia dowodu prawdy i odesłał akty napowrót 
sędziemu śledczemu. 

(ZN) Aresztowanie »niebieskich pta- 
szkówe. Policya aresztowała dziś nad ranem 
12-letniego Mieczysława Raczyńskiego, 14-le- 
tniego Piotra Warynieckiego i 1%4-letniego Sta- 
nislawa (Grzebieniowskiego, którzy ubiegłej no- 
cy urządzili wyprawę na ogród realności przy 
ul. Qytadelnej 1. 3 i wyrządzili tam znaczną 
szkodę, przyczem nwolnili z uwięzi psy warto- 
ściowe i wypędzili je na ulicę. Obiecujacy ci 
młodzieńcy uciekli z domu rodzicielskiego i 
żyli jak niebieskie ptaki, przygotowując sie do 
kunsztu złodziejskiego, Spali na strychu komór- 
ki przy ul. Cytadelnej l. 8. 

(A^) Zawziętość rzeźnika. Dziś przed 
południem wezwano telefonem z rzeźni miej- 
skiej pogotowie ratunkowe do człowieka, który 
wyskoczył oknem. W rzeźni zastało pogotowie 
wielkie zbiegowisko, a wśród tego rzucał się 
jak opętany pomocnik rzeźnicki Franciszek Kre- 
kowski. Upił się on w kantynie rzeźnianej, czy 
też też w innym szynku i ogarnął go szał pi- 
jacki. Najpierw wyskoczył oknem, potłukł się 
i złamał szczękę, a potem rzucał się po bruku. 
W wozie pogotowia ratunkowego, gdy go tam 
włożono, podarł pasy i nie dał się przewieźć. 
W obec tego pogotowie musiało pozostawić 
awanturnika na miejscu. 

+ Zmarli w ostatnich dniach: we Lwo- 
wie, Karol Lang, kapitan obrony kraj., w 61 
roku życia; Janina Jakubowska, wdowa po 
aptekarzu, w 80 r. życia; 

w Stanisławowie, Jan Sarat, komisarz ko- 
lei państwowych; 

w Dębiey, Stanisława z Ziemińskieh | v. 
Miinnichowaa, 2 v. Pollaschkowa, %ona lekarza. 

— Trup w sofie. Czas otrzymuje o 
zbrodni pod Kłomnicami następujące jeszcze 
informacye : 

Śledztwo w sprawie zwłok w sofie daje 
pewne poszlaki, że w grę wchodzi kobieta. Mia- 
nowicie są dowody, że Damazego Macocha łączyły 
ścisłe stosunki z telefonistką z Łodzi Krzyżano- 
wską. Macoch odwiedzał ją w Łodzi dość często i 
obdarowywał pieniędzmi. Według opowiadań 
znajoniych, Krzyżanowska miała zamiar wkrót- 
ce porzucić służbę i wyjechać z powodu zamąż- 
pójścia. W ostatnich czasach przed jej wyja- 
zdem z Lodzi rozporządzała znacznemi kwota- 
mi i nakupiła wiele snkien, oraz przyborów do 
podróży. Z Łodzi wyjechała wkrótce po wyje- 
ździe Macocha z Częstochowy. Sledztwo wyka- 
zało, że podówczas Macoch znajdował się w 
Warszawie w towarzystwie kobiety, której ry- 
sopis zgadzał się z rysopisem Krzyżanowskiej, 
Macoch wydawał wiele pieniędzy, zwłaszcza w 
hotelach, gdzie wprost je rozrzucał, co stwier- 
dzono z rachunków. Z Warszawy wyjechał w 
towarzystwie kobiety w kierunku Proszowice. 
Pościg skierowany w tę stronę nie wydał re- 
zultatu. Zachodzi przypuszczenie, że Macoch wy- 
jechał zagranicę. Władze zwróciły się do 
władz austryackich i pruskich o pomoc w po- 
ścigu. Przeszukano najdokładniej mieszkanie 
Macocha w Częstochowie, rewizya dała wyniki 
bardzo obciążające. 

Ojciec zamordowanego rozpoznał w zwło- 
kach syna. 

Krzyżanowską ujęto w Miechowie. 

Damazy Macoch ma błądzić koło Zawier- 
cia. Jest prawdopodobieństwo, że każdej chwili 
inoże być aresztowany. 

— Z awiatyki. Pilot austryacki Illner, 
który wczoraj o godz. 8 m. 12 rano wzniósľ 
się w Krems, wyłądował gładko o godz. 9 m. 
30 na polach Simmeringu. Powrót jego do Wie- 
dnia stoi w związku z zamiarem ponownego 
wzięcia udziału w zdobycin nagrody Wiedeń- 
Horn. Stołypin dokonał we środę w Petersburgu 
wzlotu na dwupłaszczyznowcu Fahrmana, któ- 
rym kierował kapitan Marijewiez. Wzlot trwał 
8 minut. 


Porucznik marynarki Piotrowski przeleciał 
z jednym podróżnym na aparacie Bleriota z Pe- 
tersburga do Kronsztadu. 

— Zjazd chirurgów polskich. Wczo- 
raj otwarto w Warszawie zjazd chirurgów pol- 
skich. Uczestników stawiło się bardzo wielu. 
Resursa obywatelska, w której odbyło się pierw- 
sze zebranie, była przepełniona. Prezesami ho- 
norowymi obrano prof. Grzegorza Ziembicsiego 
ze Lwowa, prof. Kadera z Krakowa, prof. Ko- 
sińskiego z Warszawy, dr. Szumana z Torunia, 
dr. Ziemackiego z Petersburga. 


Rano na pierwszem posiedzenia plenar- 
nem przewodniczył prof. Ziembicki ze Lwowa, 
po południu prof. Kader. 

Swietny wykład inauguracyjny wygłosił 
prof. Kostanecki z Krakowa. 

Wieczorem odbył się w salonach Resur- 
sy obywatelskiej bankiet, na którym wygłoszo- 
no wiele gorących przemówień. 

— faburzenia w seminaryum pra- 
wosławiem. W prawosławnem seminaryum 
dauchownem w ytomierzu wybuchły rozruchy. 
Seminarzyści, niezadowoleni ze złego pożywie- 
nia i surowego rygoru, zdemolowali seminaryum. 
Władze usunęły ze szkoły przeszło 200, w gma- 
chu seminarynm rozlokowano oddział policyi. 


— Aresztowanie adwokata wiedeń- 
skiego w Berlinie. Aresztowany w Berlinie 
pod zarzutem popełnienia oszustw i sprzenie- 
wierzenia na szkodę ks. Miguela Braganza 
adwokat wiedeński dr. Albert Eder został wy- 
puszczony na wolność za kaucyą 20.000 marek. 


Kronika zagraniczna. 


* Pożar kopalń. Z Danville telegra- 
tują: Kopalnie w Hartshorne stoja w płomie- 
niach, 150 górników znajduje się pod ziemią. 

* Cholera. W ostatniej dobie zaszły w 
Konstantynopolu trzy wypadki zasłabnię- 
cia na cholerę, z tego dwa śmiertelne. 
waiejszych chorych 3 zmarło. 

W Prapczundzie od 16 września za- 
chorowało na cholerę 290 osób, zmarło 162, w 
Erzerumie 469 i 509. 

t : S . p 

+ Suiegi, Z Permn donoszą, że spadł 
tam obfity śnieg, który od ezterech dni już po- 
krywa ziemię. 

W Japonii szerzy sią epidemia choleru. 


* skład materyałów wybucho- 
wych. W Baku w mieszkaniu niejakiego Ma- 
czawajaniego podczas rewizyi wykryto cztery 
bomby, sznur Beakforda, oraz kapsle z rtęcia 
piorunującą, Maczawajaniego uwięziono. 

* Krwawy dramat miłosny. Z 
Nizzy donoszą: Onegdaj w nocy syn głośnego 
generała, br. Meller-Zakomelskiego, strzelał z 
rewolweru do przyjaciółki swojej, znanej śpie- 
waczki, Liny Berny z powodu, że zagroziła mu 
zerwaniem. Kula rewolwerowa Berny nie tra- 
fita. Meller-Zakomelski strzelił następnie sobie 
w głowę. Stan jego jest poważny. 

* Morderstwo 7 osób. Onegdajszej 
nocy we wsi Minkowicach — jak donoszą z Ki- 
jowa — niewykryci rozbójnicy zamordowali dwie 
rodziny włościańskie, złożone z siedmiu osób, 
celem rabunku. 


Walk Mięaoko artystyczne 


eannan y 


«Egzorty» dla młodzieży szkolnej. Na- 
pisał ks. dr. Władysław Vrana. Kraków. 1910. 
Nakład autora. Skład główny w księgarni G. 
Giebethnera i Spółki. 

(2.s.) Egzorty powyższe, ujęte w piękną 
formę stylistyczna, o tematach przeważnie zu- 
pełnie nowych, wypowiadał czcigodny kapłan 
i nauczyciel w niedzielei święta w obec uczen- 
nie szkoły wydziałowej żeńskiej w Podgórzu. 
Ogłoszenie ich drukiem w księdze kilkuset- 
stronnicowej, przyczyni się niemało do zasłu- 
żonej popularyzacyi całego zbioru, który zwła- 
saena na prowincji służyć może księżom kate- 
chetom w lieznych szkołach, równie za wzór, 
jak i za podręcznik. 


Repertuar teatru miejskiego we Lwowie. 


W piątek po raz drugi „Gdy młode wino 
zakwita”, komedya w 5 aktach Bjónstierne- 
Bjórnsona. 

W sobotę, wyjątkowo o g. 8 po połud. 
dla młodzieży szkolnej „Zbójey*, tragedya w 5 
aktach Fr. Schillera; z p. Zelazowskim w roli 
Franciszka Moora. 

W sobotę, o godzinie pół do 6 wieczorem, 
po raz pierwszy w bież. sezonie „Cyrulik se- 
wilski*, opera w 4 aktach Rossiniego, trzeci i 
przedostatni występ Adama Didura, oraz wy- 
stęp Stanisławy Makusz i Augusta Dianniego. 

W niedzielę, o godz. 8:80 po południu 
„Tajfun“, sztuka w 4 aktach M. Lengyela. 

W niedzielę, o godzinie pół do 8 wieczo- 
rem na ogólne życzenie po raz trzeci „Faust', 
opera w 5 aktach Gounoda. Ostatni występ 
Adama Didura, oraz występ St. Korwin-Szy- 
manowskiej, Jadwigi Lachowskiej, i Tadensza 
Lowczyńskiego. 

W poniedziałek po raz trzeci „W sieci“, 
komedya w 4 aktach J. A. Kisielewskiego. 

We wtorek, po raz 82-gi „Wesoła wdów- 
ka“, operetka w 5 aktach Fr. Lehara, występ 
Józefy Borowskiej w roli tytułowej, Filipa Ku- 
ligowskiego w roli hr. Daniły, C. Kadena w 
roli Niegusa. 

We środę po raz trzeci „Ostatnie spotka- 
nie“, komedya w 6 osłonach J. A. Kisielew- 
skiego. 

We czwartek po raz pierwszy, w b. se- 
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zonie „Carmen“, opera w 4 aktach J. Bizeta, 
występ Jadwigi Lachowskiej, Matyldy Lewi- 
ckiej i T. Łowczyńskiego. 

W piatek po raz trzeci „Gdy młode wi- 
no zakwita“, komedya w 3 aktach Bjórustjór- 
ne-bjórnsowa. 

Repertuar teatru miejskiego 

w Krakowie. 

W sohotę, S października. (Nowość) „Graj 
świętyś, komedya w 5 akt. G. Caillaveta i R. 
Flersa. 

W niedziele, 9 października, po południu, 
„Dzieje Orestesa". Tragedya w 5 aktach Aj- 
sehylosa, tłum. J. Kasprowicza. 

W niedzielę, 9 października, wieczorem. 
(Nowość). „(raj święty“. Komedya w © aktach 
G. Caillavet'a i R. Flersa. 

W poniedziałek, 10 października. „Se- 
dziowie*. Traged. w 1 akcie w 2 odsł. Stan. 
Wyspiańskiego. 

„Pan Geldhald*, Komedya w 
A. hr. Fredry. Ceny zniżone. 


3 aktach 


= Najj. Pan przyjął wczoraj na po- 
słuchaniu Zuzannę ks. (zartoryską. 

== (0 działalności Sejmów krajo- 
wych dochodzą następujące wiadomości: 

Subkomitet wybrany przez komisyę dla 
zmiany ordynacyi wyborczej Sejmu cze- 
skiego uchwalił wczoraj utworzyć jeszcze 
dwie podkomisye, które po południu rozpo- 
częły pracę. Subkomitet uchwalił wejść w 
szczegółową rozprawę nad przedłożeniami 
rządowemi, poczem przeprowadzić dyskusye 
nad zasadami ordynacyi wyborczej. 

Sejm Górnej Austryi uchwalił wczo- 
raj wniosek z wezwaniem do Rządn, by na 
wypadek cofnięcia ustawy o budowie dróg 
wodnych i przyznania rekompensaty, także 
Austrya Górna wynagrodzenie to otrzymała. 

Sejin morawski obradował wczoraj 
nad nagłym wnioskiem w sprawie drożyzny. 

== Wczoraj po południu odpłynęło z 

Tryestu prezydyum austr. komisy! wystawo- 
wej do Buenos-Aires. Razem z tą komisyą 
odpłynęła także komisya ministeryalna, dele- 
gowana do przeprowadzenia studyów nad 
eksportem mięsa w Argentynie i 
Uruguayu. 
Pod przewodnictwem prezydenta 
węg. Tow. kultury krajowej hr. Goroly'ego 
odbyła się wczoraj konferencya, na której 
uchwalono zaprotestować przeciwko zamia- 
rowi zmopolizowania wydobywania surowca 
i olejów skalnych. 

= Koło polskie w Peterburgu 
wkrótce po wznowieniu posiedzeń Dumy ma 
wnieść, jak donosi Kur. Warss., interpela- 
cyę o zamykanie stowarzyszeń w Królestwie 
Polskiem. 

== Rossyjski minister oświaty Szwarz 
ustępuje, i już tym razem podobno stano- 
wczo. Tak przynajmniej twierdzi Russkoje 
Słowo, pisząc, 1% minister postanowił podać 
się o dymisyę ze względu na ostateczny ja- 
koby rozstrój stanu zdrowia. O tem postano- 
wieniu powiadomić już miano prezesa gabi- 
netu i sprawa ma być rozstrzygnięta w dru- 
giej połowie b. m., lub w pierwszej połowie 
listopada. 

= Jeden z, deputowanych włoskich, 
żywo zajmujący się sprawami wojskowemi, 
oświadczył redaktorowi Giornale dd italia, 
Że minister wojny wniesie przedłożenie woj- 
skowe z żądaniem podwyższenia kre- 
dytów wojennych o 50 milionów na 
cele reorganizacyi artyleryi. 

= Jeune Turquie w Konstantynopolu 
donosi o utworzeniu „Banque de'Turquie* 
z kapitałem 550.000 funtów, dostarczonym 
przez patryotów tureckich, którzy chea przy 
pomocy tego banku wyswobodzić Turcyę 
z pod opieki obcej. 

To samo pismo donosi, że rząd prze- 
znaczył 50.000 funtów na forty w Trypolisie. 


TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ 


Kraków, 7 października. (Tel. pryw.|. 
Dyrekcya policyi odstawiła dziś do sądu te- 
chnika dentystycznego z Podgórza, Adama 
vel Abrahama Rosensala, przeciw któremu 
zebrano poszlaki o otrucie własnej żony, Bar- 
bary z Grossów, córki tutejszego kupca. — 
Rosensal rozwiódł się z pierwszą żoną, aby 
poślubić Grossównę w grudniu zeszłego roku. 
Młoda kobieta umarła nagle w Podgórzu w 
drugiej połowie maja b. r. Sąd karny prze- 
prowadził śledztwo i zarządził ekshumacyę 
zwłok. Rosensal pochodzi z Warszawy, gdzie 
był jednym z założycieli teatru żydowskiego. 


Trup w sofie. 


Kraków, 7 października. (Tel. pryw.). 
Do tut. dyrekeyi policyi nadeszła dziś depe- 


sza od polieyi w Olkuszu z zawiadomieniem, 
że Damazy Macoch zdołał uciec na teryto- 
rymm galicyjskie przy pomocy przemytników 
i obrał drogę na Myślachowice i Tłoki ku 
Trzebini. Policya olkuska prosi o pościg. 

Warszawa, T października. (Tel. pryw.). 
Kuryer Warszawski pisze: Z dotychczaso- 
wego śledztwa wysnuć można przypuszcze- 
nie, że zabójstwo, którego dokonal Damazy 
z Załoga, nastąpiło podczas kłótni o pienią- 
dze, które Wacław Macoch miał otrzymać 
od Damazego za narzuconą sobie żonę. <5 

Zakonnicy: Bazyli i lzydor pozostają 
dalej pod ścisłym nadzorem władz śledczych. 

Grono inteligencyi i ziemian z okolie 
Częstochowy urządza w tych dniach zbiorową 
pielgrzymkę na Jasną Górę, celem złożenia 
kondolencyi zakonowi i zadokumentowania 
niezmienionej duchowej łączności z świątynią 
Jasnogórską. 

Ojcowie Paulini ogłosili odezwę, w któ- 
rej powiedziano między innemi: Od kilku 
lat czyniliśmy wszystko, co było w naszej 
mocy, aby na drodze legalnej zaprowadzić 
ścisłe przestrzeganie reguły zakonnej. nie od 
nas jednakże zależała zmiana przepisów pra- 
wnych, które czuwanie nad karnością zakonu 
powierzają nie całemu zgromadzeniu, lecz 
tylko jednej osobie. Dziś zwracamy się do 
społeczeństwa prosząc o sprawiedliwość, by 
za zbrodnie jednostek nie piętnowało zakonu. 

Warszawa, 7 października. ( Warszaw- 
ska Agencya telegraficzna). Morderstwo w kla- 
sztorze łączą ze świętokradztwem Jasnogór- 
skiem. 

Wacław Macoch miał: je popełnić, Da- 
mazy zaś kierował, a potem mial zabić Wa- 
cława dla spokoju. Aresztowano Paulinów 
Bazylego i Izydora, podejrzanych o spólni- 
ctwo. Helene Macochową aresztowano w Mie- 
chowie. 


Z W. Ks. Poznańskiego. 
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Poznań, 7 października. (Tel. pryw.). 
Sąd skazał za obrazę hakatystów, popełnioną 
przez ogłoszenie zamieszczone w IViarusie 
Polskim, Blocha z Essen na 50 marek, a 
Kunca na 25 marek. 


Budapeszt, 7 października. TVęg. Diu- 
ro koresp. donosi z Wiednia, że minister 
skarbu Lukacs na dzisiejszem posłuchaniu 
zda Najj. Panu sprawę o budżecie na r. 1011 
i poprosi o sankeye jego. Konferencye obu 
PP. Ministrów skarbu w sprawie bankowej 
toczyć się będą dalej. Doniesienie pisin bu- 
dapeszteńskich, iż doszło już do porozumie- 
nia, nie jest prawdziwe. PP. Ministrowie 
skarbu dziś po południu znowu odbędą na- 
radę. Fr. Khuen-Hedervary w ciągu dnia 
dzisiejszego odbedzie kilka konferencyj, mię- 
dzy innemi z P. Prezydentem Ministrów br. 
Bienerthem. Hr. Khuen-Hedervary jutro bę- 
dzie na posłuchaniu u Najj. Pana i zda spra- 
wę z przebiegu konferencyj, 

Berlin, 7 października. Gubernator z 
Windhuk donosi o buncie Kafrów w półno- 
eno-zachodniej Afryce. Bunt stłumiono, 12 
Kafrów zabitych, wielu rannych. 

Hamburg, 7 października. Doki przy- 
jeły nowe propozycye ugodowe komitetu 
zwiazku niemieckich przemysłowców metalo- 
wych. 

Hamburg, 7 października. Nieporozu- 
mienie między pracodawcami a robotnikami 
w dokach usunięto, wobec czego lokant nie 
przyjdzie do skutku. | 


Portugalia Republika. 


Madryt, 7 października. Izba deputo- 
wanych. Republikanin Azearate wyraził na- 
dzieję, że wobec zmiany rządów w Portugalii 
rząd hiszpański zachowa się neutralnie. Mo- 
wca domaga się wyjaśnień co do wysyłki 
wojsk nad granicę i trzech okrętów wojen- 
nych do Lizbony. Mowca wyraża swój po- 
dziw dla zajść w Lizbonie. 

Prezydent ministrów Canalejas odpo- 
wiedział, że rząd otrzymał z Lizbony tak 
sprzeczne wiadomości, iż nie uważa jeszcze 
proklamowania republiki za fakt dokonany. 
Uporczywie krążą pogłoski, że walki w Liz- 
bonie na nowo się rozpoczęły. Jeżeli rząd 
nowy ostatecznie się ustali, to Hiszpania go 
uzna. Okręty wojenne wysłano na rzekę Tajo 
eelem ochrony poddanych hiszpańskich. Wojsk 
granicznych nie wzmocniono, ale te, które 
znajdują się nad granieą, otrzymały rozkaz 
trzymania się w pogotowiu na wszelką ewen- 
tualność. 

Paryż, 7 października. (Agencya Ha- 
vasa). Donoszą z Lizbony, że yacht „Ame- 
lia“ z królem, królowemi i ks. Oporto na po- 
kładzie, wypłynął z portu. Rząd wydał za- 
rządzenia, mające na celu bezpieczeństwo 
króla i rodziny królewskiej. Królowa wdowa 
Maria Pia ma udać się do Włoch. 

Paryż, 7 października. Do Agencyi Ha- 
vasa donoszą z Lizbony : Republikanie liczą 
na tryumf rzeczypospolitej w całej Portuga- 
lii. Minister spraw zagranicznych, który tu 
przybył, wyraził swą sympatyę na rzecz u- 
trzymania aliansu z Anglią. Dotychczasowy 


prezydent ministrów Souza zostol zraniony 
odłamkiem granatu. Republikanie uwięzili 
różnych oficerów, w tem b. ministra wojny 
w gabinecie Franki, Arnelasa, Rząd otrzymał 
liczne oświadczenia solidarności z nim, mię- 
dzy innemi od gen. komendanta obozu koło 
Lizbony. Ministerstwo wojny urządza inspek- 
cyę pozycyj wojskowych. Od 3 dni nie na- 
deszła poczta z zagranicy. 

Londyn, 7 października. Do Daily 
Telegraph donoszą z Funchal (na wyspie 
Madeira): Wczoraj ogłoszono tu republikę, 
co przyjęto z entuzyazmem. Panuje zupełny 
spokój. 

Osobny sprawozdawca Daily Telegraph, 
znajdujący się w drodze do Lizbony, donosi 
z Fuentes de Onoro, że w Salamance dowie- 
dział się, iż pociągi nie mogą przez granice 
przejeżdżać, bo tor został w kilku miejscach 
zniszczony, c0 ma uniemożliwić przewóz 
wojsk z prowincyi do stolicy. 

Według innego telegramu tegoż dzien- 
nika, proklamowano republikę w całej Por- 
tugalii we środę o 11 w nocy. Nigdzie nie 
przyszło do zajść, tylko w Lizbonie były 
walki między monarchistami a republikanami. 

Do innego dziennika donoszą z Horto 
(wyspy Azorskie), że przyjęto tam wiadomość 
o ogłoszeniu republiki spokojnie i z zado- 
woleniem. 

Londyn, 7 października. Do Biura Reu- 
tera donoszą z Gibraltaru o godz. I m. 25 
nad ranem: Także król Mannel i królowa 
wdowa Maria Pia mają znajdować się na po- 
kladzie yachtu „Amelia“. 

Londyn, 7 października. Telegrafują 
z Lizbony, że poseł angielski odbył konfe- 
rencyę z prezydentem rzeczypospolitej Teo- 
filem Draga. Braga oświadczył, że cala Por- 
tugalia przejęta jest szacunkiem dla narodo- 
wego rządu Anglii. Republika prowadzić bę- 
dzie dalej politykę przyjaźni z Wielką Bry- 
tanią. 

Gibraltar, 7 października. (Biuro Reu- 
tera). Yacht portugalski „Amelia“ z królową 
matką i infantem Alfonsem na pokładzie 
przybył o godzinie 11 w nocy do tutejszego 
portu. 


Położenie w Królestwie Polskiem 
i w Rossyi. 


Warszawa, 7 października. (Zel. pryw.) 
Z rozporządzenia gen. gubernatora skazano 
redaktora kroniki dyecezyi kujawsko-kaliskiej 
na 100 rubli lub miesiąc aresztu za umie- 
szcezenie artykułu o potrzebie założenia ho- 
spicyum polskiego. Podobną karę nałożono 
na kronikę sandomierską. 

Moskwa, 7 października. (Tel. pryw.) 
Russkoje Słowo donosi, że sfery rządowe 
zmieniły zasadniczo pogląd na pożyteczność 
rewizyj senatorskich. Jak wiadomo, od sa- 
mego początku wywoływały one wielkie nie- 
zadowolenie wśród wszystkich dostojników 
państwowych. Najbardziej przeciw rewizyom 
występował w ministerstwie wojny gen. Su- 
chomlinow. Kampania przeciwników rewizyi 
uwieńczona zostala powodzeniem. Rozpoczęte 
rewizye będą szybko ukończone. Nowe rewi- 
zye podobnego typu nie są przewidywane. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 7 października 1910. Zamknię- 
cie giełdy (Schłusscourse). Godzina 2 minut 
30. Akcye austryackiego Zakładu kredyto- 
wego 66725, Akcye węgierskiego Zakładu 
kredytowego 856:—, Akcye Anglobanku 
81525, Akcye Unionbanku 62:60, Akcye 
Linderbanku 53275, Akcye Bankyereinu 
557:-—, Akcye Bodencredit 1802:—, Akcye 
galicyjskiego Banku hipotecznego 684*50, 
Akeye kolei państwowych 76125, Akcye- 
kolei Południowej 11%:25, Akcye kolei Elbe- 
thal —'—, Akcye kolei Północnej 5215:—, 
Akcye kolei czerniowieckiej 551:—, Akcye 
Alpiny 769:50, Akcye Rima Muranyi 69675, 
Akcye praskiego Towarzystwa żelaz. 2829:—, 
Akcye Fabryki broni 437%:—, Akcye Ture- 
ekie tytoniowe 874:50, Akcye Galicyjsko 
karpackiego Towarzystwa naftowego S61'—, 
Obligacye węgierskiej indemnizacy —'—. 
Renta majowa 93:10, Austryacka Renta ko- 
ronowa 98:10, Węgierska Renta koronowa 
91:65, 56-letnie Listy Towarzystwa kredyto- 
wego ziemskiego 98-15, 4 pre. Listy Banku 
hipotecznego 98:85, 4 i pół pre. Listy Ban- 
ku hipotecznego 9910, 5-pre. Listy Banku 
hipotecznego 110:50, 4-pre. Listy Banku kra- 
jowego 9415, 4 i pół pre. Listy Banku 
krajowego 99:75, 4-procentowe Galicyjskie 
obligacye propinacyjne 98—, 4-pre. Gali- 
cyjska pożyczka krajowa z 1898 r. 98:10. 
4-pre. pożyczka m. Lwowa 93:—, Losy ture- 
ckie 256:50, Marki 11%:57, Rubel 25475. 
5-pre. Rossyjska pożyczka z r. 1906 103855. 
Akcye praskiego Banku kredytowego (płaco- 
no) —'—, Pożyczka miasta Krakowa 1909 
93—, 


Odpowiedzialny redaktor : 
Adam Erechowiecki. 


NADESŁANE. 


Dr. Flora Mira Ogórek-Pankowa 


specyalista chorób kobiecych i wewnętrznych 
powróciła i ordynuje 
od 11—12 i 3—4 ul. Akademicka 1. 26. 
Telefon 494. 


Konkurs 


na posadę weterynarza miejskiego 
ogłasza niniejszem gmina miasta Janów koło 
Lwowa (stacya klimatyczna). 


Płaca roczna 1400 kor. Termin wnoszenia 
podań oznacza się po dzień 31-go paździer- 
nika 1910. 


Burmistrz: 


B. Geschwind. 


CASINO DE PARIS 
Program od 1—15 X. 1910. 


Fred Edlawi, un scene a la Fregoli. 

The 3 Mascotte Girls, engl. song © dane. 
W. Piotrowski, humorysta polski. 

Jeanne de Grant, Soubrette frangaise. 
Ludwik Tellheim, Humorist. 

Smith & Jackson Bella, amerik. Niggers. 
Nina Nichette, Soubrette. . 

Jan Koliselier, humorysta polski. 
Jeanette Vihar, Danseuse international. 
Josef Gela, Humorist. 

Sisters Rhena, engl. song & dane. 

Olga Glück, Chants Operettes. 

Bella Gorré, Diseuse. 

Trio Artus, danses international. 

Berta Andersen, Chants danuese. 

Arturo Labori, Le Royal Manipulator. 


Ceny miejse włącznie z podatkiem dla ubogich : 


Loże na I. piętrze = od K. 15—30. 
Krzesła w loży estradowej . po K. 5'—. 
I. miejsce Š po K. F=. 
IL. miejsce po K. 2*—. 


Bilety można nabyć w Reformie ul. Trzeciego Maja 
1.15 w niedziele i święta w biurze „Casino de Pa- 
ris“ ul. Jagiellońska 1. 7. 
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Dziś o godz. 8 wieczorem odbęd:ie 
się za interwencyą władzy ciągnienie losów 
loteryi urzędników c. k. Wiedeńskiej pelicyi 
I. Sehottenring 11, IL piętro. 


Papier Sowackiego. 


aik an 


Komitet obchodu setnej rocznicy urodzin J, Siewa- 

gkłego we Lwswls, zwraca się da P. T. Publiezności 

z uprzejmą prośbą by przy zakupnie 3 ierów listo- 

wych źądała w sklepach papierów SŁOWACKIEGO 
wyrobu jedynej w kraju fabryki 


5. W. Niemojowskiego we Lwowie. 


Część dochodu z rozsprzedaży tego papieru przezna- 
ezona jest na fundusz budowy pomnika poety, a po- 
nieważ ceny w niezem się nie różnią od cen innych 
apierów, przoto P. T. Publiezność zakupując papier 
Nłowaekiego, bez Żadnego dia sieble uszczerbku przy- 
czyni się do wystawienia pomnika poecie. 
Papier Słowackiego jest do nabycia we wszystkich 
sklepach we Lwowie, w Krakowie i w miastach pro- 
wineyonalnych, a gdzie by go nie było, zwrócić się 
należy wprost do fabrykanta 8. W. Niemojowskiego 
we Lwowie. 


Przyjechali do Lwowa. 
Dnia 7 października 1910. 


Hotel George'a. 

PP. ks. S Lebomirski z Równa, ks J. 
Łobkowski z Pragi, hr. Z. Tarnowski z Dzi- 
kowa, K. Zawistowski z Suprauówki, Z. Mars 
z Limanowej. 

Hotel Europejski. 

P. K. Langner z Rossyi. 

Hotel Francuski. 

PP. hr. I. Bobrowski ze Szczyszkowie, 
J. Krzysztofowicz z Artasowa, W. Szezerbiń- 
ski z Warszawy. 

Hotel Imperial. 

PP. L. Koziebrodzki z Hlibowa, dr. W. 
Kern z Borysławia, P. Korytko z Krakowa. 
Hotel City. 

P. W. Kozłowski z Warszawy. 

Hotel Wanda. 
P. M. Małobęcki z Huty szezerzeckiej. 


kwięcień-październik 3 
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Licytacye. 


L. cz. E. 4719/9 (11185 3—3) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 7 pażdziernika 1910 o godzinie 
10 przed południem odbędzie się w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 33 w Sa- 
noku licytaeya połowy realności lwh. 425 i 
509 ks. gr. gm. Posada olehowska. 

Nieruchomości powyższe wystawione na 
lieytacyę, są ocenione na łączną kwotę 3180 
kor. 

Najniższa cena wynosi 2086 kor. 66 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 38. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 


dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Sanok, dnia 29 sierpnia 1910. 


L. cz. E. 1159/10 (3) (10918) 

Dnia 10 listopada 1910 o godzinie 10 
przed południem odbędzie się w sądzie ni- 
żej wymienionym w biurze Nr. 11 we Lwo- 
wie licytacya połowy lwh. 801 gm. Kle- 
parów. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę, 
jest oceniona na 850 kor. 

Najniższa cena wynosi 567 koron, po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d., może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podezas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. IV. 

Takie prawa, wobee których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądn najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszeze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
SŁONE. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 


będą o dalszych wydarzeniach tego posię- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd pow., S. IL, Oddział IV. 

Lwów, dnia 19 sierpnia 1910. 


L. ez. E. 615/9 (17) (11134) 
Edykt lieytacyjny. 

Dnia 12 pazdziernika 1910 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 16 odbędzie się licyta- 
cya: 1. realności lwh. 374 ks. gr. gm. Ba- 
sznia w której skład wehodzą grunta orne 
i łąki, 2. połowy realności lwh. 1428 ks. 
gr. gm. Basznia składającej się z domu mie- 
szkalnego, budynków gospodarskich i grun- 
tów, 3. realności lwh. 344 ks. gr. gm. Ba- 
sznia składającej się z domu mieszkalnego, 
budynków gospodarskich i gruntów, 4. 2/3 
i 1/6 części realności lwh. 469 ks. gr. gm. 
Basznia składającej się z domu mieszkalnego, 
budynków gospodarskich i gruntów, 5. real- 
ność lwh. 988 gm. Basznia składającej się 
z gruntów. 

Nieruchomości wystawione na licyta- 
eyg, są ocenione: ad 1. na 2642 kor. 97 hal., 
ad 2. na 2378 kor. 81 hal., ad 3. na 1644 
kor. 58 hal, ad 4. na 6867 kor. 37 hal., ad 
5. na 410 kor. 46 hal. 

Najniższa cena wynosi co do nierucho- 
mości ad 1. 1761 kor. 98 hal., eo do nie- 


ruchomości ad 2. 1585 kor. 54 hal., co do 
nieruchomości ad 3. 1096 kor. 40 hal., co 
do nieruchomości ad 4. 4578 kor. 26 hal., 
co do nieruchomości ad 5. 278 kor. 64 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. j 

, „Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokóły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 16. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Lubaczów, dnia 14 sierpnia 1910. 


L. cz. E. 998/10 (5) (11138) 
! Edykt licytacyjny. 

Dnia 4 listopada 1910 o godzinie 10 
z rana odbędzie się w biufze Nr. 6 sądu tu- 
tejszego licytacya całej realności lwh. 4844 
gm. Nowy Targ. 

Powyższą realność oceniono na 1050 
koron. 
„ Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 703 kor. 32 hal. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tut. w 
biurze Nr. 6. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Nowy Targ, dnia 4 września 1910. 
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Do 1. 26.915/10 (11188 2—3) 


©bwieszczenie licytacyi. 


C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Krakowie podaje niniejszem do powszechnej wiadomości, że celem wydzierżawienia prawa 
poboru podatku spożywczego od mięsa, wina, moszezu winnego i owocowego w okręgach poborowych, wyszczególnionych w wykazie 
niżej zamieszczonym, odbędą się w tej Dyrekeyi każdym razem od godziny 9 zrana, — trzy publiczne ustne licytacye z dopuszczeniem 
ofert pisemnych. 

Pierwszą licytacyę przedsięweźmie się dnia 27 i 28 października 1910 o godzinie 9 zrana w e. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego 
w Krakowie eo do wszystkich przedmiotów wyszczególnionych w wykazie. 

A oe przedmiotów, które przy pierwszej licytacyi nie zostaną wydzierżawione, przedsięweźmie się drugą lieytacyę dnia 8 
istopada 1910. l 

Co do tych przedmiotów, które ani przy pierwszej ani przy drugiej licytacyi nie zostaną wydzierżawione, przedsięweźmie się 
trzecią licytacyę dnia 22 listopada 1910. 

Prawo powyższe wydzierżawia się albo na jeden rok 1911 bezwarunkowo z milezącem przedłużeniem na lata 1912 i 1913 albo 
teź na lata 1911, 1912 i 1918 bezwarunkowo. 

Do ustnych i pisemnych ofert ma być dołączone wadyum w wysokości 10 pre. ceny wywołania. 

Oferty pisemne zaopatrzone stemplem na i kor. mają być wnietione do rąk e. k. Radcy Dworu i Dyrektora krakowskiego okręgu 
skarbowego najpóźniej do godziny 1 po południu dnia poprzedzającego termin ustnej lieytacyi. 

Na kopertach ofert nalaży podać przedmiot, którego oferta dotyczy oraz datę licytacji. 

Kwity kasowe opiewające na kaucyę niewygasłej dzierżawy tudzież losy i książeczki Kas oszczędności nie będą przyjmowane ani 
jako wadya ani jako kaucye dzierżawne. Do wadyum w obligacyach dołączone być mają spisy tych obligacyj w trzech egzemplarzach 
na przepisanym formularzu. (Reskrypt Ministerstwa skarbu z 17 lipea 1908 1. 10067, Nr. 111 Dz. rozp. Min. sk.). 

Oferty niezaopatrzone w przepisane wadya, względnie oferty wniesione w drodze telegraficznej nie będą uwzględnione. 

Bliższe warunki licytacyjne i dzierżawne tudzież wykaz miejscowości naieżących do poszezególnych okręgów poborowych, można 
przejrzeć w Dyrekcyi okręgu skarbowego w Krakowie, w Nadzorach straży skarbowej, tudzież w Urzędach podatkowych i głównych 
Urzędach ełowych krakowskiego okręgu skarbowego. 


W yk a m. 
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C. k. Dyrekcya okregu skarbowego. 
Kraków, dnia 36 września 1910. 


płatnie udzieli, a zaopatrzone marką stem- 
plową na 1 koronę i we wadyum wynoszące 
507, kwoty fiskalnej, z wyrażeniem opustu 
z cen jednostkowych nie tylko cyframi ale 
i literami. 

Oferent winien na blankiecie na wła- 
ściwem miejscu podać nazwę kamieniołomu 
lub szutrowiska i ofiarowaną cenę jednost- 
kową bez żadnych dopisków, wreszcie poło- 
żyć datę i podpisać ofertę imieniem i na- 
zwiskiem. 

Oferty nie dotyczące wyłącznie rozwo- 
zu materyału dostarczonego koleją z poszcze- 

W celu oddania w przedsiębiorstwo | gólnych stacyi kolejowych po gościńcu wzglę- 
dostawy szutru na gościńce państwowe | dnie placach składowych, wnoszone być mogą 


L. 18.557/910 (11187 2—3) | 
w zaleszczyckim okręgu budowniczym w la- | na każdy kamieniołom lub szutrowisko osobno, 


Ogłoszenie. 

©. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w 
Wadowicach podaje niniejszem do wiadomo- 
ści, że w dniu 24 października 1910 odbę- 
dzie się między godziną10 a 12 przed połu- 
dniem w c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego 
w Wadowicach rozprawa celem zawarcia £0- 
lidarnej ugody eo do prawa poboru podatku 
spożywczego od mięsa w okręgu poborowym 
„Biała“ na rok 1911 a warunkowo t. j. z 
prawem wypowiedzenia na lata 1912 i 1918 
lub też bezwarunkowo na powyższy trzech- 
letni okres czasu. 

Jako cenę ugodową na ten przedmiot 
ustanawia się roczną kwotę ośmnaścietysięcy 
sto dwadzieścia (18.120) koron. 

Do rozprawy przystąpić musi przeważna 
część przedsiębiorców co do ilości głów i 
rozmiaru przedsiębiorstwa podlegającego o- 
płacie podatku konsumcyjnego od mięsa w 
pomienionym okręgu poborowym, albo oso- 
biście, albo przez swego wykazanego pełno- 
moenika. 

Oferty na wydzierżawienie przedmio- 
towego prawa wniesione po niniejszem o- 
głoszeniu mogą być tylko wtedy uwzględnio- 
ne, jeżeli przewyższą wyznaczony ryczałt co 


tak wcześnie wniesione, aby interesowani 
przedsiębiorcy mogli być zawiadomieni naj- 
później na 14 dni przed wyznaczoną rozpra- 
wą ugodową. Oferta taka będzie miała tylko 
ten skutek, że ofiarowany w niej czynsz bę- 
dzie żądany jako roczny ryczałt ugodowy. 


C. k. Dyrekeya okręgu skarbowego. 
Wadowice, dnia 2 października 1910. 


L. IX. b) 401/1 (11252 2—3) 


Obwieszczenie. 


tach 1911, 1912, 1913 odbędzie się dnia 21 | jeżeliby zaś oferta obejmowała kilka ka- 
października 1910 w e. k. Starostwie w Za- | mieniołomów lub szutrowisk, wtedy podać 
leszczykach licytacya ofertowa. w niej należy ceny jednostkowe dla każde- 
Koszta fiskalne szutru w roku 1911 |go kamieniosomu lub szutrowiska osobno, 
dostawić się mającego wynoszą za 5585 m3 | albowiem zatwierdzenie ofert nastąpi bezwa- 
w kwocie 46.927 kor. 85 hal. runkowo według poszczególnionych kamie- 
Ogólne i szczegółowe warunki przedsię- | niołomów lub szutrowisk. Toż samo dotyczy 
biorstwa, przegląd dostawić się mającego szu- | ofert co do samego rozwozu z tą różnicą, że 
tru i wzór oferty przejrzane być mogą w godzi- | należy je wnosić dla każdej stacyi kolejowej 
nach urzędowych w wymienionem e. k. Staro- | osobno. 
stwie, gdzie także w wyż oznaczonym dniu Oferty niesporządzone na blankietach 
najpóźniej do godziny 12 w południe wno- | urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
najmniej o 10 pre., jeżeli będą dawać zu- | szone być mają oferty, sporządzone na blan- | dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez komi- 
pełną gwarancyę pewności i jeżeli zostaną | kietach urzędowych, których Starostwo bez- | syę przeprowadzającą licytacyę zwrócone, zaś 


„Gazeta Lwowska* Nr. 228 z dnia 8 października 1910. 
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po terminie licytaeyi nie będą oferty przyj- 
mowane. 
Rozstrzygnięcie o wyniku licytacyi za- 
strzega się c. k. Namiestnietwu. 
Z e. k. Namiestnictwa. 
Lwów, dnia 30 września 1910. 


L. cz. E. 3620/10 (1) (11224 2—3) 
Kdykt relicytacyjny. 

W sądzie tutejszym odbędzie się dnia 
4 listopada 1910 licytacya realności leb. 
1108 ks gr. gm. kat. Nowy Sącz okjętej. 

Cena szacunkowa wynosi 85.202 kor. 
50 hal. 

Najniższa 
25 hal. 

Warunki licytacyjne i dokomenta mo- 
¿na przejrzeć w tutejszym sądzie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział TV. 

Nowy Sącz, dnia 12 lipca 1910. 


L. cz. E. 1063/10 (3) (10766 2—3) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Markus» Kisiga Lernera, 
kupca w Olszanicy, edbędzie się dnia 5 listo- 
pada 1910 o godzinie 8 przed południem w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. IV., 
licytacya 3/4 części realności lwh. 165 ks. gr. 
gm. Stefkowa. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 4454 kor. 61 hal. 

Najniższa cena wynosi 2969 kor. 74 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tej nieruchomo- 
ści dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg 
katastralny, protokoły ocenienia i t. d.), mo- 
że każdy mający chęć kupienia przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym w biurze Nr. IV. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Ustrzyki, dnia 9 września 1910. 


cena wynosi 17.601 kor. 


L. cz. E. 765/10 (5) (11137 2—8) 
Edykt lieytacyjny. 

Na żądanie Banku krajowego we Lwo- 
wie odbydzie się dnia 11 listopada 1910 o 
godz. 9 przed południem w sądzie niżej wy- 
mienionym w biurze Nr. 8 lieytacya realno- 
ści, a to: 

a) lwh. 1012 gm. Koszlaki, składającej 
się z 2 par. gr., 

b) lwh. 1351 gm. Toki, składającej się 
z 7 par. gr. 

Nieruchomości te wystawione na licyta- 
cyę, są ocenione: ad a) na 8240 kor., ad b) 
na 2220 kor. 

Najniższa cena wynosi: realności ad a) 
2160 kor., realności ad b) 1480 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które jako zgodne 
z przepisami ustawy się zatwierdza i odno- 
szące do tych nieruchomości dokumenta (wy- 
ciąg tabularny, wyciąg katastralny, protokoły 
ocenienia i t. d.) może każdy mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo- 
Na w sądzie niżej wymienionym, w biurze 

Ę 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoky, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamisne 
będą o dalszych wydarzeniach tego po- 
stępowania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 


Nowesioło, dnia 6 sierpnia 1910. 


L. ez. E. 505/10 (8) (11111 2—3) 
Edykt licytacyjny. 
Na żądanie dr. Ignacego Wielgusa, adw. 
w Zatorze, odbędzie się dnia 7 listopada 
1910 o godzinie 9 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 5, licyta- 
cya realności lwh. 89 ks. gr. gm. kat. Ba- 
chowiee objętej. 
Nieruchomość ta wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na kwotę 2454 kor. 
Najniższa oferta 246 kor. 40 hal., zaś 
najniższa cena poniżej której sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku wynosi kwotę 1688 kor. 
Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.), może każdy, mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 2. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Zator, dnia 10 września 1910. 
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L. 18.824910 (11158 2—3) 


Ogłoszenie licytacji. 


Celem wydzierżawienia prawa poboru podatku spożywczego od mięsa, tudzież wina, 
moszezu winnego i owocowego w niżej wymienionych okręgach dzierżawnych na rok 1911 
lub też na dwa lata 1911 i 1912 lub wreszcie na trzy lata 1911, 1912 i 1913 bezwarun- 
kowo, albo z zastrzeżeniem wypowiedzenia dzierżawy na każdy następny rok 1912 i 1918 
odbędzie się w e. k. Dyrekeyi okręgu skarb. w Brzeżanach dnia 28 października 1910 pu- 
bliczna licytacya. 


| N Cena Wady 
4 S Oznaczenie taryfy Rodzaj podatku wywołania 
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1 | Bukaczowca À 4400 | — 440 
ts 3 j c= 7 
; ECP IM. klasa taryfy |Podatek spożywczy |. 1 = |" 
3 | Bursztyn z r. 1877 od mięsa 
4 | Kozłów 2684 | — 269 
5 | Złotniki s | "= HD |-* m 
j | Bukaczow % 151 | 60 1 
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Licytacya odhędzie się ustnie lub za pomocą pisemnych ofert. 

Pisemne oferty ostemplowane znaczkiem na 1 kor. mają być wniesione na ręce e. k. 
Dyrektora okręgu skarbowego w Brzeżanach najpóżniej do godziny 2 po południu dnia 27 
października 1910. Dnia 28 października 1910 od godziny 8 rano do godziny 12 w po- 
łudnie odbywać się będzie ustna lieytacys, poczem nastąpi otwarcie ofert pisemnych. 

Bliższe warunki, jako też wykaz miejscowości, do powyższych okręgów dzierżawnych 
należących, można przejrzeć w e. k. Dyrekcyi okręgu skarb. w Brzeżanach, lub w Nadzo- 
rach e. k. straży skarb., znajdujących się w tymże okręgu skarbowym. 


Okręs skarbowy Brzeżany. 


Brzeżany, dnia 22 września 1910. 


L. 17.488/10 (11157 2—8) 


Obwieszczenie licytacji. 


C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Jarosławiu podaje do powszechnej wiadomości, 
że drogą publicznej licytacyi wydzierżawione będzie prawo poboru podatku konsumcyjnego 
od mięsa i wina w okręgach dzierżawnych niżej wymienionych na przeciąg trzech lat: 
1911, 1912, 1913, a to albo bezwarunkowo na całe trzechlecie, albo warunkowo t. j. na 
jeden rok (1911) z milezącem przedłużeniem na rok drugi (1912) i trzeci (1918), o ile 
po roku lub po dwu latach nie nastąpi wypowiedzenie w przypisanym terminie. ` 

1. Licytecya ustna odbędzie się dnia 20 października 1910 (czwartek) o godzinie 
pomiędzy 9 a 12 przed południem w e. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Jarosławiu. 

2. Przyjmuje się także oferty pisemne — te jednak wniesione być mają przed roz- 
poczęciem licytacyi ustnej, a więe najpóźniej do dnia 20. października 1910 do godziny 9 
rano na ręce č. k. Dyrektora okręgu skarbowego w Jarosławiu osobiście albo pocztą 
w opieczętowanych kowertach, na których umieszczony być ma napis, że list zawiera 
ofertę do lieytacyi dzierżawy prawa poboru podatku konsumcyjnego z uwidocznieniem na 
kowercie przedmiotu dzierżawy i nazwy okręgu dzierżawnego tudzież jakości i wysokości 
dołączonego wadyum. 

3. Ceny fiskalne (wywołania) pojedyńczych przedmiotów dzierżawnych oraz wysokość 
wadyów, jakie złożone być mają przy lieytacyi ustnej do rąk komisyi licytacyjnej wzglę- 
dnie dołączone do pisemnych ofert wyszczególnione są w umieszczonym poniżej wykazie. 

4. Dodatkowych ofert wnoszonych po zamknięciu rozprawy licytacyjnej zasadniezo 
nie będzie się przyjmować. Zatem tylko te pisemne łub ustne oferty będą uwzględnione, 
które wniesione zostaną do rozprawy lieytacyjnej a nie z wolnej ręki, 

5. Także oferty konkretalne i wniesione telegraficznie nie będą uwzględnione. 

6. Z6 względu, że jest to pierwsza licytacya nie będzie się również uwzględniać ofert, 
w których ofiarowano czynszez dzierżawny niższy niż cena wywołania. 

7. Jako wadya i kaucye nie będą przyjmowane kwity kaucyjne na wygasające z koń- 
cem bieżącego roku dzierżawy tudzież losy wyciągnię'e i książeczki wkładkowe jakichkol 
wiek kas oszezędności, a więc nawet e. k. Kasy oszczędności pocztowej, jeśli zaś wadyum 
i kaucya złożone być mają nie w gotówce lecz w obligacyach, w takim razie dostarczyć 
należy na obligacye te spisu w trzech egzemplarzach na drukach, które są do nabycia we 
wszystkich Nadzorach e. k. straży skarbowej tutejszego okręgu skarbowego oraz w c. k. 
Urzędzie podatkowym w Jarosławiu. 


SĘ 
g5 Okręg 
E Š dzierżawny 
= 2 
2 
s |. 
1] 2 | Żołynia 
= 
a nE W myśl ustawy z dnia 7 lipca 
9 Cieszanów 470 47 | 1909 Dz u. kr. Nr. 102 dzierżawcy 
prawa poboru podatku konsumcyjnego 
F od wina obowiązani będą pobierać na 
xa R rzecz funduszu krajowego 30 pre. do- 
3 dura ŻE kal datek krajowy do rządowego podatku 
R konsumeyjnego od wina, moszczu i za- 
cieru winnego tudzież moszczu owoco- 
4 Kańczuga 500 50 wego i za prawo poboru tego dodatku 
R 4 _ uiszezać 30 pre. od czynszu dzierżawne- 
go opłacanego za prawo poboru poda- 
5| „| Lutaczów 840 84 | tku rządowego. Zmiana stopy tego do- 
datku krajowego miałaby ten sam sku- 
E ANS w tek co zmiana taryfy podatku spoży- 
6 Łańcut 750 75 | wczego. 
maa "e F Pobór podatku konsumcyjnego od 
7 l Rad mięsa odbywa się wediug III. kl. ta- 
di AW 38 ryfy do ust. z 16 czerwca 1877 Dz. 
= = sę p. p. Nr. 60, zaś pobór podatku kon- 
= sumcyjnego od wina według taryfy C. 
3 AA i 42 | do ustawy z 18 maja 1875 Dz. p. p. 
Nr. 84. 
9 Żołynia 267 26 


Inne warunki lieytacyjne mogą być w tut. e. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego oraz 
we wszystkich e. k. Nadzorach straży skarbowej tutejszego okręgu skarbowego przed licy- 
tacyą przejrzane i zostaną przy lieytacyi mającym chęć dzierżawienia odezytane. 


C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 
W Jarosławiu, dnia 24 września 1910. 


L. 81.188/10 (11159 —3) 


©Q©bwieszczenie. 


C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Samborze podaje niniejszam do powszechnej 
wiadomości, że przez publiczną lieytacyę wydzierżawi się pobór podatku konsumeyjnego 
na przeciąg czasu trzech lat, t.j. od dnia 1 stycznia 1911 do końca grudnia 1913 w okrę- 
gach dzierżawnych wymienionych w poniższym wykazie okręgów dzierżawnych, w których 
prawo poboru podatku konsumeyjnego będzie wydzierżawiona w drodze publicznej licytacyi 


na przeciąg czasu trzech lat począwszy od 1 stycznia 1911. 


Cena 
Nazwa okręgu | Rodzaj Klasa | wywo- po , 
dzierżawnego | podatku taryfy łania y Uwaga 


Łomna IW 


Stary Sambor 


II. 
Podatek | 
M ip 21iL= |. 1586x.| „1886 
cyjny od 
Ini ẹsa ; =] 
Stryj $ «A 54018 | 5402 
Łąka- Wośoszcza 450 45 
- 
i EM Dzierżawca podatku 
Rudki b 1154 116 | konsumcyjnego òd wi- 
IRE 4 - ——i na obowiązany jest po- 
Sambor ge 3518 352 | biersć ma rachunek 
gaei Wydziału krajowego we 
E22 > | Lwowie dodatek kra- 
T | Stary Sambor | S28 845 85 | jowy do podatku kon- 
T RES sumcyjnego od wina w 
8 | Stryj CEJ 6885 639 | wysokości 80 pre. czyn- 
Ep = szu dzierżawnego. 
9 | Turka 1740 174 


Licytacya odbędzie się dnia 27 paździeruika 1910 od godziny 9 rano. 

Kto chce brać udział w licytacyi, ma przed rozpoczęciem licytacyi złożyć jako wa- 
dyum kwotę równającą się dziesiątej części ceny wywołania w gotówce lub w tutejszo- 
państwowych obligaeyach, albo też w innych efektach wartościowych, które na mocy spe- 
cyalnych ustaw lub przepisów mogą być przez administracyę skarbową, jako kaucye przyj- 
mowane. 

Wadyum to można także złozyć przez ustanowienie hipoteki dającej bezpieczeństwo pu- 
pilarne; należy w tym celu przedłożyć zaopatrzone potwierdzeniem intabulacyi dokument 
ustanowienia hipoteki, najnowszy wyciąg z ksiąg gruntowych i wierzytelny odpis proto- 
koła sądowego oszacowania hipotecznej realności przedsięwziętego nie dawniej, niż na trzy 
lata prred dniem licytacyi. Wartość obligacyj lub efektów wartościowych, obliczy się po- 
dług znanego w czasie ich złożenia ostatniego kursu giełdowego, jednak nigdy wyżej war- 
tości imiennej. Pisemne oferty należy wnosić opieczętowane przed lieytacyą do naczelnika 
e. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Samborze do godziny 9 rano dnia 27 października 
1910, a skoro ustna lieytazya się ukończy, zostaną oferty te otwarte i ogłoszone. 

Inne warunki lieytacyjne można przeglądnąć w ce. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego 
w Samborze, tudzież nadzorze straży skarbowej w zwykłych godzinach urzędowych przed 
licytacyą. Przy licytacyi będą one osobom mającym chęć dzierżawienia odczytane. 

Dz erżawca podatku konsumcyjnego od wina obowiązany jest pobierać na rachunek 
Wydziału krajowego we Lwowie dodatek krajowy do podatku konsumeyjnego od wina we 
wysokości 30°% czynszu dzierżawnego. 


C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 
Sambor, dnia 26 września 1910. 


18.848/1910 


L. (11254 2—3) 


Ogłoszenie licytacji. 


C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Wadowicach podaje niniejszem do powszechnej 
wiadomości, że celem wydzierżawienia prawa poboru podatku konsumceyjnego od mięsa tu- 
dzież od wina, moszczu winnego i owocowego w niżej wymienionych okręgach dzierżaw- 
nych odbędzie się publiczna licytacya ustna z dopuszcz. niem ofert pisemnych. Czas trwa- 
nia dzierżawy obejmuje bezwarunkowo lata 1911, 1912 i 1918 lub też bezwarunkowo rok 
1911 z milezącem przedłużeniem na dalsze dwa lata to jest 1912 i 1918. 


= 
"= 80 
S ZĘ Lieytacya odbędzie 
= r JRE") Cena „|się w gmachn c k. 
g Przedmiot | 2S wywołania] Dyrekeyi okręgu 
5 | Okręg dzierżawny | .. Ą SEK rocznego skarbowego 
> dzierżawy | BE czynszu w Wadowicach 
E | gS 5 od godziny 9 rano 
E E do 12 w południe 
r = = h 
1 | Milówka mięso 20 ur. | 4155 m 
2 | Andrychów 12 3700 |— dnia 
— 3 —]| 20 października 
8 | Biała tylko nar. 1911 wino 6 7075 |-- 1910 
4 | Bestwina 8 | 550 E 


UWAGA. W myśl ustawy krajowej z dnia 7 lipca 1909 Dz. ust. kraj. Nr. 102 obo- 
wiązany jest każdy dzierżawca prawa poboru podatku konsumcyjnego od 
wina, moszezu winnego i owocowego pobierać wraz z podatkiem spożyw- 
czym dodatek krajowy w wysokości 80 pre. rządowego podatku konsum- 
cyjnego, jak długo ten dodatek krajowy istnieć będzie i za prawo poboru 
tego dodatku krajowego uiszczać 30 pre. od czynszu dzierżawnego prawa 
poboru podatku konsumeyjnego. 

Zmiana owego dodatku krajowego ma mieć ten sam skutek, co zmia- 
na taryfy podatku kosumcyjnego. 


Pisemne »ferty w kopertach opieczętowanych i należycie zaadresowanych z dokładnem 
podaniem przedmiotu dzierżawy, zaopatrzone w wadyum w gotówce lub w papierach war- 
tościowych wynoszące 10 pre. ceny wywołania i ostemplowane znaczkiem na 1 kor. wno- 
sié należy na ręce e. k. Dyrektora okręgu skarbowego lub tegoż zastępcy w Wadowicach 
w godzinach urzędowych najpóźniej do godziny 9 przed południem dnia 20 października 
1910. Przy ofertach ustnych należy przed rozpoczęciem licytacyi złożyć powyż określone 
wadyum do rąk komisarza prowadzącego licytacyę. 

Bliższe warunki lieytacyi i wykaz miejscowości należących do tego okręgu dzierżaw- 
nego przejrzeć można w godzinach urzędowych w e. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Wa- 
dowieach i Nadzorach e. k. straży skarbowej w Białej, Myślenicach, Oświęcimiu, Wado- 
wieach i Żyweu. : 

Książeczki Kas oszezędności, kwity kasowe na wadyum lieytacyjne lub kaucye odno- 
szące się do dzierżaw jeszcze nie ukończonych nie będą przyjmowane ani jako wadya licy- 
tacyjne, ani jako kaucye dzierżawne. Nadaże wniesione po ukończeniu licytacyi nie będą 
bezwarunkowo uwzględnione. 


9 


Wrazie składania kaucyi dzierżawnej w papierach wartościowych, ma być dołączony 
w trzech egzemplarzach spis przepisany rozporządzeniem Ministerstwa skarbu z dnia 17 lipca 
1903 L. 10.067 (Nr. 111 Dz. rozp. skarb.). 


C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 
Wadowice, dnia 5 października 1910. 


> 


(11186 2—3) 


pantana. 


L. 19.196/10. , Mes i 
Obwieszczenie licytacyi. 


C. k. Dyrekcya okregu skarbowego w Przemyślu rozpisuje niniejszem publiezną licy- 
taeyę w dniach niżej podanych celem wydzierżawienia prawa poboru podatku spożywczego : 
a) od mięsa według ustawy z 16 czerwca 1877 Dz. u. p. Nr. 60, b) od wina, moszczu 
winnego i owocowego w niżej wyszezególnionych okręgach poborowych na 3 lata t. j. 
1911, 1912 i 1913 bezwarunkowo lub warunkowo na rok 1911 z milezącem przedłużeniem 
na rok 1912 względnie i na rok 1913. 

Oferty pisemne opieczętowane i zaadresowane z uwidocznieniem na kopercie przed- 
miotu dzierżawy, jak niemniej też zaopatrzone w kwity kasowe e. k. Urzędu podatkowego 
na złożone wadynm wynoszące 10 pre. ceny wywołania mają być wniesione do e. k. Dy- 
rektora okręgu skarbowego w Przemyślu najpóźniej do 2 godziny po południu dnia, dzień 
licytacyi ustnej poprzedzającego. 

Nadaże wniesione po ukończeniu licytacyi nie będą bezwarunkowo uwzględnione- 

Kwity kasowe opiewające na kaucyę niewygasłej jeszcze dzierżawy, jak niemniej też 
losy i książeczki Kasy oszczędności po myśli reskryptu e. k. Ministerstwa skarbu z 3 gru- 
dnia 1901 |. 72238 jako wadya nie beda przyjmowane. 

Składający wadyum w papierach wartuściowych raaja w myśl reskrypiu e. k. Mini- 

'"sterstwa skarbu z 17 lipca 1903 1. 10.067 przedłożyć spis tych papierów wartościowych 
potwierdzonych przez Urząd podatkowy, w którym te papiery złożono. 

Dzierżawca podatku spożywczego od wina, moszczu winnego i owocowego obowią- 
zany jest po myśli ustawy krajowej z 7 lipca 1909 Dz. u kr. Nr. 102 pobierać dodatek 
krajowy od tego podatku, jak długo dodatek ten istnieć będzie i za prawo poboru tego 
dodatku opłacać 30 pre. od czynszu dzierżawnego podatku spożywczego. 

Zmiana tego dodatku krajowego ma mieć ten sam skutek, eo zmiana taryfy podatku 
spożywczego. 

Warunki licytacyi jakoteż wykaz miejscowości należących do pojedynczych okręgów 
dzierżawnych można przejrzeć w e. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Przemyślu w go- 
dzinach urzędowych, jakoteż w e. k. Nadzorach straży skarbowej w Przemyślu, Mości- 
skach, Jaworowie i Babicach. 

Oferty konkretalne są bazwarunkowo wykluczone. 


Przy lieytacyi ustnej kwit kasowy na złożone w urzędzie podatkowym wadyum ma 
być wręczony komisarzowi przeprowadzającemu licytacyę. 
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C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 
Przemyśl, dnia 27 września 1910. 


L. cz. R. 405/10 (11095 2—3) 


biurze Nr. 7 licytacya 1/4 części realności 
Edykt licytacyjny. l. w. h. 1486, 8/8 części realności 1518, 

Na żądanie funduszu zaspokojenia wie- | całych realności l. w. hip. 1519, 1520, 
rzycieli upadłego Towarzystwa zaliczkowego | 36541 gm. Jaworów wraz z przynależnościa- 
w Busku zastąpionego przez likwidatora dr. | mi składającemi się z parkanów 90 m., 80 
Wiśniewskiego odbędzie się dnia 10 listopada | m. i 112 m. długich, sadu liczącego 73 
1910 o godzinie 10 przed południem w są- | drzew owocowych większych, 16 drzewek 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 2 w | mniejszych, wartości szacunkowej: 1/4 cz. 
c. k. Sądzie powiatowym w Busku licytacya | real. lwh. 1486 z przynależnościami na 
połowy realności objętej lwh. 546 ks. gr.|11920 kor., 8/8 cz. lwh. 1518 na 360 kor., 
gm. Humniska. - całych reainości lwh. 1519 na 3750 kor., 

Nieruchomość tej części wystawionej na | lwh. 1520 na 6920 kor. i lwh. 3654 na 
licytacyę, jest oceniona na 212 kor. 50 hal. | 2000 kor. 

Najniższa cena wynosi 141 kor. 68 Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie | nia nastąpi, wynosi 16.653 kor. 33 hal. 
do skutku. Warunki lieytacyjne i dokumenty mo- 

Warunki licytacyjne, które się za-|że każdy przejrzeć podczas godzin urzędo- 
twierdza i odnoszące się do tej nierucho- | wych w tutejszym sądzie w biurze 7. 
mości dokumenta może każdy mający chęć Takie prawa, wobec których niniejsza 
* kupienia, przejrzeć podezas godzin urzędo- | licytacya byłaby  niedopuszezalną, należy 
wych w sądzie niżej wymienionym, w biurze | zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
Nr. 2. terminie licytaeyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej realności bądź 
L. cz. E. 610/10 (6) obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 

Edykt lieytacyjny. wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 

Dnia 28 października 1910 o godzinie | będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 

8 rano odbędzie się w tutejszym sądzie w | powania jedynie przez przybicie na tablicy 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Busk, dnia 23 września 1910. 


(11234 2—3) 


sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
uiżej wymienionego i nie wskażą temuż sg- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzilie 
sadi zssateszkałega. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Jaworów, dnia 10 września 1910. 


U. er. E. 4444/9 (8) (10971 2—3) 
Oro.romeHe neperopry. 

Jma 21 masqepanka 1910 mepeg mo- 
1yXĄHeM 0 rogami 9 Bixóyąe ca B Husme 
osHadeHiM cy/i, KOMHATA u. 388 s Camoni 
ieperopr peadbHocrm Brg. 184 KA. rp. 
rpom. kar. Ilocaqa OJI5xiBeka. 

IIpoąarm ea Małoga HegBAWAMİCTE € 
oriHeHa Ha kBory 6935 kop. 

Hańmnsma nozaga BAHOCHTE 4628 Kop. 
34 COT., loHa3me Toi KBora He Biye CA 
Irpoqa. 

VenoBia neperopry i ycaoBia Ainara- 
nmńei korpi cA plBHodacHo sarsepq;kae i 
rpamora BIĄHOCAJI CA JO HEXBHKAMOCIU 
MOLYTB "mi, IMO MAIOTB OXOTY KylOBaTM, Me- 
perIAHyTH B HAZME OSHAGEHIM CYMI KOMHA- 
ra q. 88 niągac roquA ypANOBAxX. 

Ipasa, korpi 6a upoqaw poóndm He- 
AOIYETAMOM, HaJIERATE HańnisHińme Ha 
AHE CyAOBİM, BHUSHAGHIM AO Ieperopry, 
mepeg Ieperoprom sroxocatTa B cyqi, 6o 
mHaKkme MO 40 HeĄBH:KAMOCTA CAMO Bike 
óixseme He MOryTk yra miyaomeni. 

O AaIbMAX BANAJKAX NOCTYIOBARA 
ieperoproBoro yBiqomiarm ca óyjqe oeoÓm, 
MIA KOTPHX NIĄ TOŃ WA MO A0 HGĄBA:KHA- 
MOCTH AKich IpaBa a60 nArapi cyTB yera- 
HOBJIEHi a60 B TOKY MOCTYHOBAHA IepeTop- 
roBoro yCraHOB.IeHi ÓyNyYTE, B TİM BANAAKY 
TLIBKO NPHŐHTEM B CyJÏ, AK ÓM OHM AHÏ He 
MeTIKA.IH B OÓJACTA HAZME OZHAYEHOrO CY- 
My, aHi He BCKA3AJIA MOİMCEHHO MOBHOBAACTHA 
AMA HXAOpydeHŁ MEMKAIdOTO B MIENEBOCTA 
cyzy. 

I. x. Cya noBiroBnń, Biayria IV. 

Canok, aqna 23 cepnaa 1910. 


L. cz. E 4168/9 (8) 
Edykt licytacyjny. 
Dnia 24 października 1910 o godzinie 
10:30 przed południem odbędzie się w są- 
dzie tutejszym licytaeya: 
. 1/3 części realności lwh. 318; 
. 1/2 z 2/8 lwh. 312; 
. 1/2 z 2/8 lwh. 317; 
. 1/2 lwh. 3815; 
. 1/2 z 2/4 lwh. 816; 
. 1/2 z 1/4 lwh. 722; 
. 1296 iwh. 1946; 
. 1/2 lwh. 2286; 
. Iwh. 2237 gm. kat. Spas wraz z 
przynależnymi budynkami. 
Nieruchomości wystawione na lieyta- 
eyę, są ocenione a to: ad 1. na 57 kor., 2. 
272 kor. 81 hal, 8. 6 kor. 10 hal, 4. 754 
kor. 28 hal., 5. 48 kor. 56 hal, 6. 69 kor. 
2 hal, 7. 44 kor. 74 hal, 8. 101 kor. 25 
hal., 9. 53 kor. 44 hal., przynależności zaś 
ad 4. na 238 kor. 
Najniższa cena wynosi 2/3 części ceny 
szacunkowej. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Rożniatów, dnia 30 sierpnia 1910. 


(11174) 
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L. cz. E. 607/10 (8) 
Edykt licytacyjny. 
W sądzie niżej wymienionym w biu- 
rze Nr. 10 odbędzie się dnia 31 październi- 
ka 1910 o godzinie 8 przed południem liey- 
tacya połowy realności lwh. 1567 ks. gr. 
gm. kat. Sądowa Wisznia objętej, składają- 
cej się z domu murowanego, z domu dre- 
wnianego mieszkalnego oraz drewutni oce- 
nionej na 6015 kor. 
Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 3007 kor. 50 hal. 
Warunki lieytacyjna i inne odnosne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej- 
szym, biuro Nr. 8. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Sądowa Wisznia, dnia 24 września 1910. 
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L. ez. E. 1212/10 (8) 
Edykt lieytacyjny. 

Dnia 14 października 1910 o godzinie 
9 przed południem odbędzie się w sądzie 
niżej wymienionym w biurze Nr. 38 w Sa- 
noku licytacya realności obj. lwh. 188 ks. 
gr. gm. kat. Sanoczek. 

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
lieytaeyę, jest oeenioną na 1526 kor. 

Najniższa cena wynosi 1017 kor. 38 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym. w biurze Nr. 38. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytaya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 


(11267) 


Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamianae 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przębicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomoenika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 20 sierpnia 1910. 


L. cz. E. 1390/9 (8) 
Edykt licytacyjny 

Na żądanie Jonasa Stiefla, kupca w 
Krośnie odbędzie się dnia 3 listopada 1910 
o godzinie 10 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 7 w bu- 
dunku filialnym, przy ul. Suchodolskiej po- 
łożonym licytacya realności lwh. 527 gm. 
kat. Krosno objętej wraz z przynaleźnościami. 

Nieruchomość ta wystawiona na licyta- 
cyę jest oceniona na 5825 kor., przynależno- 
ści zaś na 330 kor. 

Najniższa cena wynosikwotę 4103 kor. 
32 hal. poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia przejrzeć podezas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym w biurze Nr. 7. 

Takie prawa. wobec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
szkoli do sądu najpóźniej przy wyznacz- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju eo do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podnoszcna. 

Te osoby, dla których jakie praws jub 
ciężwry na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

Wyznaczenie terminu lieytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie własności wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej nierucho- 
mości. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Krosno, dnia 8 sierpnia 1910. 
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L. ez. E. 4860/9 (11029) 
Dnia 4 listopada 1910 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 29 odbędzie się licytacya: 
a) realności lwh. 331 gm. Sokołówka, 
składającej się z chaty i sianożęci; 

b) realności lwh. 832 gm. Sokołówka, 
składającej się z szopy i roli; 

c) lwh. 465 gm. Sokołówka, składają- 
cej się z chaty i sianożęci ; 

d) Iwh. 484 gm. Jaworów, składającej 
się z chaty i sianożęci. 

Nieruchomości wystawione na licyta- 
cyę, są ocenione: I. real. lwh. 331 gm. So- 
kołówka na 25.820 kor., II. real. lwh. 332 
gm. Sokołówka na 6100 kor, III. real lwh. 
465 gm. Sokołówka na 10.060 kor., IV. 
real. lwh. 484 gm. Jaworów na 5600 kor. 

Najniższa cena wynosi ad I. 17214 
kor, ad II. 4067 kor., ad III. 6707 kor., ad 
IV. 3784 kor., poniżej tej ceny sprzedaż 
nie przyjdzie do skutku. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Kosów, dnia 10 września 1910. 


L. cz. E. 49059 (11028) 

Dnia 4 listopada 1910 o godzinie 9 
przed poludniem w sądzie niżej wymienio- 
nym w biurze Nr. 29 odbędzie się lieytacya 
realn. lwh. 400 gm. Kosów składającej się z 
pare. budow]. i domu mieszkalnego. 

Nieruchomość wystawiona na lieytacyę, 
jest oceniona na 10.240 kor. 

Najniższa cena wynosi 5120 kor, po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

C. k. Sąd powiatowy. Oddział IV. 

Kosów, dnia 8 września 1910. 


L. ez. E. 115410 (8) (11175) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 9 listopada 1910 o godzinie 12 
w południe odbędzie się w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 19 lieytacya: 1. 
połowy realneści obj. lwh. 376 i 2. całej 
realności obj. Iwh. 780 kgr. Rudniki Wasy- 
łyny z Kliczaków Sołonynka. 

Nieruchomości wystawione na lieyta- 
eyę są ocenione: ad 1. na 36 kor. 09 hal., 
ad 2. na 138 kor. 54 hal. 

Najniższa cena wynosi: ad 1. 24 kor. 
06 hal., ad 2. 89 kor. 03 hal, poniżej tej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV, 

Zabłotów, dnia 16 września 1910. 


(11190 2—3) 
Sądowa bala aukcyjna wa Lwowie, 
ul. Podłewskiego 1. 6. 

Godziny urzędowe (tylko w dnie powszednie) 

przed południem od 8 do 12, po południu 

od 2 do 6, — w soboty po południu od 
3 do 8. 
Licytacye: 

Poniedziałek 10 października 1910 od 10 do 
12 godziny przed południem: 20 tuz. 
koszul, papiery, obrazy. farby, cłówki 
i t. p. przybory szkolne i towary pa- 
pierowe, bilard i urządzenie restauracyi. 

Wtorek 11 października 1910 od 10 do 12 
godziny przed południem: strzelby, re- 


wolwery, książki, obrazy, rowery, ma- 
szyny do szycia, dywany i różne sprzę- 


ty domowe. 
Środa 12 października 1910 od 10 do 12 


godziny przed południem: meble, sprzę- 
ty domowe, eytra, fortepian i maszyna 


do pisania. 


Czwartek 13 października 1910 od 10 do 12 
godziny przed południem: meble, forte- 


pian, rower i gramofon. 


Piątek 14 października 1910 od 10 do 12 


godziny przed południem: kasa, futro, 
meble, fortepian i sprzęty domowe. 


Sobota 15 października 1910 od godziny 4 


do 8 po południu: meble i sprzęty do- 

mowe. 

Sprzedać się mające przedmioty mogą 
być oglądane w hali przed licytacys w go- 
dzinach urzędowych. 

Lwów, dnia 3 października 1910. 


L. 125.597/10 XI. 
Obwieszczenie. 

Na polecenie e. k. Ministerstwa han- 
dlu rozpisuje e. k. Pocztowy Zarząd gospo- 
darczy w Wiedniu konkurs na dostawę niżej 
wymienionych materyałów, z tem, ze decy- 
zya o powierzeniu dostawy przysługuje e. k. 
Ministerstwu handlu: 

Zapotrzebowanie obejmuje: 

20.000 metrów podwójnego kalmuku 
srebrno-szarego (Doppelkalmuk silbergrau), 

6000 metrów lnianego kanafasu czar- 
nego (Leinenkanevas, schwarz), 

88.000 metrów bawełnianej podszewki 
szarej (Baumwolifutter, grau), 

10.000 metrów barchanu szarego (Bar- 
chent, grau), 

4000 metrów surowego płótna grubego 
(Rohleinen, grob), 

25.000 metrów sieraczku „cyrkas* ko- 
loru stalowego (eisengrauer Lodenzirkas), 

15.000 metrów materyału czesankowego 
koloru stalowego (eisengrauer Kammgarn- 
stoff), 

22.000 sieraczku czesanego ciemnosza- 
rego (dunkelgrauer Strichłoden). 

O specyalnych wymogach eo do tych 
materyałów dowiedzieć się można w c. k. 
Pocztowym Zarządzie gospodarczym w Wie- 
dniu (Post-Oekonomie-Verwaltung, Wien I., 
Herrengasse 23). 

Oferty na dostawę tylko jednego z po- 
wyższych rodzajów materyałów, albo tylko 
części z podanych wyżej ich ilości, są do- 
puszczalne, z drugiej wszelako strony wyma- 
wia się z góry prawo powierzenia dostaw 
albo tylko jednego z rzeczonych materyałów, 
albo tylko dowolnej ich części, albo niepo- 
wierzenia dostawy w ogóle. 

Okres dostawy oznacza się na 4 tygo- 
dnie od przyrzeczenia dostawy dla pierwszej 
połowy uskutecznić się mających dostaw i 
następne 4 tygodnie dla drugiej ich połowy. 

Ceny jednostkowe od metra, wraz z o- 
pakowaniem, tudzież cenę łączną należy po- 
dawać loco skład mundurów służbowych 
(Dienstkleider Depót) c. k. Pocztowego Za- 
rządu gospodarczego w Wiedniu, w walucie 
koronowej, cyframi i słownie, netto kasa bez 
skonta. 

Próbek przedkładać nie potrzeba. 

Wadyów składać nie należy, a kaucyę 
należy złożyć dopiero po otrzymaniu do- 
stawy. 

Do wnoszenia ofert należy użyć formu- 
larzy ofertowych urzędowego nakładu, któ- 
rych na Żądanie dostarczy Pocztowy Zarząd 
gospodarczy w Wiedniu. Oferty i załączniki 
do nich, należy przepisowo ostemplować i 
wnieść najpóźniej do 22 października 1910 
godzina 12 w pełudnie do e. k. Pocztowego 
Zarządu gospodarczego, gdzie nastąpi ich 
otwarcie w podanym czasie. 

Oferenci lub ich pełnomocnicy mogą 
uczestniczyć przy akcie otrarcia ofert. 

Za oferenta lub jego pełnomocnika u- 
chodzić będzie w razie wątpliwości ten, kto 
przez przedłożenie rewersu nadawczego, albo 
rubrum z datą prezentacyi oferty, udowodni 
wniesienie oferty. 

Zobowiązujące oświadczenie powierze- 
nia dostawy wydane będzie najpóźniej w cią- 
gu 3 tygodni od dnia otwarcia ofert. 

Oferenci, którzy sobie w ofercie innego 
terminu wyraźnie nie zawarowali muszą po- 
zostać w słowie aż do upływu powyższych 
3 tygodni od dnia otwarcia ofert. 

Uzupełniającą część niniejszego obwie- 
szczenia stanowi zarys ogólnych i szczegó- 
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łowych warunków dostawy, który należy w 
sposób prawnie obowiązujący (firmowo) pod- 
pisać i do oferty dołączyć. 

Egzemplarze tego zarysu destarczy e. k. 
Pocztowy Zarząd gospodarczy bezpłatnie, na 
otrzymane żądanie. 

C. k. Dyrekeya poczt i telegrafów 

dla Galicyi. 
Lwów, dnia 28 września 1910. 


L. IX. b. 491/4 (11258 1—3) 
Obwieszczenie. 

W celu oddania w przedsiębiorstwo 
budowli konserwacyjnych na gościńcach pań 
stwowych w stryjskim okręgu budowniczym 
w latach 1910, 1911 i 1912 odbędzie się 
dnia 21 października 1910 we. k. Starostwie 
w Stryju lieytacya ofertowa. 

Koszta fiskalne budowli wykonać się 
mających w roku 1910 wynoszą 4674 kor. 
51 hal. 

Budowle powyższe obejmują wymianę 
17218 m. b. dębowych poręczy drogowych, 
14 m. b. pachołków, naprawę 1 mostu, wy- 
konanie 75 m? muru oporowego i naprawę 
murowanego przyczółka. 

Rodzaj i rozmiar robót mających się 
wykonać w latach 1911i1912 będzie przed- 
siębiorey podany w każdym z tych lat 
osobno. 

Jako termin wykonania robót w roku 
1910 oznacza się koniec czerwca 1911. 


Warunki przedsiębiorstwa ogólne i szeze- 
gółowe wraz z planami i opisem robót mają- 
cych się wykonać w roku 1910 wykazem 
cen jednostkowych i kosztorysem sumary- 
cznym na rok 1910 przejrzane być mogą 
w godzinach urzędowych w wymienionem 
e. k. Starostwie, gdzie także w wyż ozna- 
ezonym dniu najpóźniej do godziny 12 tej 
w południe wnoszone być mają oferty, spo- 
rządzone na blankietach urzędowych, których 
Starostwo bezpłatnie udzieli, a zaopatrzone 
marką stemplową na 1 koronę i we wadyum 
wynoszące 5°/, kwoty fiskalnej z wyrażeniem 
opustu z cen fiskalnych nie tylko cyframi, 
ale i literami. 

Oferent winien na błankiecie na wła- 
ściwem miejscu podać sekcyę drogową i ofia- 
rowany opust czy nadwyżkę cen jednost- 
kowych bez żadnych dopisków wreszcie po- 
łożyć datę i podpisać ofertę imieniem i na- 
zwiskiem. 

Oferty wnoszone być mogą na każdą 
sekcyę drogową osobno, jeżeliby zaś oferta 
obejmowała kilka sekcyi drogowych, wtedy 
podać w niej należy opust lub nadwyżkę cen 
fiskalnych dla każdej sekcyi drogowej oso- 
bno, albowiem zatwierdzenie ofert nastąpi 
bezwarunkowo według poszczególnych sekcyi 
drogowych. 

Oferty niesporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez ko- 
misyę przeprowadzającą licytacyę zwrócone, 
zaś po terminie licytacyi nie będą oferty 
przyjmowane. 

Otwarcie ofert, przy którem oferenci 
mogą być obecni, nastąpi 21 października 
1910 o gadzinie 12 w południe w e. k. Sta- 
rostwie w Stryju. 


Orzeczenie, czy wynik lieytacyi jest 


Y | pomyślny i która z ofert jest dla e. k. fun- 


duszu drogowego korzystną, przysługuje e. k. 
Namiestnictwu. 
Z e. k. Namiestnictwa. 
We Lwowie, dnia 30 września 1910. 


L. 3071/10 (11256 1—3) 
Obwieszezenie. 

Celem wydzierżawienia prawa poboru 
opłat gminnych od wyrabianych lub wpro- 
wadzonych do gminy Knihinina-wsi napojów 
spirytusowych, piwa, maliniaku, wiśniaku i 
dereniaku na przeciąg lat 5 począwszy od 
dnia 1 stycznia 1911 do dnia 31 grudnia 
1915 odbędą się w Urzędzie gminnym w 
Knihininie-wsi w dniach 27 i 31 paździer- 
nika 1910, każdym razem o godzinie 10 przed 
południem publiczne lieytacye za pomocą 
ofert pisemnych oraz ustnie, przyczem nad- 
mienia się, że przy pierwszej licytacyi w 
dniu 27 października 1910 można oferować 
tylko powyżej ceny wywołania, zaś przy dru- 
giej licytacyi i poniżej ceny wywołania. 

Jeżeli przy pierwszej licytacyi, która 
odbędzie się w dniu 27 października 1910 
upłynie oferta odpowiednia i powyżej ceny 
wywołania, natenczas druga licytacya rozpi- 
sana na dzień 31 października 1910 zosta- 
nie odwołaną. 

Jako cenę wywołania ustanawia się do- 
tychczasowy roczny czynsz w kwocie 17.000 
koron. 

Wadyum wynosi 1700 koron. 

Oferty pisemne mają być dokładnie 
sporządzone i w dniu licytacyi najpóźniej do 
godziny 10 rano z dołączeniem przepisanego 
wadyum w gotówce lub papierach wartościo- 
wych według ustawowego kursu do rąk Na- 
czelnika gminy osobiście oddane lub pocztą 
nadesłane. 

Przed otwarciem pisemnych ofert od- 
będzie się licytacya ustna. 


Bliższe warunki licytacyi przejrzane być 
mogą codzień w Urzędzie gminnym w go- 
gzinach urzędowych. 

Urząd gminny w Knihininie-wsi. 

Knihinin-wieś, 30 września 1910. 

Naczelnik gminy: 
Kahan. 


L. ez. E. 1007/10 (12) (11227 1—3) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Skarbu Państwa zasiąpio- 
nej przez c. k. Urząd podatkowy w Boho- 
rodezanach odbędzie s'ę dnia 14 listopada 
1910 o godz. 10 przed południem w są- 
dzie niżej wymienionym w biurze Nr. Ż w 
B horodczanach licytacya 115 120 części re- 
alności lwh. 749 ks. gr. Bohorolczany ob- 
jętej Ruchli Mahler, Motia Mahler, Schein- 
dli Mahler, Józefa Plessera, Perli Plesser, 
Ozyasza Plessera, Samuela Majera Wald- 
horna, Etti Plesser, Miriem Plesser, Izaka 
Mahlera własnych wraz z przynależaościami. 

115/120 części wystawionych na liey- 
tacyę są ocenione na 6440 kor. 

Najniższa cena wynosi 3220 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Zatwierdzone warunki lieytacyjne i od- 
noszące się do tej nieruchomości dokumenta, 
(wyciąg tabułlarny, wyciąg katastralny, pro- 
tokoły ocenienia i t. d.) może każdy mający 
chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin urzę 
dowych w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 8 

Takie prawa, wobec których niniej 
sza lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyzżnaczo 
nym terminie licytacyjnym, inaczej reszcze 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nia mogłyby być już ze skutkiem podno 
szene. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę: 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są 
dowi pełnomoenika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II 

Bohorodczany, dnia 17 września 1910. 


L. cz. E. 4939/9 (7) (10972 1—3) 

Dnia 28 listopada 1910 o godzinie 9 
przed południem odbędzie się w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 38 w Sanoku 
licytacya 34 części realności lwh. 41 ks. gr. 
gm. gm. Posada olchowska. 

Nieruchomość ta wystawiona na licy- 
tacyę, jest oceniona na 3840 kor. 

Wadyum wynosi 384 kor. 

Najniższa cena wynosi 2560 ker. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 38. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
teaminie licytacyjnym, inaczej roszczenia: tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego nie i wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 12 września 1910. 


L. cz. E. 2054/10 (6) 
Edykt lieytacyjny. 

Dnia 4 listopada 1910 o godzinie 9 
przed południem odbędzie się w sądzie tutej- 
szym, biuro Nr. 9 lieytacya: 

1. 8/16 części realności wyk. hip. 761i 

2. 1/5 części wyk. hip. 114 gm. Berlin. 

Realność tę (pare. bud. i dom z przy- 
należnościami) oceniono: ad 1. na 621 kor. 
40 hal., 2. na 150 kor. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi: ad 1. 444 kor. 27 hal., 
ad 2. na 100 kor. 

Warunki lieytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej- 
szym, biuro Nr. 9. 

Takie prawa, wobee stórych niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezałną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju eo do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
3mGN2. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
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wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiana 
będą o dalszych wydarzeniśch tego poste- 
pewarua jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, Jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
uiżoj wymienionego i nie wsksżą temuż są- 
dowi pełnomocniks do doręgzeń w siedzibia 
gądu zAimiesZkał ego. . 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Brody, dnia 15 września 1910. 


L. cz. He. 68/10 (4) (11149) 
Ed 


"kt. 

C. k. Sąd powiatowy Oddział III. w 
Szezereu sprzedaje przez publiczną licytacyę 
na wniosek właścicieli ks. Klemensa Kalij- 
skiego, Olgi Popel, Zofii Kordukowej, ks. Ale- 
ksandra Kalińskiego i nieletniej Waleryi Ma- 
tyniakowej działającej przez opiekuua ks. Ste- 
fana Matyniaka niżej wymienione realności 
wraz z przynsleżnościami. ustanawiając wy- 
szczególnioną poniżej cenę wywołania, a mia- 
nowicie sprzedańe zostaną: 

Realności obięte lwh. 382 i 388 ks. gr. 
gm. kat. Łany, składające się, a to: lwh. 
382 z pgr. lk. 38, 34,37, 88, 89, 42/1, 1410, 
1465/1, 1465/2, 1465/3, 1466 i lwh. 388 z 
pgr. lk. 5033, łącznego obszaru 16 morgów 
i 111 sążni kw., a to w całości. 

Cenę wywołania ustala się na kwotę 
dwadzieścia tysięcy koron (20.000 kor.) 

Licytacya odbędzie się w dniu 4 listo- 
pada 1910 na miejscu w Łanach. 

Oferty poniżej ceny wywołania nie bę- 
dą przyjęte. 

Wierzycielom zabe:pieczonym na tej 
realności zastrzega się ich prawa zastawu 
bez względu na cenę sprzedaży. 

Licytacyjną cenę kupna należy złożyć 
do tus. depozytu w gotówce, a to 1/4 część 
w przeciągu 14 dni, resztę zaś najdalej do 
3 miesięcy, licząc od dnia prawomocności 
przybicia targu. 

Warunki licytacyjne można przeglądać 
u e. k. notaryusza Maksymiliana Reinera w 
Szczercu. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Szczerzec, dnia 10 września 1910. 


L. ez. E. 735/10 (11271) 
Na żądanie Barucha Schmeidlera w Pod- 
górzu, odbędzie się dnia 8 listopada 1910 o 
godz. 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 16 licytacya 
realności lwh. 260 gm. Brzesko składającej 
się z domu piątrowego z piekarnią i gruntu. 
Nieruchomość ta wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 12.646 kor. 50 hal. 

Najniższa cena wynosi 6328 kor. 25 
hal, poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzie i ye -i > 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas gc- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 16. 

Takie prawa, wobec których niniej- 
sza lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
szone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wanią jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni- 
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
za nieszkałego. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Brzesko, dnia 9 września 1910. 


L. cz. E. 55/10 (11287) 
Edykt. 

Dnia 2 listopada 1910 o godzinie 9 
rano odbędzie się w tym sądzie, biuro Nr. 4 
licytacya : 

a) całej realności lwh. 547, 

b) całej realności lwh. 548, 

e) eałej realności lwh. 2021, 

d) połowy realności lwh. 2018 gminy 
Besko. 

Nieruchomości te wystawione na licyta- 
cyę, Są ocenione następująco : 

ad a) na 844 kor. 73 hal., 

ad b) na 277 kor. 12 hal., 

ad c) na 581 kor. 37 hal., 

ad d) na 240 kor. 62 hal. 

Najniższa cena wynosi: 

ad a) 563 kor. 16 hal., 

ad b) 184 kor. 75 hal., 

ad ©) 354 kor. 24 hal, 

ad d) 160 kor. 42 hal., poniżej tej ce- 
ny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
przejrzeć można w biurze Nr. 8 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 


Rymanów, dnia 30 września 1910. 


L. cz. E. 662/10 (3) 
Edykt lieytacyjny. 

Dnia 9 listopada 1910 o godzinie 9 
przed południem odbędzie się w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 19 licytacya re- 
alności obj. lwh. 518 kgr. Demycze Mordka 
S<bichtera. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest ocenioną na 3567 kor. 

Najniższa cena wynosi 1783 kor. 50 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia przejrzeć podezas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 21. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyzżnaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skatkiem podno 
szone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy s% 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Zabłotów, dnia 10 września 1910. 
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L, cz. E. 964/10 (3) (11177) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 9 listopada 1910 o godzinie 9 
przed południem odbędzie się w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 19 licytacya: 1. 
realności obj. lwh. 84 i 2. 275 gminy Kili- 
chów Iwana Romasz Hrycka, 3. realności 
obj. Iwh. 312 tejże gminy Josla Premingera. 

Nieruchomości wystawione na licyta- 
cyę są ocenione: ad 1. na 845 kor. 78 hal., 
ad 2. na 838 kor. 33 hal., ad 8. na 781 kor. 
16 hal. 

Najniższa cena wynosi: ad 1. 563 kor. 
85 hal., ad 2 55 kor. 56 hal, ad 3. 487 
kor. 44 hal, poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, prokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 21. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Zabłotów, dnia 10 września 1910. 


L. cz. E. XIV, 1564/10 (5) 
Edykt licatacyjny. 

Na żądanie Feliksy Szostek w Krowo- 
drzy, zastąpionej przez p. adwokata dr. Mar- 
ka, odhędzie się dnia 9 listopada 1910 o go- 
dzinie 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym przy ul. św. Jana l. or. 22 
pierwsze piętro Nr. biura 34 celem zniesie- 
Bia współwłasności licytacys realności lwh. 
221 w Krowodrzy, domek drewniany Nr. 
136 z ogródkiem. Wedle księgi gruntowej 
realność ta składa się z jednej parceli lk. 
395/3 ogród obszaru 60 s.%. Wedle ksiąg 
urzędu ewidencyi katastru podatkowego w 
Krakowie parcela lk. 395/3 podzielona zosta- 
ła na parcele lk. 395/3 ogród w obszarze 24 
m.? i parcelę budowlaną lk. 169 w obszarze 
203 m.*. Przynależności brak. Wierzytelno- 
ści hipoteczne realności tej nie obciążają. 
Nabywca licytacyjny obejmuje te ciężary bi- 
poteczne, które do dnia lieytacyi zaintabulo- 
wane zostaną a to z policzeniem do ceny 
kupna. 

Nieruchomość wystawiona na lieytacyę 
jest oceniona na podstawie obszaru podane- 
go przez urząd ewidencyi katastru podatku 
gruntowego w Krakowie na kwotę 2326 kor. 
50 hal. 

Najniższa cena wynosi 2326 kor. 50 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, które jednocześnie 
się zatwierdza i odnoszące się do tej nieru- 
cehomości dokumenta (wyciąg tabularny, wy- 
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
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może każdy, mający chęć kupienia, przej- 
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 41. 

Takie prawa, wobee których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, usleży 
zgłosić do sądu majpóźniej przy wyZtacz0- 
nym terminie leyłacyjnyw, inaczej roszeze- 
nia tego rodzaju co dv samej nieruchomości 
nie moglyby być już ze skutkiom podne- 
Szone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
oiężary ma powyższej nieruchomości bądź 
ebeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy cywilny, Oddział XVI. 

Kraków, dnia 12 września 1910. 


L. ez. E. IX 1158/10 (8) 
Edykt lieytacyjny. 
W biurze Nr. 7 tutejszego Sądu odbędą 
się dnia 4 listopada 1910 lieytacye nieru- 
chomości : 
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o godzinie 9 rano: 

1. całej realności lwh. 353 gminy Prze- 
myśl. ocenionej na 6134 kor. 60 hal, przy- 
należności 30 kor. 

2. całej realności lwh. 354 gminy Prze- 
myśl, ocenionej na 6844 kor. 50 hal., przy- 
należności 175 kor. 

Obie te realności położone w Przemy- 
ślu przy ul. Ptasiej l. 8 i 8a zostaną łącznie 
sprzedane. 

Najniższa oferta wynosi: ad 1. 3082 
kor. 30 hal, ad 2. 4007 kor. 92 hal., łącznie 
7080 kor. 22 hal. 

o godzinie 10'30 rano: 

1. lwb. 96 gminy Hurko, ocenionej na 
1305 kor., 

2. lwh. 280 gminy Hurko, ocenionej na 
632 kor. 50 hal., 

3. lwh. 261 gminy Hurko, ocenionej na 
158 kor. 

Najniższa oferta wynosi: ad 1. 970 kor., 
ad 2. 421 kor. 67 hal., ad 8. 102 kor. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy 
mający chęć kupienia przejrzeć podezas g0- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 14. - 

Takie prawa, wobec których nimiej- 
sza licytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomo- 
ści nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
8zone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
bądą o dalszych wydarzeniach tego posię- 
powania jedynie przez przykicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedz'bi 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział 1X. 

Przemyśl, dnia 22 września 1910. 


L. cz. E. 616/10 (11231) 

Zobowiązany Michał Prusak gosp. w 
Woli wielkiej. 

Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Dawida Bergera kupca w 
Narolu m. odbędzie się dnia 20 października 
1910 o godzinie 10 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 11 licytacya 
realności lwh. 22 ks. gr. gm. Wola wielka 
pod Nd. 2 w Woli wielkiej polożonej, skła- 
dającej Się z parcel bud. 8 i 10, gruat. 248, 
244, 245, 246, 247, 289, 290, 291, 1047/1, 
tudzież realności obj. Iwh. 471 ks. gr. gm. 
Wola wielk» wraz z przynależnościami, skła- 
dającemi się z płotu i bramy. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę, 
jest oceniona na 7590 kor., przynależności 
zaś na 29 kor. 

Najniższa cena wynosi 5079 kor. 34 
hal., niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza iodnoszace się do tych nie- 
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły oceniania i t.d.), 
może każdj, msjący chęć kupienia, mzejrzeć 
podezas godzin urzędowych w sąd.ie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 10. 

Takie prawa, wobsę których 
sza licytacya byłaby niedopuszczalne, 
zgłosić do sądu najpóźniej Į 
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Te cschy, dla których jakia prawa lu 
ciężary na pewyźszych nieruchomościach be 
obecnie juź istnieją, bądź w boku postępa- 
wania licytacyjtego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
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powania jedynie przez przybieie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

Wyznaczenie terininu licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazów 
hipotecznych dla wzmiankowanych cząstek 
nieruchomości. 

C. k. Sąd powistowy, Oddział III. 

Cieszanów, dnia 15 września 1910. 


L. cz. E. 1925/10 (7) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Tadeusza Zelema odbędzie 
się dnia 11 października 1910 o godz. 9 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 12 licytacya: 

a) realności lwh. 2; 

b) połowy realności Iwh. 3 i 

e) 2/6 części realności lwh. 5 ks. gr. 
gm. kat. Bodski objętych zobowiązanego Ta- 
deusza Zelema własnych. 

Nieruchomości powyższe wystawione na 
licytacyę, są ocenione: ad a) na 1016 kor., 
ad b) na 60 kor., ad e) na 1660 kor. 

Najniższa cena wynosi: ad a) 406 
kor. 66 hal., ad b) 40 kor., ad e) na 1106 
kur. 66 hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się zatwierdza 
i odnoszące się do tej nieruchomości doku- 
menta, (wyciąg tabularny, wyciąg katastralny, 
protokoły ocenienia i t. d), może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 12. 

Takie prawa wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te- 
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionegć i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Gorlice, dnia 7 września 1910. 
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L. ez. E. 820/10 (2) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie wierzycieli popierających 
Markusa i Wilhelminy małż. Schónbergów 
w Jaworznie odbędzie się dnia 28 paździer- 
nika 1910 o godzinie 10 przed południem w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. © 
w Jaworznie lieytacya ponowna realności 
lwh. 2002 gminy Jaworzno wraz z przyna- 
leżnościami. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniena na 12.000 kor. 

Najniższa cena wyrosi 6000 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które już za- 
twierdzono i odnoszące się do tej nieru- 
chomości dokumenta, (wyciąg tabularny, wy- 
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 6. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznacz»- 
nym terminie lieytacyjnymm, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie moglyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dia których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nis licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
tędą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowaj, jeśli nie mieszkają w okręgu Sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż Ną- 
dowi pełaomoenika do doręczeń w siedzibie 
Sądu zsmieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Jaworzno, dnia 1 września 1910. 


(11235) 


L. cz E. 35679 (11) 
Edykt licyśscyjny. 
Na żądanie Majera Scherzera w Horo- 
dence odbędzie się dnia 81 października 1910 
o godzinie 8 rano w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 30 licytacya: 
l. realności lwh. 18 gm. Tyszkowee, 


(11098) 


składającej się z pg. 3181/1 roli w niwie 


„Karczuńska* obszaru 1 m. 180 s2, 

II. połowy realuości lwh. 2965 gm. 
Tyszkowce Iwana Zawadowskiego własnej, 
składającej się z pg. -39/2 ogrodu obszaru 
102 s? wraz ze znajdującą się na części pg. 


.139/2 chatą o 2 izbach mieszkalnych. 


Z nieruchomości wystawionych na li- 
cytacyę jest I. oceniona na 800 kor. bez 
uwzględnienia ciężaru dożywocia Eudokii Ba- 


bińskiej, a na 500 kor. z uwzględnieniem 
tego ciężaru, II. na 800 kor. 

Najniższa cena wynosi: ad I. 3338 kor. 
32 hal., ad II. 200 kor., poniżej tej ceny 
sprzedaż nia przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tych 
nieruchomości dokumenta może każdy, ma- 
jący chęć kupienia przejrzeć podezas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 30. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Horodenka, dnia 2 czerwca 1910. 


L. ez. E. 1288/10 (7) * 
Edykt licytacyjny. 

Dania 14 października 1910 o godzinie 
9 przed południem odbędzie się w biurze Nr. 
5 sądu tutejszego licytacya niewydzielonej 
połowy lwh. 208 gm. Rohatyn obejmujące- 
go pbud. lk. 58/1. 

Cena najniższej oferty wynosi 5100 kor. 

Warunki licytacyjne i odnośne doku- 
menta przejrzeć można w sądzie w biurze 
Nra 5. 

Takie prawa, wobee których niniej- 
sza lieytscya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
rie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
SŁONE. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sadu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do dorgczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Rohatyn, dnia 12 września 1910. 


(11173) 


L. cz. E. 970/10 (6) 
. Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Wspólnej kasy sierocej c. k. 
sądu powiatowego w Żółkwi, zastąpionej 
przez kuratora e. k. ofieyała sąd. p. Nowaka 
odbędzie się dnia 9 listopada 1910 o godzi- 
nie 9 przed południem w sądzie niżej wy- 
mienionym w biurze Nr. IV. licytacya real- 
ności lwh. 208 i 683 ks. gr. gm. kat. Skwa- 
rzawa nowa objętych. 

Nieruchomości te wystawione na licy- 
tacyę są ocenione a te: realności lwh., 203 
na 8069 kor. 72 hal., zaś realńość lwh. 688 
na 704 kor. 50 hal. 

Najniższa cena wynosi: realność lwh. 
208 kwotę 2046 kor., zaś realność lwh 683 
kwotę 469 kor., poniżej tej ceny sprzedaż 
nie przyjdzie do skutku. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Zółkiew, dnia 8 września 1910. 


(11150) 


L. cz. E. 3218/10 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Herscha Tarnowera, kupca 
w Kolbuszowej, zastąpionego przez p. adw. 
dr. Wronkę w Mielcu, odbędzie się dnia 17 
października 1910 o godzinie 9 przed połu- 
dniem w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 28 lJieytacya: 1. 2/24 i 1/12 części 
realności Iwb. 568 w Mielcu obejmującej 
pare. bud. lk. 51/1 o powierzchni 1 ar. 87 
m.* wraz ze stojącym na niej domem dre- 
wnianym, 2. 10/432 i 1/216 części realności 
lwh. 569 w Mieleu obejmującej pare. bud. 
lk. 58,2 o powierzchni 90 m.%, 3. 1/12 czę- 
ści realności lwh. 918 w Mielcu obejmują- 
cej pare. bud. lk. 47/2 o powierzchni 12 mê. 

Części tych nieruchemości wystawione 
na licytacyę są ocenione na 994 kor. 42 hal. 

Najniższa cena wynosi 497 kor. 21 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się równo- 
cześnie zatwierdza i odnoszące się do tych nie- 
ruchomości dokumenta, może każdy mający 
chęć kupienia, przejrzeć podezas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 28. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział TV. 

Mielec, dnia 22 sierania 1910. 


(10283) 


L. cz. E. 121710 (4) (11286) 
Edykt. 

7 listopada 1910 o godz. 9 przed po- 
ładniem odbędzie się w tym Sądzie, biuro 
Nr. 4 lieytacya realncści Iwh. 613 gm. Ry- 
manów. 

Nieruchomość ta wystawiona na liey- 
cyę, jest ceeniona na 8740 kor. 

Najniższa cena wynosi 2498 kor. 33 
hal., niżej tej ceny sprzsdaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
można przejrzeć w biurze Nr. 3. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV, 

Rymanów, dnia 22 września 1910. 


L. cz. E. 3893,9 
Edykt licytacyjny. 
Na żądanie powszechnego Związku kre- 
dytowego w Mielcu zastąpionego przez p. 


(11282) 


adwokata dr. Wronkę w Mielcu odbędzie się 


dnia 17 października 1910 o godzinie 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 28 licytacya 144/7200 części real- 
ności lwh. 104 w Brzyściu wraz z przyna- 
leżnością, składającą się z domu drewniane- 
go pod Nr. 65 w Brzyściu. 

Nieruchomości część wystawionej na li- 
cytacyę, jest oeenioną na 100 kor., przyna- 
leżność zaś na 800 kor. 

Najniższa cena wynosi 600 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 28. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 


Mielee, dnia 9 września 1910. 


L. ez. E. 4040/9 (14) 
Edykt licytacyjny. 
Na Żądanie e. k. uprz. gal. ake. Banku 
hipotecznego we Lwowie odbędzie się dnia 


(11183) 


14 października 1910 przed południem w 


sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 29 
licytacya realności lwb. 2820 ks. gr. gm. 
kat. Jarosław objętej, składającej się z pb. 
356/1, 356/38, 356/5 i pg. 321/6, 321/7, 


321/5, 3218 łącznego obszarn 1988 m? na 


których stoją dwupiętrowy dom, wozownia i 
drewutnia wraz z przynależnościami składa- 
jącemi się z drzew owocowych etc. 

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę jest oceniona na 160000 koron, 
przynależności zaś na 767 kor. 60 hal. 

Najniższa cena wynosi 80.388 kor. 80 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 


Jarosław, dnia 25 sierpnia 1910. 


L. cz. E. 1629/10 (5) 
Kdykt lieytacyjny. 

Na żądanie Leiba Leszkowicza w Kę- 
błowie odbędzie się dnia 21 października 
1910 o godz. 9 przed południem w sądzie ni- 
żej wymienionym, w biurze Nr. 28 w Mieleu 
licytacya 1/2 części realności lwh. 387 ks. 
gr. gm. Kębłów wraz z przynależnościami, 
składającemi się z domu, stodoły i studni 
betonowej. 

Połowa nieruchomości wystawioną na 
licytacyę jest ocenioną na 2026 kor. 50 bal., 
przynależności zaś na 1120 kor. 

Najniższa cena wynosi 2097 kor. 66 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta może ka- 
żdy mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymie- 
nionym, w binrze Nr. 28. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Mielec, dnia 12 września 1910. 


(11167) 


L. cz. E. 408/10 (5) (11146) 
Edykt licytacyjny. . 

Na żądanie Herscha Meilecha Schapi- 
ry w Rawie odbędzie się dnia 31 paździer- 
nika 1910 o godz. 9-30 przed południem w 
tut. sądzie licytacya połowy realności obję- 
tej lwh. 1882 gm. Kamionka lasowa wraz z 
przynaleźnościami ocenionymi na 196 kor. 

Oena szacunkowa powyższej realności 
wynosi 2215 kor. 

Najniższa oferta 1607 kor. 32 hal. 

Warunki licytacyjne przejrzeć można 
w biurze Nr. 3 

Wszelkie prawa osób trzecich odnośnie 
do powyższej nieruchomości należy zgłosić 
do sądu najpóźniej w dniu lieytacyi pod ry- 
gorem ich utraty. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 


Rawa, dnia 23 września 1910. 


L. cz. E. 841/10 (6) (11109) 

Na żądanie e. k. Dyrekcyi gal. fundu- 
szu propinacyjnego we Lwowie odbędzie się 
dnia 31 października 1910 o godz. 8:30 rano 
w tut. sądzie licytacya realności obj. lwh. 
1080 i 1105 gm. Hołe rawskie. 

Cena szacunkowa realności lwh. 1080 
wynosi 2400 kor., realności lwh. 1105 — 
640 kor. 

Najniższa oferta: ad 1. 1600 kor., ad 
2. 426 kor. 66 hal. 

Warunki licytacyjne przejrzeć można 
w biurze Nr. 3. 

Wszelkie prawa osób trzecich do po- 
wyższych nieruchomości należy zgłosić do 
tut. sądu najpóźniej w dniu licytacji. 

C. k. Sąd powiatowy, Oadział VI. 

Rawa, dnia 22 września 1910. 
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L. cz. E. 1342/10 (6) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Abrahama Sanda odbędzie 
się dnia 11 listopada 1910 o godzinie 9 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 5 licytacya 54/120 czę- 
ści realności lwh. 383 ks. gr. gm. Dakla. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 3150 kor. 

Najniższa cena wynosi 1575 koron, po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV 

Dukla, dnia 16 września 1910. 


L. cz. E. 1518/10 (4) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 17 października 1910 o godzinie 
9 przed południem odbędzie się w biurze Nr. 
5 sądu tutejszego licytacya: 1. 1/2 z 8/4 i 
1/2 z 1/4 lwh.377 gm. Putiatyńce obejmującej 

bug. lk. 134, 2. realno-ści lwh. 1240 gm. 
Paan obejmującej pgr. lk. 104/2 z przy- 
należnościami. 

Cena najniższej oferty wynosi: ad 1. 
110 kor. 17 hal., ad 2. 133 kor. 34 hal. 

Warunki licytacyjne iż odnośne doku- 
menta przejrzeć można w sądzie w biurze 
Nr. 5. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby  niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
SZONE. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej części nieruchomości 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez ED na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomoenika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział 1V. 

Rohatyn, dnia 12 września 1910. 


(11097) 


(11172) 


Upadłości. 


L. cz. S. 11/10 (1, 2) (11302 1—3) 
Edykt konkursowy. 

0. k. Sąd krajowy w Krakowie ze- 
zwolił na otwarcie konkursu do majątku 
Józefa Rakowera właściciela handlu towa- 
rów bławatnych zarejestrowanego pod firmą 
„Józef Rakower* w Krakowie ul. Św. Gier- 
trudy 1. 21 dawniej w Podgórzu ul. Kalwa- 
ryjska l. 4 zamieszkałego. 

Komisarzem konkursowym mianuje się 
e. k. Radeę sądu krajowego Feliksa Wil- 
czyńskiego, zaś tymczasowym zawiadowcą 
masy pana adwokata dr. Tadeusza Federo- 
wicza w Krakowie. 

Wierzycieli wzywa się, ażeby na audyen- 
cyi, wyznaczonej na dzień 12 października 
1910 godzinę 10 przed południem w tym 
sądzie w biurze Nr. 8, przedłożyli dokumen- 
ty, poświadczające ich roszezenia, wystąpili 
z wnioskami względem zatwierdzenia tym- 
czasowego zawiadowcy lub zamianowania in- 
nego i jego zastępcy i przystąpili do wybo- 
ru wydziału wierzycieli. 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy cheą wystąpić jako wierzyciele konkur- 
sowi z roszczeniami, ażeby roszczenia swe, 
chociażby co do nich spór już zawisł, sto- 
sownie do przepisów ord. konkurs. zgłosili 
w tym sądzie najdalej do dnia 30 listopada 
1910 a na audyeneyi likwidacyjnej na dzień 
20 grudnia 1910 godz. 10 przed południem 
w tymże sądzie wyznaczonej, polikwidowali 
je i ustanowili dla nich porządek. 

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia, tak poszezególnym wierzycielom 
jak i masie upadłościowej zwrócą koszta uro- 
słe przez ponowne zwołanie ogółu wierzy- 
cieli i badanie dodatkowego zgłoszenia i bę- 
dą wykluczeni od podziałów uskutecznionych 
na podstawie formalnego projektu podziału. 

Wierzycielom na audyencyi likwidacyj- 
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępey 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby, swego zaufania. 

Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszezać się będzie w czę- 
ści urzędowej „Cłazety Lwowskiej“. 

Wierzyciele, którzy nie mieszkają w Kra- 
kowie lub w pobliżu Krakowa mają wymie- 
nić w zgłoszeniu pełnomocnika dla doręczeń, 
w temże miejscu zamieszkałego, w przeci- 
wnym bowiem razie na wniosek komisarza 
konkursowego ustanowi się dla nich na ich 
koszt i niebezpieczeństwo pełnomoenika dla 
doręczeń. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VI. 

Krakow, dnia 3 października 1910. 


Konkursa. 


L. ez. Prez. 365 (6,10) (11228 2—2) 
Konkurs. 

Przy Sądzie powiatowym w Boryni 
jest posada stałego pomocnika kancelaryjne- 
go natychmiast do obsadzenia. 

Reflektanci winni swoje udokumento- 
wane prośby wnieść najdalej do 14 paź- 
dziernika 1910 do Naczelnictwa podpisanego 
Sądu. 

C. k. Sąd powiatowy. 


Borynia, dnia 3 października 1910. 


L. 3309 (11255 1—3) 
Konkurs. 

Przy gminie Busk jest do obsadzenia 
posada weterynarza z płacą roczną 1000 kor. 

Podania wnosić należy do 20 paździer- 
nika 1910. 

Busk, dnia 5 października 1910. 
Zwierzchność gminy król. woln. m. Buska. 

Burmistrz : 
Rosłonowski, m. p. 


L. Prez. 14.336 (4) O. P.J10 (11119 1—3) 
Konkurs. 

Na posadę prowadzącego księgi grun- 
towe przy Sądzie obwodowym w Nowym Są- 
czu rozpisuje się konkurs z terminem do 23 
października 1910. 

Podania o powyższą, ewentualnie przy 
innym sądzie kolegialnym I. instaneyi opró- 
żnić się mogącą posadę prowadzącego księgi 
gruntowe wnosić należy. w przepisanej dro- 
dze do Prezydyum Sądu obwodowego w No- 
wym Sączu. 

Prezydyum Sądu wyższego. 


Kraków, dnia 1 października 1910. 


L. 2620/10 (11080 1— 8) 
Konkurs. 

W myśl $ 8 ustawy z dnia 3 paździer- 
nika 1906 Nr. 148 Dz. u. kr. rozpisuje się 
niniejszem konkurs w celu obsadzenia poss- 
dy lekarza okręgowego w Cieszanowie. 

Okręg sanitarny w (Cieszanowie obej- 
muje 16 miejscowości z ludnością 25.396 
mieszkańców. 

Płaca roczna wynosi 1400 kor., ryczałt 
na objazdy 800 kor. płatna w ratach mie- 
sięcznych z góry, z prawem do emerytury 
w granicach uchwalonej przez Wysoki Sejm 
ustawy z dnia 4 listopada 1908 normującej 
pobory emerytalne lekarzy okręgowych, tu- 
dzież zaopatrzenia po nich wdów i sierót. 

Ubiegający się otę posadę musi oprócz 
dostatecznej fizycznej zdolności posiadać” na- 
stępująca warunki: 

1. Obywatelstwo austryackie. 

2. Dyplom doktora wszech nauk lekar- 
skich, uprawniający do wykonywania prakty- 
ki lekarskiej. 

8. Nieskazitelny charakter. 

4, Zmajomość języków krajowych. 

5. Praktykę najmniej dwuletnią w za- 
wodzie lekarskim. 

6. Nieprzekroczony wiek lat 40. 

Między kandydatami mają pierwszeń- 
stwo ci, którzy wykażą się dwuletnią służbą 
w szpitalu powszechnym po uzyskaniu dy- 
plomu doktorskiego, względnie egzaminem 
fizykackim. ć 

Nominacyi lekarza okręgowego dokona 
Wydział krajowy. 

Posada w pierwszym roku będzie pro- 
wizoryczną, poczem nastąpić może stabili- 
Zacya. 

Należycie udokumentowane podania na- 
leży wnosić do Wydziału powiatowego w Cie- 
szanowia w terminie do 30 października 
1910. 

Wydział Rady powiatowej w Cieszanowie. 


Cieszanów, dnia 28 września 1910. 


L. XIV. 670/9 (11178 1—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

W e. k. Akademii weterynaryi we 
Lwowie będą nadane od 1 stycznia 1911 r. 
czterem zwyczajnym słuchaczom czteroletnich 
akademiekich studyów weterynaryjnych sty- 
pendya państwowe w kwocie po 600 kor. 

Stypeadya te nadaje c. k. Ministerstwo 
wyznań i oświaty w porozumieniu z c. 
Ministerstwem rolnictwa. Pobieranie tych 
stypendyów, których wypłata asygnowana 
będzie w ratach miesięcznych z dołu, zależy 
od nienagannego zachowania się i udowo- 
dnienia, że uczeń w tych półroczach, w któ- 
rych nie ma żadnych terminów, złożył egza- 
mina kollokwialne co najmniej z dwóch 
przedmiotów z postępem zadowalającym. 

Dalsze pobieranie tych stypendyów mo- 
że być dozwolone po ukończeniu czwartego 
roku przez dalsze trzy miesiące celem zło- 
żenia egzaminów ścisłych. 

Komypetenci ubiegający się o te sty- 
pendya, mają podania swoje wnieść najpó- 
niej do dnia 31 października 1910 do Re- 
ktoiatu e. k. Akademii weterynaryjnej we 
Lwowie, dołączając do nich następujące za- 


łączniki: metrykę chrztu, względnie urodze- 
nia, świadectwo szezepienia ospy, dowód 
obywatelstwa austryackiego, świadectwo ubó- 
stwa, dalej świadectwo dojrzałości uprawnia- 
jące do uczęszczania do szkół wyższych, lub 
świadeetwo ukończonych już z dobrym wy- 
nikiem pojedynczych lat studyów w c. k. 
Akademii weterynaryi. 
Z e. k. Namiestnietwa. 
Lwów, dnia 29 wrseśnia 1910. 


L. 14.721 (11801 1—3) 
Konkurs. 

Celem obsadzenia posady naczelnika 
kancelaryi w Sądzie krajowym w Krakowie 
opróżnionej, ewentualnie w innym sądzie 
kolegialnym opróżnić się mogącej, rozpisuje 
się konkurs z terminem do 28 października 
1910. 

Podania wnosić należy w przepisanej 
drodze służbowej do Prezydyum sądu krajo- 
wego w Krakowie. 

Z Prezydyum c. k. Sądu krajowego 

wyższego. 

Kraków, 6 października 1910. 


L. 56.837 (111535 1—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

Celem nadania posady stałego sługi 
szkolnego przy c. k. gimnazyum realaem w 
Łańcucie ogłasza c.k. Rada szkolna krajowa 
niniejszem konkurs z terminem do wnosze- 
nia podeń do 10 listopada 1910. 

Do tej posady przywiązane są naste- 
pujące pobory: płaca etatowa w kwocie 900 
kor., względnie 1040 koron rocznie i doda- 
tek aktywalny w wysokości 30 pre. płacy. 

Z posadą tą są połączone wszelkie obo- 
wiązki sługi szkolnego, a więc należyta - 
obsługa sal szkolnych, kancelaryi, sali kon- 
ferencyjnej, gabinetów, utrzymywanie po- _ 
rządku i czystości wewnątrz i zewnątrz bu- 
dynku szkolnego, tudzież wszystkie czynno- 
ści zwykłego stróża domowego, jak rąbanie 
i noszenie materyału opałowego, palenie w 
piecach, zamiatanie Śniegu i t. p. 

Ubiegający się o tę posadę ma wy- 
kazać : 


1. znajomość języka polskiego w słowie 
i piśmie, świadectwami szkolnemi i własnorę- 
cznemi próbami pisma; 

2. uzdolnienie fizyczne do pełnienia 
obowiązków takiego sługi świadectwem e. k. 
lekarza rządowego; 

8 nieprzekraczalny wiek do lat 40 
metryką urodzenia; 

4. zachowanie się pod względem mo- 
ralnym i politycznym świadectwem moralno- 
ści, wystawionem przez właściwą władzę, 
jeżeli nie pozostaje w służbie publicznej ; 

5 dotychczasowe zatrudnienie świade- 
etwami. 

Podania zaopatrzone w powyższe do- 
kumenta należy wnieść w oznaczonym ter- 
minie do c. k. Rady szkolnej krajowej na 
ręce Dyrekcyi ce. k. gimnazyum realnego w 
Łańcucie, a jeżeli ubiegający się pozostaje 
w służbie publicznej, za pośrednictwem swej 
przełożonej władzy. 

W myśl ustawy z dnia 19 kwietnia 
1872 Dz. u. p. Nr. 60 mają przy nadaniu 
tej posady pierwszeństwo wysłużeni e. i k. 
względnie e. k. podoficerowie, posiadający 
wymaganą wyżej kwalifikacyę i zaopatrzeni 
w przepisany certyfikat e. i k. państwowego 
Ministerstwa wojny, względnie e. k. Mini- 
s erstwa obrony krajowej, który uprawnia 
do ubiegania się o posadę w służbie pań- 
stwowej cywilnej. 

Dopiero w braku takich kandydatów 
mogliby być uwzględnieni inni kandydaci, 
posiadający wymaganą kwalifikacyę. 

Z e. k. Rady szkolnej krajowej. 

Lwów, dnia 27 września 1910. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. Prez. 3691 (15) P./10 (11123 3—3) 
Obwieszczenie. 

Pan Prezydent e. k. wyższego Sądu 
krajowego we Lwowie zamianował na mocy 
$ 801 p. k. dla ezwartej kadencyi posiedzeń 
Sądów przysięgłych w roku 1910 przy e. k. 
sądzie obwodowym w Tarnopolu nadradców 
Ignacego Nowaka, Jana Qybyka, Izydora My- 
dłowskiego, Konstantego Mironowicza i rad- 
ców Emiliana Kobrzyńskiego, dr. Maurycego 
Morgenrotha i Stanisława Gałeckiego zastęp- 
cami przewodniczącego sądów przysięgłych. 

Posiedzenia tej kadencyi rozpoczną się 
dnia 15 listopada 1910 o godzinie 8 rano. 

Prezydyum e. k. Sądu obwodowego. 

Tarnopol, dnia 30 września 1910. 


L. 905 (11184 2—8) 
Ogłoszenie. 

Dr. Tadeusz Kazimizrz 2 im. Miksie- 
wiez wpisany został na listę adwokatów z 
siedzibą w Sądowej Wiszni. 

Z Wydziału Izby adwokatów. 

Przemyśl, dnia 80 września 1910. 


L. Prez. 2347 (18) P./10 (11057 3—3) 
bwieszczenie. 

Jego Ekscelencya prezydent wyższego 
sądu krajowego we Lwowie zamianował dla 
czwartej zwyczajnej kadencyi posiedzeń są- 
dów przysięgłych na rok 1910 przy c.k. są- 
dzie obwodowym w Złoczowie dnia 14 listo- 
pada 1910 o godzinie 9 rano się rozpoczy- 
nającej przewodniczącym sądów przysięgłych 
c. k. radcę Dworu i prezydenta sądu obwo- 
dowego dr. Eugeniusza Zygmunta Źwisło- 
ekiego, a zastępcami przewodniczącego c. k. 
wiceprezydenta sądu obwodowego Jana Zdża- 
ry Zdżarskiego, radcę sądu krajowego wyż- 
szego Atanazego Skobielskiego, tudzież rad- 
ców sądu krajowego Michała Bałtarowicza, 
Juliana Garlickiego, dr. Zygmunta Myśkowa, 
Kazimierza Watraszyńskiego, Tadeusza Dya- 
kowskiego i dr. Józefa Łaszkiewicza. 

Prezydyum c. k. Sądu obwodowego. 

Złoczów, dnia 27 września 1910. 


(11155 2—3) 
Ogłoszenie. 

Dnia 24 września wpisano na listę 
adwokatów : dr. Józefa Manna z siedzibą w 
Tyśmienicy, dr. Eliasza Herscha Reisera 
z siedzibą w Wojniłowie i dr. Markusa Ge- 
daliego Zaloscera z siedzibą w Chodorowie. 

Adwokat dr. Michał Sochocki zamierza 
przesiedlić się z Brodów do Turki nad 
Stryjem. 

Adwokat dr. Wilhelm Holzer we Lwo- 
wie zmarł dnia 9 września 1910. 

Z Wydziału Izby Adwokatów. 

Lwów, dnia 20 września 1910. 


L. Prez. 4085 18/10 (11263 2—3) 

Jego Exeelencya Pan Ptezydent Wyz- 
szego Sądu krajowego we Lwowie zamiano- 
wał na mocy $ 801 proe. karn. dla czwartej 
z dniem 14 listopada 1910 o godzinie 9 rano 
się rozpoczynającej zwyczajnej kadencyi po- 
siedzeń Sądów przysięgłych na rok 1910 w 
tutejszym c. k. Sądzie obwodowym przewo- 
dniezącym sądów przysięgłych Radcę Dworu 
i Prezydenta Sądu obwodowego Artura Auli- 
cha, a zastępcami przewodniczącego Wice- 
prezydenta Sądu obwodowego dr. Bohdana 
Kryniekiego, radców wyższego Sądu krajo- 
wego Spirydyona Aleksiewieza, Teofila Gie- 
litowieza, Swiatosława Szankowskiego i Józefa 
Horitzę, tudzież radców sądu krajowego Fry- 
deryka Bertoniego, Jana Sehneidra, Jana 
Vincenza, dr. Józefa Hanczakowskiego i Kle- 
mensa Kulczyckiego. 

Prezydyum c. k. Sądu obwodowego. 
Stanisławów, dnia 28 września 1910. 


L. cz. ©. 199/10 A (11243 2—3) 

Przeciw Janowi Fabinowi, którego miej- 
sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do c. k sądu powiatowego w Zatorze przez 
dr. Wielgusa pozew o 250 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono ter- 
min do ustnej rozprawy na dzień 18 paź- 
dziernika 1910 o godz. 8:30 rano w tut. 53- 
dzie w biurze Nr. 4. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się pana Jana Mędrysę w Spytkowi- 
cach, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IT. 

Zator, dnia 1 października 1910. 


L. Prez. 34 (20/10) 
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Eag (11300 1—3) 
Obwieszezenie. 

Przy odbytem dnia 1 października 1910 
24 losowaniu 4°% w srebrze oprocentowa- 
nych pożyczek prioritetowych pierwszej wę- 
giersko-galieyjskiej kolei żelaznej z 5 wrze- 
śnia 1857 zostały wyciągnięte: 

Nr. 56.001 do włącznie 56.116 

Nr. 65.244 do włącznie 65.500 
t. j. 878 sztuk obligacyj w ogólnej kwocie 
74.600 złr. w. a. w srebrze = 149.200 kor. 

Wartość nominalna tych wylosowanych 
obligacyj prioritetowych będzie wypłacaną 
od 1 stycznia 1911 w e. k. Kasie długu 
państwa w Wiedniu. 

Z poprzednich losowań zalegają jeszcze 
jako niepodniesione: zapisy długu pojedyn- 
czych seryj 

Nr. 12.501 do włącznie 12.819 wycią- 
gnięte w 20 losowaniu, 

Nr. 20.501 do włącznie 20.807 wycią- 
gnięte w 19 losowaniu, - 

Nr- 26.501 do włącznie 26.846 wycią- 
gnięte w 22 losowaniu, 

Nr. 27.501 do włącznie 27.832 wycią- 
gnięte w 21 losowaniu, 

Nr. 30.001 do włącznie 30.859 wy- 
ciągnięte w 23 losowaniu 

płatne w e. k. Kasie długu państwa 
w Wiedniu. | 

Z e. k. Dyrekcyi długu państwa. 


Wiedeń, dnia 1 października 1910. 


L. cz. ©. XXVI. 706/10 (1) (11247) 
Edykt. 

`- Przeciw Seligowi Förster, którego miej- 
sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do'e. k. sądu powiatowego S. I. we Lwowie 
przez Chaima Izraela Laufera i Chany Lei 
Laufer właścicieli realności we Lwowie za- 
stąpionych przez adw. dr. K. Weissa we 
Lwowie pozew o wykreślenie prawa za- 
stawu. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 9 listopada 1910 o go- 
dzinie 10 rano, sala Nr. 9. 

Celem strzeżenia praw Seliga Fórstera 
ustanawia się pana dr. Steinbergera adw. 
we Lwowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on sądzie się nie 
zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, S. I., Oddział XXVI. 


Lwów, dnia 16 września 1910. 


L. cz. Dz. hip. 217/10 (10480) 
Edykt. 

W sprawie tabularnej Zofii Nowosiele- 
ckiej w Sanoku, toczącej się przed e. k. są- 
dem obwodowym w Sanoku ma być dorę- 
czoną uchwała z dnia 11 marca 1909 Dz. 
hip. 408/9 Maryi Danhoffer, tusąd. uchwały 
z 28 maja 1909 Dz. h. 888,9 i 7 marca 
1910 Dz. h. 397/10 Romanowi Krokowskie- 
mu i uchwała z dnia 23 sierpnia 1909 Dz. 
hip. 1288/9 Józefowi i Józefie Danhoffefom. 

Ponieważ niewiadomo, gdzie wyż wy- 
mienieni przebywają, ustanawia się w celu 
strzeżenia ich praw kuratora w osobie pana 
A. L. Bośniackiego adw. w Sanoku. 

„Tenże kurator zastępywać będzie powyż 
wymienionych w rzeczonej sprawie na ich 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni w są- 
dzie się nie zgłoszą, lub pełnomoenika nie 
zamianują. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 1 września 1910. 


(11266 1—3) 


W depozycie tutejszego Sądu znajdują się następujące kwoty złożone poprzednio do 
5. 


depozytu skarbowego w latach 1874 i 187 


Gdy do tego czasu nikt z prawami do tyeh depozytów się nie zgłosił wzywa się 
niewiadomych właścicieli lub ich prawonabywców, aby w przeciągu jednego roku 6 ty- 
godni i 3 dni zgłosili się z swymi prawami i te wykazali, gdyż inaczej depozyty te zo- 
staną oznaczone jako przepadłe na rzecz Skarbu Państwa i temuż wydane będą: 


Nazwa masy 


Wolf Engelberg i Aron Tepich 


E cza 


15 kor. 38 hal. 


Ryfka Felsenfeld 


Hirschfeld Mendel 


Chaskel Rotman 


3 kor. 


= A „A 


6 kor. 


„40 kor. 


Bieniecki Ludwik 


ZRZż => 002 RQ 


150 kor. 42 hal. 


Białek Stanisław 


2 kor. 56 hal. 


Dawid Mohr, Rafael Mohr, Mojżesz Engelberg 


Józef Czajkowski 


CE A OE 


18 kor. 


35 hal. 


Izrael Siegel, Cbaskel Rottiner, Weder, Siekierski 


2. kor. 10 hal. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 


Rzeszów, dnia 27 lutego 1910. 


L. cz. Og. I. 240/10 (1) (10514) 
Edykt. 

Przeciw p. Jackowi Baran i Wasylowi 
Baran z Turzańska, których miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony został do e. k. są- 
du obwodowego w Sanoku przez Piotra Ba- 
rana rolnika w Turzańsku pozew o zapłatę 
4700 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy procesowej na 
dzień 16 września 1910 o godzinie 11 rano, 
biuro Nr. 2. 

Celem strzeżenia praw Jacka Barana i 
Wasyła Barana ustanawia się pana dr. Lan- 
daua adw. w Sanoku, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
wyższych w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgłoszą, lub pełnomocnika nie zamianują. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I. 

Sanok, dnia 27 sierpnia 1910. 


L. cz. ©. IV. 635/10 (2) (11269) 
Edykt. 

Przeciw niewiadomemu z miejsca po- 
bytu Wojeiechowi Koziołowi wniósł Józef 
Starostka z Rzędzina pozew o zapłacenie su- 
my 600 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 22 paź- 
dziernika 1910 o godzinie 9 rano w podpi- 
sanym sądzie, biuro Nr. 14. 

(elem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się kuratorem pana adw. dr. M. Ga. 
łeckiego z Tarnowa. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego na jego koszt i niebezpieczeństwo, 
dopóki on w sądzie się nie zgłosi, lub peł- 
nomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Tarnów, dnia 3 października 1910. 


L. ez. O. II. 458/10 (1) (11279) 
Edykt. 

Przeciw niewiadomemu z miejsca po- 
bytu Wojciechowi Gazda wniósł Tomasz Bie- 
nia z Czarnorzek skargę do tutejszego sądu 
o zapłatę kwoty 600 kor. 

Ustna rozprawa wyznaczona na dzień 
R psździernika 1910 o godzinie 9 rano, b. 

r. 4 


Kuratorem dla pozwanego ustanawia 
się pana dr. Roberta Pawłowskiego adw. w 
Krośnie na czas jego nieobecności. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Krosno, dnia 4 października 1910. 


L. cz. ©. I. 239/10 (1) (11278) 

Przeciw Markusowi Becherowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony Z0- 
stał do e. k. sądu powiatowego w Kozowej 
przez Leibę Goldfarba kupca w Kozowej, 
pozew o 660 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczoną Z0- 
stała audyencya do ustnej rozprawy na dzień 
14 listopada 1910 o godzinie 9 rano w tym 
sądzie, biuro Nr. 1. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się pana Juliusza Giżowskiego adw. 
w Kozowej, kuratorem. 

Tenże zastępywać będzie pozwanego w 
rzeczonej sprawie na jego koszt i niebezpie- 
czeństwo, dopóki on w sądzie się nie zgłosi, 
lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Kozowa, dnia 28 września 1910. 


L. cz. ©. I. 475/10 (1) (11273) 
Edykt. 

Przeciw Iwanowi Kluczka, którego miej- 
see pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do e.k. sądu powiatowego w Bukowsku przez 
Ołeksę Dorosza rolnika z Płonnej, pozew o 
400 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 18 
października 1910 o godzinie 9 rano, sała 
rozpraw Nr. 9. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się pana dr. Herbsta adw. kraj. w 
Bukowsku, kuratorem. > 

Tenże kurator zastępywać będzie po 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 
się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie za- 
mianuje. 

C. k. Sąd powiatowy Oddział I. 

Bukowsko, dnia 5 września 1910. 


L. ez. ©. I. 495/10 (1) 
Edykt. 

Przeciw niewiadomemu z miejsca po- 
bytu Feckowi Homyrda po Dańku rolnikowi 
z Przybyszowa, którego miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony ostał do c. k. sądu 
powiatowego w Bukowsku przez Petra Ba- 
biaka gospodarza w Rzepedzi, pozew o za- 
płacenie kwoty 332 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznacza się ter- 
min do rozprawy na dzień 17 października 
1910 o godz. 10 rano. 

(elem strzeżenia praw pozwanego usta- 


(11272) 


nawia się pana adw. dr. Herbsta w Bukow- 
sku, kuratorem. 
Tenże kurator zastępywać będzie pozwa- 
nego w rzeczonej sprawie na jege koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Bukowsko, dnia 16 września 1910. 


L. Prez. 2993 18/10 (2) 
Obwieszczenie. 

JE. Prezydent Sądu krajowego wyższe- 
go w Krakowie zamianował na czwartą zwy- 
czajną kadeneyę sądu przysięgłych w sądzie 
obwodowym w Wadowicach, która rozpocznie 
się dnia 21 listopada 1910, przewodniczącym 
Trybunału sądu przysięgłych radcę Dworu i 
prezydenta sądu obwodowego dr. Antoniego 
Stawarskiego, a zastępcami radców sądu kra- 
jowego Tadeusza QCukrowicza, Władysława 
Majewskiego, Gustawa Griinera, Jana Lei- 
chamscheidera, Wincentego Księzkiego, dr. 
Franciszka Solaka, dr. Feliksa Rosnera i 
Aleksandra Zsjąca. 

Prezydyum Sądu obwodowego. 
Wadowice, dnia 1 października 1910. 


(11265) 


L. cz. ©. XXVI. 707/10 (D) (11246) 
Edykt. 

Przeciw Józefowi Seligowi Förster, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
siony został do c. k. sądu powiatowego S. I. 
we Lwowie przez Chaima Izraela Laufera i 
Chany Lei Laufer właścieioli realności we 
Lwowie, zastąpionych przez adw. dr. K. 
Weissa we Lwowie, pozew o wykreślenie 
prawa zastawu. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyeneyę na dzień 9 listopada 1910 o go- 
dzinie 10 rano, sala Nr. 9. 

Celem strzeżenia praw Józefa Seliga 
Fórstera ustanawia się pana dr. Steinberge- 
ra adw. we Lwowie. kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać, będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 
C. k. Sąd powiatowy S. I., Oddział XXVI. 

Lwów, dnia 16 września 1910. 


L. cz. Cw. 1159/10 (1) (10428) 
Edykt. 

Przeciw Kornelowi Kruszelnickiemu i 
Marysnowi Jaruszewskiemu. których miej- 
see pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do c. k. sądu obwodowego w Brzeżanach 
przez Towarzystwo kredytowe w Bursztynie 
pozew o zapłatę sumy 325 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wydano wekslowy 
nakaz zapłaty. i 

Celem strzeżenia praw Kornela Kru- 
szelniekiego i Maryana Jaruszewskiego usta- 
nawia się pana dr. ©. Reicha adw. w Brze- 
żanach, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randów w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie 
się nie zgłoszą, lub pełnomocnika nie 
zamianują. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Brzeżany, dnia 22 sierpnia 1910. 


L. cz. O. I. 218/10 (3) (11233) 
Edykt. 

Przeciw Janowi Gerula po Michale 
z Laskówki, którego miejsce pobytu jest nie- 
znane, wniesiony został do c. k. sądu po- 
wiatowego w Dynowie przez Agnieszkę Ko- 
eaj z Kosztowej pozew o zapłatę kwoty 600 
koron, 

Na podstawie pozwu wyznaczono roz- 
prawę na dzień 7 listopada 1910 o godz. 
9 rano w biurze Nr. 5. 

Celem strzeżenia praw Jana  Geruli 
ustanawia się pana dr. Stanisława Sosnow- 
skiego adw. w Dynowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Jana 
Gerulę w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Dynów, dnia 1 pażdziernika 1910. 


Firmy. 


L. cz. Firm. 1192/10 B. XIII. 14/95 (11089) 
Wykreślenie firmy. 

Z rejestru firm pejedynczych wykre- 
ślono : 

Siedziba firmy: Terpiłówka. 

Brzmienie firmy : Samson Speiser, dzier- 
żawa browaru w Terpiłówce, 

Przedmiot przedsiębiorstwa : dzierżawa 
browaru w Terp'łówee. 

Skutkiem zwinięcia przemysłu. 

Dzień wpisu: 21 sierpnia 1910. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II. 
Tarnopol, dnia 20 sierpnia 1910. 
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L. cz. Firm. 1341/10 Stow. II. 54 (10909) j; memm 


Ogłoszenie. 

Ogłasza się że w miejsce Mykity Kie- 
czury i Szczepana Dawyskiby wybrani zestali 
członkami zarządu „Spółki oszczędności i po- 
życzek w Młyniskach* na walnem zgroma 
dzeniu dnia 16 maja 1910 Michsł  Orkusz, 
kierownik szkoły i Stanisław Dutka, rolnik 
z Młynisk. 

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy 
Oddział II. 
Tarnopol, dnia 7 września 1910. 


L. cz. Firm. 438,10 (10348) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
w Rzeszowie zarządza na dniu dzisiejszym 
wpisanie do rejestru dla stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych przy firmie: 
Spółka oszczędności i pożyczek w Nisku, sto- 
warzyszenie zarejestrowane z nieograniczoną 
poręką, że wskutek wyłosowania członków 
zarządu Jana Bisa i Piotra Miazgi, tudzież 
wskutek przesiedlenia się poza okręg spółki 
zastępcy przełożonego Władysława Czajki na 
odbytem w dniu 29 maja 1910 nadzwyczaj- 
nem Walnem zebraniu członków spółki wy- 
brano członkami zarządu: Wojciecha Mazia- 
rza z Niska i Józefa Bisa, rolnika z Mo- 
skali ad Nisko a zastępcą przełożondgo za- 
rządu Franciszka Pociaska, rolnika z War- 
chołów ad Nisko. 

Rzeszów, dnia 18 sierpnia 1910. 


L. ez. Firm. 388/10 Stow. I. 705 (10911) 
Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego. 

Wpisano do rejestru stowarzyszeń zarob- 
kowych i gospodarczych: 

Siedziba stowarzyszenia: Jezierna. 

Brzmienie firmy: Kasa zaliczkowa w Je- 
ziernie, stowarzyszenie zarejestrowane z 0- 
graniczoną poręką, — Vorschusskasse in Je- 
zierna, registrierte Genossenschaft mit be- 
schränkter Haftung. 

Data statutu: Złoczów, 28 lipca 1910. 

Przedmiot przedsiębiorstwa : podniesie- 
nie zarobku i gospodarstwa swoich członków 
przez dostarczanie tymże na możliwie umiar- 
kowany procent gotowych pieniędzy potrze- 
bnych im do obrotu w gospodarstwie, rze- 
miośle, przemyśle i handlu za pomocą wsțól- 
nego kredytu wszystkicb. członków. 

Dyrekcya: 1. Kisig Klein, właściciel 
dóbr w Mikulińcach, 2. Józef Byk, właści- 
ciel realności w Jeziernie i 3. Abraham Byk, 
kupiec w Jeziernie. 

Podpis firmy: Firmę stowarzyszenia 
podpisują ważnie dwóch członków dyrekcji. 

Ogłoszenia pochodzące od stowarzysze- 
nia będą umieszczane w czasopiśmie lwow- 
skiem „Samopomoc“ i za pomocą publiczne- 
go przybicia. 

Udziały członków: Jeden udział człon- 
ka wynosi 100 kor. 

Odpowiedzialność : do dwukrotnej wy- 
sokości subskrybowanego udziału. 

Data wpisu: 6 września 1910. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział 1I. 
Złoczów, dnia 6 września 1910. 


L. cz. Firm. 1343/10 Stow. III. 50 (11091) 
Protokołowanie firmy. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Tarnopolu ogłasza, że do rejestru dla sto- 
warzyszeń zarobkowych i gospodarezych wpi- 
sano firmę: „Kasa zaliczkowa* w Struso- 
wie, stowarzyszenie zarejestrowane z ograni- 
czoną poręką, z tem, że stowarzyszenie to za- 
wiązało się na podstawie statutów z daty 
Tarnopol 16 sierpnia 1910. 

Przedmiotem przedsiębiorstwa jest do- 
starczania członkom swoim na umiarkowany 
procent gotowych pieniędzy potrzebnych im 
do obrotu w gospodarstwie, rzemiośle, prze- 
myśle i handlu za pomocą wspólnego kredytu 
wszystkich członków. 

Dyrekcyę składają ezłonkowie: 

1. Dawid Winkler, agent Towarzystwa 
krakowskiego ubezpieczeń, 

2. Dawid Peczenik, kupiee i 

8. Emil Gottwald, pełnomocnik dóbr, 

tudzież zastępcy tychże : 

4. Majer Berisch Zimmet, dzierżawca 
dóbr i 

5. Ozyasz Kozower, kupiec, wszyscy z 
Strusowa. 

Do ważności zobowiązania stowarzysze- 
nia wobec osób trzecich potrzeba podpisu 
dwóch członków dyrekcji, tak samo do wa- 
żnego kreślenia firmy stowarzyszenia, która 
w ten sposób podpisuje, iż do firmy stowa- 
rzyszenia wypisanej lub stampilią wyciśnię- 
tej dołączają swe podpisy obaj dyreztorowie. 

Za zobowiązania stowarzyszenia odpo- 
wiadają wszyscy członkowie aż do trzech- 
krotnej wysokości deklarowanego udziału. 

Ogłoszenia stowarzyszenia uskutecznia- 
ne będą w jednym z dzienników lwowskich 
polskich. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II. 


Tarnopol, dnia 7 września 1910. 
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Na dworzec główny : 


z ckan (Jass, Bukaresztu, Konstantynopola), Podwysokiego, 
Kórósmezó, Kałusza, Zaleszezyk, Nowosielicy, Berhomethu, 
Gzudina, Serethu i Suczawy. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karlsbadu, 
Pragi, Opawy, Szczucina, Orłowa, Zakopanego, N. Sącza 
(p. Taruów), Mielca, Jasła, Chabówki, Zakopanego (p. Rza- 
szów), Rozwadowa. 

z Stanisławowa, Kałusza, Hvsiatyna. 

z Krakowa (Berlina, Wroclawia, Warszawy, Wiednia, Karisbadu, 
Pragi Opawy), EM, Wieliczki, Orłowa, N. Baeza (p. 
Tarnów), Mielca, Zakopanego, Jasła, Krosna, Iwonisza, Ry- 
mainowa, Sanoka, Chyrowa (p. Przemyśl). 


z Rawy ruskiej, Sokala. 

z Podwołoczysk (Odessy i Kijowa), Brodów. 

z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karls- 
badn, Pragi, Opawy, Wieliczki, Orłowa, N. Sącza (p. Tarnów). 

z Ławocznego (Pesztu), Drohobycza, Borysławia, Kałusza. 

z Sambora, Ubyrowa, Sanoka. : 

z lekan, Doray Watry, Brodiny, kadowiee, dydaczowa. 

z Jaworowa. 

z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Kartsbadu, Pragi 
Opawy), Lucaczowa, Sanoka, Chyrowu. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karlsbadu, 
Pragi, Opawy), Zakopanego (p. Podgórze Płaszów), Sano- 
ka, Chyrowa (p. Przemyśl). 

z Kołomyi, Żydaczowa, Potuter, Kórósmezó. 

z Bianek, Sambora. 


z Podhajec. 

z Ławocznego, Kałusza, Stryja, Drohobycza, Borysławia, Kocha- 
winy. 

x Podwołoczysk, Kopyczyniec, Ozortkowa, Hnusiatyna, Potutor, 
Zbaraża. 


z Sokala, Rawy ruskiej, Lubaczowa. 

2 farnowa, N. Sącza, Zakopanego, Chabówki (p. Jasło), Dynowa. 

z Krakowa (od 15 ezerwea do 30 września eodziennie). 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), 
Chyrowa, kopano, N. Sącza, Tarnobrzegu, Rymanowa, 
Iwonisza, Sanoka, Chyrowa, (p. Przemyśl). 

u Sambora, Sianek, Zakopanego, N. Sącza, Jasła, Kroana, Iwo- 
nieca, Rymanowa, Sanoka, Chyrowż. 

ż lekau, Czortkowa, Kałusza, Zaleszczyk, Wyżnicy, Koemaula, 
Nowosiólicy kareihu, Radowiec, Berhomathu, Śuezzwy. 

z Podwożoczysk (Qdassy, Kijowa), Bradów, Grzymałowa, Potu- 
tor, Husiatyma, Czortkowa. 

z Techli, SEolego. Drokhokycza Borysławia. 

z Bałzca, Sokala, Luhaczowa, Rawy ruskiej. 

z Jaworowa. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Kartsbadu, Pragi, 
Orawy), Oświęcimia, Suchy, Kocmyrzowa, Wieliczki, Szezu- 
gina, Orłowa (p. Tarnów), Mielea (p. Dębicę), Chyrowa (p. 
Przemyśl. 

z Podwołuczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Zbaraża, Potutor, 
Zaleszezyk, Husiażyna, iwania pustego, Skały, Kopyczyniae, 
Grzymażowa. 

z lekam, Żydaczowa, Kałusya, Zalozzczyk, Nowosialicy, Bsrethu, 
Berhomeihu, Czudina, Badowiec, Brodiny, Putny. 


z Czerniowiec, lekam, Suczawy, Dorna Watry, Radowiec, Nowo- 
sielicy. 

ze Stryja. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi, 
Opawy), Kocmyrzowa, N. Sącza (p. Tarnów), Szezucina, Ja- 
ała, Dynowa. Luhaczowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, Ohy- 
zowa (p. Przemyśl. 

z Sokala. 

z Sambora, Orłowa, N. Sącza, Jasta, Krosna, Iwonicza, Ryma- 
nowa, Sanoka, Chyrewa, Sianek, Osap. 

z Iekan (Bukaresztu, Jass, Botuszan, Chlaon), Potutor, Żyda- 
Gzowa, Czortkowa, Körörmösä, Newosielicy, Radowiec, Dorny 
Watry, Snczawy. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Warszawy), Oświę- 
cima, Wieliczki, Tarnobrzegu, Dynowa, Lubaczcwa, Jasła, 
Iwonieza, Rymaccwa, Sanoka, Ohyrowa (p. Przemyśl). 

z Podhajec. 

ze Stryja (od 19 czerwca do włącznie 11 września tylko w nie- 
dziele i rz. kat. święta). 

z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniec, Zale- 


szczyk, Skały, Iwania pustego, Husiatyna, Zbaraża, Grzy- 
Mmał0Wź. 

z ławocznego (Pesztu), Kaizaza, Berysżawia, Dzekobycza, Ko- 
skawinę. 


Na Gworuse „Lwów-Podzamczeć: 


Podwułoczysk, (Odezey, Kijowz), Brodów. 

Podwołaszysk, Espzezsyniac. Hnsistyna, Qzortkowa, Potutor, Aba- 
raka. 

Podhziec. 

PTodważoGzy 


mi, Brodów, Kopyczyniee, Czari- 
y, imania pustego, Huglutysa, Srey- 


oniesienia 


Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 1 maja 1910 r. według czasu Średnio-europejskiego. 


TR” RAR ATI: 


watne. 


Pociąg 
posp. | osch me LWOWA 
odch o» g Z dworca głównego: 


do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy, Pragi, 
Karlsbadu), Koemyrzowa, Rozwadowa, Dynowa, Jasła, Cha 
bówki, Zakopanego, Orłowa, N. Sącza (p. Tarnów), Szezu 
cina. 


do Iekan (Jass, Bukaresztu, Konstantynopola), Körösmezö, Ka. 
tusza, Zaleszczyk, Sereihu, Berhomethu, Czudina, Nowosir- 
liey, Brodiny, Putny, Suczawy, Dorny Watry. 

do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu 
Opawy), Chyrowa, Sanoka, Mezelaboreza, Pesztu, Rymano 
wa, Iwonieza, Chabówki, Jasła, Mielca (p. Dębieę), Orłowa 
Wieliezki, Oświęcima, Koemyrzowa j 

do Podhajee. 

0 | do Sambora, Sianek, Csap. 

se 8:04 f do Krakowa. 

= 6106 | do Ickan, (Jass, Bukaresztu, Botuszan), Żydaczowa, Potutor, 
Kałusza, Kirósmezó, Czortkowa, Brodiny, Putny, Suczawy. 
Dorna Watry. ' ý 

= 629 | do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec, Hr- 

| giatyna, Czortkowa, Grzymałowa. f í 

- 7-30 | do Ławocznego, (Pesztu), Kałusza, Drohobycza, Borysławia. 

Z 7:34 | do Rawy ruskiej, Sokala, Lubaczowa. 

826 | — | do Krakowa (Wiednia, Wroeławia, Berlina, Pragi, Karlsbada j, 
Ohyrowa, Jasła (p. Przemyśl), Rozwadowa, Nadbrzezia, Dy- 
nowa, Orłowa (p. Tarnów), Zakopanego. j 

= 8:20 | do Jaworowa. 

z= 8:40 | do Krakowa (Wiednia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu), Sanoka, 
Rymanowa, Iwonicza, (p. Przemyśl), Tarnobrzegu, N. Sącza, 
Orłowa Szezucina, Wieliczki, Oświęcimia. 4 

= 9:05 | do Sambora, Sianek, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, 
Jasła, N. Sącza. 

910 | — |do Czerniowiec, Kałusza, Iekan, Brodiny, Putny, Suczawy. 

A 9-35 | do Iekan, Delatyna (p. Kołomyję), Serethu, Berhomethu, Ozudina, 
Radowiec, Suczawy. 

— |10:15|] do Stryja. 

— |1040 | do aw z Brodów, Kopyczyniee, Potutor, Grzymałowa, 

araża. 

216 | — | do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Erodów, Kopyczyniec, Czorte 
kowa, Zaleszczyk, Hasiatyna, Skały, Iwania puatego, Grzy- 
małowa. 

3:23 | — | do Czorniowiec, Żydaczowa, Podwysokiego, Kórósmezó, Kałusza 
Qzortkowa, Zaleszezyk, Wyżnicy, Kocmania. f 

Š 1:45 | do Lawocznego, Drohobycza, Borysławia, Kałusza. 

s 230 | do Sokala. 

z 252 | do Stanisławowa, Potutor, Żydaczowa. 

3:45 | — | do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Warszawy, Berlina, Pragi, 


Karlshadu) Chyrowa, Sanoka (p. Przemyśl), Lubaczowa, Ro- 
zwadown, Dynowa, Jasła, Chabówki, Zakopanego (p. Rze 
szów), N, Sącza, Chabówki, Zaropanego (p. Podgórze PŁ), 


Oświęcimia, j 
| 315 | — | do Krakowa (od 15 czerwca do włącznie 30 września włącznie). 
= | 3:55 | do Rzeszowa, Chyrowa. Sanoxa (p. Przemyś!), 
| — 3:40 | do Sambora, Sianek, Chyrowa, Sanoka. , 
— 541 do Mszany. 
= | 5:59] do Kołomyi, Żydaczowa, Kałuszs. 
— 616 ğ do Podhajec. 
— | 830 # do Jaworowa. 
— 6:50] do Lawocxnego, (Pesziu), Drohobycza, Rorysławia, Kałusza. 
6:55] — do Krakowa, (Wiednia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu, Berlina), 
Orłowa, Koszyc (p. Tarnów). 
— T10 $ do Rawy ruskiej, Sokala. 
-= T45 do Krakowa, (Wiednia, Warszawy, Pragi, Karisbadu), Chyrowa 
p. Przemyśl). 
— 810$ do Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów. 
— |10'36] do Iekan, Czortrowa, Kórówmazó, Kałusza, Zaleszczyk, Wyżni- 


Gy, Nowosielicy, Berhomethu, Czadyna, Serethu, Brodimy, 

Putny, Dorn atry, Suczawy. 

Sambora, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonieza, Jasła, 

Nowego Sącza, Orłowa, Zakopanego. 

Podwołoczysk, Potutor, Kopyczyniae, Skały, Iwania pustego, 

Husiatyna, Zaleszczyk, Grzymałowa. 

do Podwołoczysk. 

do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Warszawy), Dynowa, Tarno- 
brzegu, Szezucina, Orłowa, Wieliczki, Chabówk, Zakopane ze 

do Stryja, Drohobycza Borysławia, Kochawiny. 

|do Bawy ruskiej (tylko w niedziele). 


do 
do 


Z dworca „Lwów-Podzamcze ; 


— 635 | Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec. Husia 
tyna, Czortkowa, Grzymałowa. 

—- 6:12 į Podhajec. 

— |1100 | Podwołoczysk, Brodów. Potutor, Grzymałowa, Zbaraża. 

— 130 | Wirnik. 


suodwożwczysk, (Kijowa, Qdesugi, Rrodów, Potutar, Eonyony- | 
zies, Falegzezyk, fiuziatyna, Skaly, wania puwtago Ursy- 
MATOTO Utworikcwa, Í 

Podhajec. 

Podmaścezysk (Odessy, Kijowa), Brodaw 


Winnik, tylko w środę i sobotę. 


Podwołoczysk, Eepyuaynies, Shaiy. wania pestego, Poteter 
(Odessy. Kijowa), Brodów, Kopyezyniesc, Gzort- Husiatyna, Zaleazosyh, Grzymstowi Złaraie. 
saełyk, iwsiia pastego, Skały, Hanistyns, Zraraża, 
EFA. 
a "DE o w środę i sobotę. 
Na dworze „Ewów-Gyczaków: Z dworca „Lwów-Łyczsków *: 
= 7-08 | z Winnik. — 631 | do Podhajec. 
— |10:36 | z Podhajee. — 3:49 | do Winnik. 
— eTEN z Winvik. in | do Podhajec. 
— | 9875 z Podhajee. — |1054] do Winnik, tylko w Środę i sobotę. 
& 11.388 z Winnik, tylko w środę i sobotę. ma ra 
ESAS 
Wociągsi lokalna. 
Ń» dworzec główny: Z ćwotca głównego: 
Z Erzuchowie codziennie: od 1 maja do 30 września 7'49 rano, od 1 czerw- Do Brznekowie eodziennie: cd 1 maja do 30 września 613 rano, 1 od ezetw- 


ca do 30 września 416 po południu, 8:23 i 9:85 wieczór, od 1 lipca do 
31 sierpnia 11:05 rano; w niedzieie i święta rzymsko-katolickie: od 


1 


maja 


g „eśnia 1- 
4 dapowa codzien 


do 31 meja 410 po południu, %35 wieczór, od 1 ezerwea do 


ca do 30 września 2:55 i 424 po południu, 8'38 wieczór, od 1 lipca 
do 3L sierpnia 10:05 rano; w niedziela i święta rzymsko-katolickie: od 
i maja do 31 maja 2:55 po południu, 838 wieczór, od 1 czerwca do 
31 września 12:25 po pośudniu. 

Do Janowa codziennie: od 1 maja do 30 września 10:20 przed połudmiam, 
3:25 po południu; w ziedzisłe i Gwięta rzymsko-katolickie: od 1 maja 
do 1l września 1-25 po południu. 

Do Lubienia w niedziele i żwięta rzymsko-katoliekie: od 15 waja do 11 wrze- 
nja 215 pe poładziu. 


UWAGA: Pora nocna oznaczona jest ramkami. — Wszelkiego rodzaju bilety, taryfy, ilustrowane przewodniki, rozkłady jazdy it. p. nabywać można 
w biurze miastowem e. k. kolei państwowych w pasażu Hansmana l. 9. Informacye zaś w sprawach przewozu towarów i taryfowych udziela biuro informa- 
cyjne e. k. kolei państwowych, ul. Krasiekich l. 5, drzwi nr. 67 w dnie powszednie od godziny 8 rano do 3 po południu, w niedziele i Święta zaś od 
godziny 8 ramo do 12 w południe. 


15 | 
Damska fryzygrka Zarząd fundacyi im. Marka Bernsteina we Lwowie. 


(katoliczka) poleca się Paniom, Ulica ZONK URS 


Łyczakowska |. 15. na pięć stypendyów każde po 200 koron dla uczniów 
Helena Lech. c. k. państwowej szkoły przemysłowej we Lwowie. 


s Petenci winni przedłożyć swe połania zaopatrzone w 
"R b |świadectwa ubóstwa i w dowód, że są uczniami c. k. pań- 
i5|stwowej szkoły przemysłowej najdalej do 20 października 
Eib. r. na ręce Wielebnego kaznodziei dr. J. Caro we Lwo- 
wie, Sykstuska 10. 

Zarząd fundacyi imienia Marka Bernsteina we Lwowie. 


MMM ua + A © RROCZRIZEOA ZA AEAEE ETDE A 1 DET SEURA UOTE ERAO ZAC I EAZA AA DEDO PAZERA O A O Z ZOO IAAF) DEX rank Doa. UPALE 


TEATR „URANIA“ 
w Filharmonii. 
Sobota 8 i niedziela 9 października 1910 


od 4-tej do 10-tej wieczorem 


E Wspaniały program pierwszorzędnych aktualnych nowości z dobo- 
rową muzyką kapeli koncertowej „TALIA*. 


SROGRAM: 
1. WYRÓB PORCELANY CHIŃSKIEJ. — Przemysł. 
2. KWIECIARKA. — Komedya. 
3. WALKA BYKÓW W CHILI. — Zdjęcie z natury. 
4. DZIENNIK PATHÉ. — Najnowsze zdarzenia z całego Świata. 
5). ZIĘĆ I TEŚCIOWIE. — Humoreska. 
6. ZEMSTA. — Dramat. 
7. MORIC W ROLI ŚWIADKA. — Farsa. 
8 
9 
10 
11 


a. O A 
Do komisowej sprzedaży Diline 2 iutani 


Krupa. Manlicher- Schenauer. Expres Dubelt. Biks- 


Expres. Hamerles 0. L. 16 i masa nA przyborów 
myśliwskich za bezce 


B. JANKOWSKI TUSE 


ul. Czar e z. 


Telefon 452. Telefon 159, 


Biuro miastowe 
c. k. kolei państwowej 
we Lwowie, 
pasaż Hausmana |. 9, 
wydaje 


i zestawialne w jednym kierunku do wszystkich 
miejscowości kapielowyCh. 


. MIŁOSIERNY EGZEKUTOR. — Melodramat. 
. SŁUGA SWEGO SŁUGI. — Sceny komiczne. 
. NIEZDARA. — Humoreska. 

. BAŚŃ KOLOROWANA. 


s | Ceny ma PE SĄ URANIA* w Filharmonii A 1 września. 

ž | Loże kor. 8*—, 460, 7:50 i 9.—. Fotele w lożach kor. 1:50, w parterze kor. 1'— 

na JI. piętrze kor. 1 —, na TI. piętrze 60 hal. Młodzież szkolna i dzieci do lat 10 korzy 
stają ze zniżki tylko w soboty i płacą po 50 halerzy. 

Zastrzega się prawo zmian w programie. -- Za kupione bilety zwraca się pieniądze tylko 
w razie odwołania przedstawienia. Kupione bilety wymienia się na droższe tylko po zwro- 
cie całych biletów (nie rozdartych). 

Masa otwarta w dnie przedstawień od godziny 3 po południu. 
Programy bezpłatnie. 


Ważność biletu dni 45 z dowolnem 
zatrzymaniem się we wszystkich sta- 
cyach. 


Telefon 452, Telefon 452 


9j DERRY aea 1r 


Z okazyi pięćsetletniej rocznicy Bitwy pod Grunwaldem wydało Towarzystwo 
Zachęty Sztuk Pięknych w Królestwie Polskiem wspaniałą reprodukcyę kolorową 
-z pomnikowego dzieła Mistrza Jana Matejki „Bitwa pod Grunwaldem“. == 


Reprodukcya — wielkości 1 metr 6 ctm. na 45 ctm. — wykonana wedle 
oryginału ośmioma kolorami, jest wierną kopią obrazu a ostatnim wyrazem 
barwnej techniki reprodukcyjnej — nie zaś oleodrukiem Z 


mn ECO OKE 


Celem rozpowszechnienia tej wspaniałej wysoce artystycznej a przytem pamiąt- 
kowej reprodukcyi, oznaczył Komitet cenę obrazu niezmiernie niską a mianowicie: 


Za obraz (l metr. 6 ctm, na 45 ctm) Koron 15'—. 
La obraz w bardzo pięknej artystycznej oprawie (ramy, szkło i passepartout) kor. 40'— 


EP JOE DP ZYC IJ SE AE ED OO PRZODEK AEA W DAB I: 


Zamówienia przyjmują: Zastępstwo sprzedaży na Galicyę i Bukowinę 


Biuro dzienników ST. SOKOŁOWSKIEGO, Lwów, pasaż Hausmana Nr. 9. 


nadto wszystkie Księgarnie, magazyny, handle papierów i obrazów. 


ERRESA e ELLET E e 


E — wysyłka zą zaliczką pocztową lub za poprzedniem nadesłaniem należytości. === 


a zy 


UWAGA: Towarzystwo Zachęty Sztuk Pięknych w Królestwie Polskiem jest nie tylko 
właścicielem oryginału obrazu Matejki ale także wyłącznego prawa reprodukcyi. 
Wszelkie więc wydawnictwa jakieby się pojawiły lub pojawią będą sądownie ścigane. 


RETE RZEKĘ DCR Z 


DROBNE OGŁOSZ ENTA 
cd wyrazu petitom 3 hslarze, Uiusiyi 
petitom 4 halerze 


OWY az 


WIERZY NZ KĘ TER 


Przybory kancelaryjne najlepszej jakości 
STANISŁAW ABL 


Lwów, Sykstuska 3. Telefon 824. Ę 


FRANCISZEK NIEWCZYH 
Lwów, Chorążczyzna fa 


Pierwsza kexjows 
fabryka Instrumen- 
tów orklestralnych. 


16 


4 ładne pokoje. przedpokój, kuchnia, elektry- ł 
ka, łazienka, ogródek, 1 piętro, Wyspiańskiego 
2 (obok kościola św. Antoniego, kolonia urzędnicza). i 


mma 


L. 13.819/910. 


> BETAL E 


t 
(11295 1—3) | 
i 


ry bzpital powszeeiny we Lwowie roz- 
pisuje lic łe ofertową na dostawę ziemniaków 
na rok IHTO;TI. 

Dostawa wynosi w porze jesiennej do 15 li-; 
stopada 1010 okolo 60.000 ke, na wiosne do 30: 
kwietnia 1911 46 000 kg. 

Ziemniaki mają "być dostawione do szpitala | 
we workach, suche, zdrowe i wybierane. : 

Oferty ostemplowane znaczkiem na 1 koronę, | 


z potwierdzeniem. że oferent złożył wadyum 5 proeent j 
w kasie szpitalnej. należy wnosić do Dyrekeyi szpi- | 
tala do dnia 18 października 1910. | 


Krajowy szpital powszechny. 
Lwów, 5 ay l” 1910 


BEEE ATAS a iE 1 EPAL PEERED 


iE Nai n 
i 


: ha aianei derne miis TE. i oN AE AARTE AE LT ADOR ISP TLE: 


Poszukuje się kupna 


starych MEBLI mahoniowych 

sie w dobrym stanie. 
Zgłoszenia pod MEBLE“ Biuro ogłoszeń, pasaż 
Hanemaas 9, Lwów. 


Maszyny na raty 


poleca firma: 


J. IWANICRIER 


LĘG: i3 


z 


a e i kamienie. | 


ho) SE Q 5 z WE 
F ku J T ; > KIEGO Cenniki gratis. Hotel George'a, 
| Glesonia załatwiać można paczią i przez kore- 


sjondencyę. 


Filia w Krakowie: Hotel Pollera. 
Galicyjskie Towarzystwo Kredytowe Ziemskie we Lwowie. 


==) 


smyczkswych i Sg 
tych polaca swój je- 
dyny w kraja na 
większą skslę zało- 
Żony fabryczny skład 
instrumentów własnego wyroba. 


GOSPODARSKI REJESTR 


kieszonkowy i 
©) ułożony i zastosowany do potrzeb i rozgałę- ($ 
żę zienia folwarku, uznany przez rolników za $ 

bardzo użyteczną, praktyczną i niezbędną no- $ 
tatkę kieszonkową. 


A OBWIESZCZENIE. 


Na mocy upoważnienia Rady Nadzorczej z dnia 27 września 1910 
100 rozpisuje Dyrekcya galic. Towarzystwa kredytowego ziem- 
| skiego uzupełniejące wybory delegatów i zastępeów delegatów na 


*szólme Zgromadzenie 


h | a mianowicie: 


lusir. cens i Tra anto. 


Kanady 


przeprawia najlepiej 


A. RMRAZB KURAR 
wa Lwowie, ul. Grodecka l. 99. 
Cenn przeprawy okrętem 180 koron. 
Uważajcie na Nr. 99. 

EE ARA 1. z okręgu brzeżąńskiega wybór delegata ewentualnie i zastępcy w razie 
| wyboru delegatem dotychczasowego zastępcy ; 


2. z ckręgu jasielskiego wybór delegata ewentualnie i zastępcy w razie 
wyboru delegatem jednego z dotychczasowych zastępców; 


Odjazd z portu w 'Pryeście: 
Uitomia: 11 października 1910. 
Carpathia 26 października 1910. 

2% ią Saxonia 8 listopada 1910. 

© Cena egzemplarza K. 3:60, za po» £ 

e przedniem nadesłaniem K. 410, 5 
wysyżka franko, Í 


: a siy W  Rozdole. ie. | 


Z Liwerpoeïu: (największe i najwspanial- 
sze parowce świata): 


Se T m. A 3. z okręgu mieleckiego wybór delegata ewentualnie i zastępcy w razie 
grudnia 1910. | wyboru delegatem dotychczasowego zastępcy ; 


Mauretania: 20 października, 19 listopada, Š i 
10 grudnia 1910. i 4. z okregu bukowińskiega wybór delegata ewentualnie i zastępcy w razie 
SA | wyboru delegatem jednego z dotychczasowych zastępców. 


8 października, 5 


listopada, 17 


i 

| Wybory te odbędą się w myśl postanowień orydnacyi wyborczej pod kie- 

jrownictwem odnośnych Wydziałów okręgowych w Brzeżanach, Jaśle, Mielcu 
ii Czerniowcach na dniu 5 listopada 1910. 


L powodu rozwiazania spół ki i zmiany Th 


sprzedaję wszelkie towary Z niebywałym opustem w ogromnym, 

wyborze a ie: Wzywa się zatem Panów właścicieli dóbr tabularnych rzeczonych okrę- 
Kołdry, materace, poduszki, koce, firanki, karnisze, portye-|gów, aby zaopatrzyli się zawczasu u dotyczących Wydziałów okręgowych 
ry, draperye, dywany, chodniki, narzaty, plaidy, kapy. ser-|W karty legitymacyjne na podstawie tamże ułożonych spisów wyborców. 
wety, materye, otomany, sofy, fotele, markizy, krzesła. — W razie zachodzącej potrzeby, wniesione być mogą do Wydziałów okrę- 
Kompletne sypialnie, j jadalnie, salony, biblioteki, biura, sto- gowych uzasadnione reklamacye najpóźniej do dni 8 przed terminem do wy- 
liki fantazyjne, łóżka żelazne, łóżka dziecinne, meble giete, Pm daria IN:EŃ mere z wa" ja ia = - ków wikaęóć 
meble żelazne i t. p. Handel i pracownię nadal prowadzić|' 7%, rek Fach e 5 3. On WB: S% Mpc 

będę pod moją własną firmą. We Lwowie, dnia 1 października 1910. 


Józef Schuster Lwów, Trzeciego smoke B. i  Dyrekeyi (al Towarzystwa krel. INS 


IWA YB PEACE FARB CZT 2 RITA a A FLA A AE OI ATC A. NOTES M PONO OCL TEZY DJ RAPA WSA CEO OKB NE 04 DOETE EO 1 AE a 


5 IREBE NAJ RY ÓW SAGRA AWA AG e 1 00-rfzęz dE A = ROWÓW 
3 PORZE. RZE 0 PEACE" Dean gam fo 


na dochód Galeryi Miejskiej we Lwowie 
ciągnienie 12 listopada 1910 
we Lwowie. 
Losów 150.000, -Cema losu I kor. 


ości 39.000 kor. 


Glówne wygrane wartości 20.000 kor. 


Wys grame w dziejach sztuki pierwszerzedmej wartosci 
(nie moga być zamienione na gotówkę). 


losy do nabycia w domach bankowych | taikai w calym krajl. 


i Ti AE A © = 


z e Ee RA Eana 


piw 


E a a Te Tr CJ GR 2 Poia GO—ONOZĄD KI oe onżt aż Goa = n2 E a a aa yi 


oj Aa TEDE ANN RR S R An N e rea 


= mae SOO EC py EZ SZCZE ksz O WIZDDE WC 3 = 
"gle" E E A - 
drukarni WŁ Łozińskiego (pod zarzadem f. Niedopadsh uh Czarnieckiego | 12, — Telefon Nr. 527, 


